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g a ze ta  lw o w s k a
^kiei!?0j Z'. R°dzieimie o godzinie 5. po południu 

<™*.P°świ»teeznyoh. 
v r,P 0-ie,lyńozy kosztuje w miejsou 10 hal., 

* Cłarn , , ~  -Biura Redakeyi i A dm inistracji 
ii  l6.0V eg° 1- 12. — Ekspedycja miejscowa 

'“denników S t. Sokołow skiego, Pasaż 
a 1* 9. — Listy należy frankować.

Kek]amaeye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redakcyi nr. 88.

Prenum erata z przesyłką pocztową wynosi r o c z n i e  32 K, p ó ł r o c z n i e  16 K, k w a r t a l n i e  8 K, 
m i e s i ę c z n i e  2 K 70 h. — W miejscu: r o c z n i e  24 K, p ó ł r o c z n i e  12 K, k w a r t a l n i e  6 K, 
m i e s i ę c z n i e  2 K. — P r e n u m e r a t a  z a g r a n i c z n a :  W Niemczech 3 K 20 h miesięcznie. We 
wszystkich innych państwach 3 K 80 h miesięcznie.

„P rzew odn ik  naukow y i l i te ra c k i4*, dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej", otrzymają cało- 
i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1. stycznia do końca czerwca 
lub od 1. lipca do końca grudnia, ówieróroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 1 K 50 h, drudzy 60 h. 
„P rzew o d n ik 4* prenumerowany osobno kosztuje 8 K.

Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 bal. 
kiikorazowe po 12 hal. od miejsca i wiersza miarą 
petitową, ogłoszenia zaś tabelaryczne i liczbowe 
po 20 h a l. od jednego w iersza m iary  petitow ej.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje wyłącznie Agencya dzienników Sokołow skiego 
we Lw ow ie P asaż  M ausm auną 1. 9. i w  b iurze 
L udw ika Plolinu u lica  K aro la  L udw ika  1. 9 ;  we 
Francyi w Paryżu wyłącznie Agencya pana Adama 
38 Rue de Varenne.

°2ĘŚĆ u r z ę d o w a .
tyyj ego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 
•^^ •M łośc iw ie j  wydać następujące Naj- 

P'snia odręczne:
Kochany lir. Gołuchowski !

S  Ẑ wem ubolewaniem przyjąłem Pań-
i)6eo ^ ę  o zwolnienie z Urzędu Ministra 

. Kornu i spraw zagranicznych i w u-
ttiu
Post,

Pobudek, które Pana skłoniły do te- 
,aRowienia, zgadzam się na wniesio-

Dana prośbę i zwalniam go w Ła­
tę j °w>ązków. Przy tej sposobności, za wier- 

Zflakornite usługi, które na tym urzędzie 
M prawie dwanaście, jakoteż podczasjto^j S'v°joj długiej dyplomatycznej działal- 

i °ódałeś Pan Mnie, Memu Domowi
> r c h i i , zawsze pełną poświęcenia, 

celu i skuteczną pracą — wyra- 
M°is najgorętsze podziękowanie 

^  z Moje najpełniejsze uznanie i nadaję 
cĘy] ’ y  dowód Mojej niezmiennej przy- 

°SCD brylanty do wielkiej wstęgi Mego 
SW. Szczepana.

Wiedeń, dnia 24 października 1906.
Franciszek Józef w. r.

Kochany bar. A ehrenthal! 
i ^  Mianuję Pana Ministrem Mego Domu 
tej zagranicznych i powierzam Panu 
stt^ 0(Kiictwo we wspólnej Radzie Mini-

Wiedeń, dnia 24 października 1906. 
Franciszek Józef w. r.

G o ł u c h o w s k i ,  w. r.

Kochany baronie A e h r e n t h a l !
Zwalniam wspólnego Ministra wojny, 

generała broni Henryka Pitreicha, na wła­
sną prośbę z jego stanowiska służbowego i 
nadaję mu wielką wstęgę Mego orderu św. 
Szczepana.

Wiedeń, 24 października 1906.
Franciszek Józef w. r,

A e h r e n t h a l  w. r.

Kochany baronie A e h r e n t h a l !
Mianuję generała broni, Franciszka 

Schonaicba, Ministra obrony krajowej, wspól­
nym Ministrem wojny i nadaję mu wielką 
wstęgę Mego orderu Leopolda.

Wiedeń, 24 października 1906.
Franciszek Józef w. r.

A e h r e n t h a l  w. r.

Kochany generale broni S c h o n a i c h  !
Mianuję Pana Moim wspólnym Mini­

strem wojny i nadaję Panu wielką wstęgę 
Mego orderu Leopolda z uwolnieniem od 
taksy.

Wiedeń, 24 października 1906.
Franciszek Józef w. r.

A e h r e n t h a l  w. r.

Kochany generale broni, Henryku P i t- 
r e i c h !

Gdym Pana powołał na czoło kiero­
wnictwa armii i jej administracji, oczeki­
wały Pańskich wypróbowanych poglądów na 
wojsko i ogólno-państwowe stosunki, oraz 
Pańskiej wybitnej siły twórczej, bardzo wa­
żne zadania. Jasno pojąłeś Pan cele, do któ­
rych wypadło Panu dążyć, zarówno w spra­
wowaniu powierzonego kierownictwa Mojej 
armii, jak i w koniecznem, odpowiadająeem

czasowi jej ukształtowaniu i zupełnem jej 
urządzeniu. Działałeś Pan z poświęceniem 
i zaparciem się, osiągnąłeś też niemało po­
myślnych wyników, ale nie doznałeś tego 
zadośćuczynienia, aby widzieć materyalnie 
zabezpieczone konieczności, o których by­
łeś Pan w pełni przeświadczony, że są nie­
odzowne. Uznałeś Pan, że nie możesz na 
swą osobę nadal brać odpowiedzialności za 
dalsze prowadzenie wyczerpującej działalno­
ści, jaką rozwinąłeś, a to wobec zapoznawa­
nia Pańskich uzasadnionych zapatrywań i 
żądań i z tego powodu życzysz Pan sobie 
widzieć swój urząd oddanym w inne ręce. 
Chociaż Mnie to tylko głębokiem ubolewa­
niem może napełniać, muszę jednak zgodzić 
się na życzenie Pańskie, wynikłe z powa­
żnych motywów. Będę zawsze wysoko cenił 
w gorącej wdzięczności usługi, które odda­
łeś Pan jako Minister wojny Mnie, Memu 
wojsku i Monarchii i nadaję Panu, jako wy­
raz tego, wielką wstęgę Mego orderu św. 
Szczepana.

Wiedeń, 24 października 1906. 
Franciszek Józef w. r.

A e h r e n t h a l  w. r.

Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra­
czył Najwyższern postanowieniem z dnia 23 
października b. r. najmiłościwiej zezwolić 
c. i k. Ministrowi Ces. i Król. Domu 
oraz spraw zagranicznych, hr. Agenorowi z 
Gołucho wa G o ł u c h o w s k i e i n u ,  przyjąć i 
nosić nadane m u : wielką wstęgę papieskie­
go orderu Piusa, wielką wstęgę książęcego 
sasko - ernestyńskiego orderu domowego i 
krzyż honorowy pierwszej klasy książęcego 
orderu domowego Hohenzollernów.

Wyższy sąd krajowy w Krakowie za­
mianował, Maksymiliana M a t l a k a ,  przy­
wódcę posterunku żandarmeryi tyt. wachmi­
strza, kancelistą w sądzie powiatowym w 
Jaworznie.

Dyrekcya poczt i telegrafów przenio­
sła asystenta pocztowego, Leona R a w s k i e ­
go z Rudnika, do Leżajska.

CZĘŚĆ NIEURZĘD0WA.
Lwów, 26 października.

Rada państwa.
Z Izby posłów.

(Dokończenie telefonicznego sprawozdania z  
posiedzenia Izby posłów z dnia 25 b. m.j.

Na wezorajszem posiedzeniu przystą­
piła Izha do obrad nad wnioskiem nagłym 
p. S c h r e i n e r a ,  P e s c h k i  i tow. o roz­
poczęcie natychmiast obrad nad sprawozda­
niem komisyi o rejonowaniu buraków.

Poseł P e s c h k a  uzasadniał nagłość 
wniosku.

P. I r  o uzasadniając nagłość wniosku 
imieniem Wszechnieinców, występował prze­
ciwko kartelowi cukrowemu i czynił Izbie 
panów zarzut, że postępuje po myśli kartelu 
cukrowego, gdyż kilku jej członków należąc 
do kartelu, ciągnie z niego zyski. W końcu 
zapowiada mówca rezolucyę w sprawie zni­
żenia podatku od cukru.

Po wywodach końcowych wnioskoda­
wcy, nagłość wniosku uchwalono.

Rozpoczęła się dyskusya generalna. 
Sprawozdawca p. D a m m  prosił o przyjęcie 
wniosków komisyi.

l i s t y  i m m .
a, oiodernizmu. — Eewolucya a literatu­
r a  ReWolucya a sztuka. -  Bandytyzm. — 

ai&aeya bandytyzmu. — Jan Gadomski).

(Ciąg dalszj7).

Jo  ̂Mteratura piękna nie „szła“ w istocie.
a P°Dtytycznego nagle powołane spo- 

^iej Wo> domagało eię przedewszystkiem 
\  .^litycznych i socyologieznych, a że u 

w kierunku na pisarzach orygi- 
i ada • Prze^° zarzucili wydawcy kraj prze- 

łtyk-*' tłumaczono wszystko bez wyboru i 
ł yszukiwano głównie autorów jaskra- 

,s°cyalistów,komunistów, wywrotowców, 
naszej literaturze całą literaturę 

••lit J^L jną Europy. Ten drukowany dyna­
m a  ^hw ytyw ała skwapliwie młodzież, gar- 
••hifjj Sl§ zawsze i wszędzie z wielkim ani- 

-pj wszelkiego ognia.
^  kw ze zwrócili oczywiście szczegól-

a§£ Ra rewolucyę francuską, jako na 
Mo rewolucyj nowoczesnych. Wybór ich 

szczęśliwy.
6t>ok ^Wolucya francuska należy do tych 
> U .  7 e nie wytrawiły się jeszcze w ogniu 

wielką rolę odgrywają w rewolu- 
zVfoleri^?sP°Lte namiętności luzdkie, by się 

u k Pewnych przekonań politycznych 
zR°być na sąd spokojny, bezstronny. 

S ^ i e c ,  albo republikanin będzie się 
S ć „ e ,8tarał łagodzić, uniewinniać brutal­
n e  ć w ie k a ,  zachowawca, monarchista bę- 

aWSZe podkreślał ową brutalność ludzką.
tacy historycy, jak Thiers, Michelet, 

•ber-Ternaux i tacy poeci, jak Lamarti-

ne, nie umieli zejść ze stanowiska partyjne­
go, mówiąc o ludziach rewolucyi francuskiej. 
Zamiast gromadzić i przesiewać przez sito 
krytyczne dokumenty historyczne, pozwolili 
się unieść swoim osobistym syinpatyom i 
antypatyom.

Dopiero pierwszy Edmund Bire (Jour­
nal d’un bourgeois de Paris pendant la ler-  
reur) zebrał olbrzymi, autentyczny materyał, 
który rzucił prawdziwe światło na działa- 
czów rewolucyi francuskiej, głównie na u- 
wielbianych dotąd Żyrondystów. Potem przy­
szedł Taine z całym aparatem ścisłej, do­
kładnej metody pozytywistycznej i zdarł bez 
względną ręką objektywizrnu zasłonę z ró­
żnych legend rewolucyi (Les origines de la 
France contemporaine). Kto nie zna dzieła 
Tainea, nie zna rewolucyi francuskiej.

Ale nie Tainea tłumaczyli, polecali 
nasi rewolucjoniści. Woleli Baxa, Wilhelma 
Blosa i pamtłety innych socyalistów, apoteo- 
zujące takich Maratów, Dantonów i Robes- 
pierrów. I dziwić się, że młody robotnik 
lub student, przeczytawszy kłamstwa wywro­
towców, zapalił się do zabójstwa politycznego, 
że zaciągnął się do „bojówki".

Nietyiko literaturę usunęła rewolueya 
na plan ostatni. Sztuka w ogóle „zeszła na 
psy“ w ogólnym rejwachu anarchii społe­
cznej. Krywult zamknął swój salon artysty­
czny (stała wystawa obrazów), teatry świecą 
pustkami, Filharmonia robi bokami, jak koń 
wyczerpany. Niewiadomo naprawdę, z czego 
nasi malarze i rzeźbiarze żyją, bo nikt nie 
kupuje ich dzieł. W tym światku gospodaro­
wała u nas zawsze bieda z nędzą, a obecnie 
nie ma już chyba nawet bieda w czem go­
spodarować.

Ludzie nie chodzili przez dwa lata do 
teatrów, na koncerty, bo nikomu nie chciało 
się ryzykować życia. Nie wiadomo nigdy, 
gdzie, kiedy, na której ulicy pęknie jakaś 
bomba, rozlegnie się jakaś salwa rewolwero'

wa lub karabinowa. Strzelają żołnierze, strze­
lają „bojowcy", strzelają bandyci, zupełnie 
jak w borze. A jeżeli nie strzelają, to re­
widują po ulicach, obinacywują człowieka, 
prowadzą do cyrkułu. Komu chciałoby się w 
takich warunkach używać rozkoszy artysty­
cznych w teatrach lub w salach koncerto­
wych? Są tacy amatorowie, bo człowiek przy- 
wyka ostatecznie do wszystkiego, do każdej 
sytuacyi, ale za mało ich, by zapewnić byt 
naszym instytucyom artystycznym.

Ci nasi warszawscy bandyci mogliby się 
pokazywać za pieniądze. Takie to zuchwałe, 
sprawne i drapieżne. Idziesz ulicą w jasny 
dzień. Ludzi dokoła mnóstwo, dorożki prze­
latują, na rogach stoją posterunki wojskowe. 
Zdawałoby się, że w takiem otoczeniu przy- 
szłoby chyba tylko szaleńcowi na myśl za­
bawiać się w grabieżcę. W tem przystępuje 
do ciebie dwóch, trzech młokosów, ubranych 
przyzwoicie i pokazując z rękawów paleto- 
tów, z pod pelerynek lufy rewolwerów, mó­
wią głosem przyciszonym: oddaj pieniądze! 
Jeżeli jesteś odważny, podniesiesz laskę, ude­
rzysz, — umykają, jeśli dusza usiądzie ci na 
ramieniu, oddajesz, co masz przy sobie. Ra­
busie odchodzą spokojnie, nie spiesząc się 
wcale. A że o odważnych w sterroryzowanej, 
przerażonej Warszawie dziś bardzo trudno, 
więc rabunków więcej niż ucieczek.

Siedzisz sobie w sklepie, w kantorze, 
w mieszkaniu prywatnem. Nagle wchodzi 
kilku drabów uzbrojonych: ręce do góry, 
ani mruinru, bo kulą w ł e b ! — Zabierają 
pieniądze, biżuterye i wychodzą, jak przyszli. 
Bronisz się? — Paf, paf, krew się leje, robi 
się w całym domu, na ulicy rej wach,; nad­
biega polieya, wojsko, strzelanina, padaja 
trupy.

To drobnostki, wypadki codzienne. Ale 
od czasu do czasu dowiaduje się miasto, kraj, 
że gromada „sprawców" napadła bank, kolej 
żelazną, większą pocztę i zrabowała znaczną

sumę. Napad odbył się podług pewnego pla­
nu, z metodą, z komendą, z sygnałami. Ktoś 
komenderował, prowadził atak. To już nie 
zwykli rabusie, lecz jakieś dobrze, umiejętnie 
zorganizowane zuchy, jakaś karna banda. — 
Któż to taki ?

Dowiedzieliśmy się nareszcie, kto urzą­
dzał śmielsze napady.

Do wszystkiego na świecie potrzeba 
pieniędzy. Żadna robota ideowa obyć się bez 
nich nie może. Potrzebują socyaliści pie­
niędzy na swoje agitacye, na broń i t. d. 
Te pieniądze dawaliśmy zrazu wszyscy. Nie 
było dnia, żeby do prywatnych mieszkań nie 
dzwoniono po kilka razy. A czego to? — 
Wysłańcy partyi takiej a takiej, prosimy o 
składkę. Z obawy przed rewolwerem dawał 
każdy; macie, a wynoście się, byle prędzej. 
Trwało tak blizko rok. Ale ludzie bogatsi 
wyjechali z Warszawy, a uboższym sprzy­
krzyła się bezustanna żebranina: idźcie do 
licha, mamy tego dosyć.

Ustały składki — potrzeby partyi rosły, 
Nie chcecie dawać dobrowolnie, będziemy brali 
siłą, przemocą, będziemy „konfiskowali" ma­
monę rządową i burżujów.

Znalazł się jakiś pomysłowy żwawy 
„bojownik wolności", bardzo popularny w ko­
łach młodzieży szkolnej. Nazywał się Bogdan 
Rudoinino. On to zorganizował zbrojną bo­
jówkę dla partyi „Proletaryatu". Zgarnął do 
koła siebie gromadkę młodych zapaleńców, 
gotowych na wszystko w „walce o wolność44, 
do tych zbawców dodał hufiec zawodowych 
rabusiów i morderców, wymustrował swój 
zastęp i puścił go na ulicę, na kraj. Tak po­
informował nas Przegląd Poranny.

(Dokończenie nastąpi).
Teodor Jeske-Choiński.



P. Minister sprawiedliwości dr. K l e i n  
zaznaczył, że Bząd uważa za rzecz pożądaną, 
aby ustawa ta, nie odbiegająca od przedło­
żenia rządowego, przyszła do skutku. Wy­
raził życzenie, aby różnice, istniejące mig' 
dzy obiema Izbami, zostały załagodzone.

Przemawiali jeszcze pp. Ku b r ,  C h o ć  
i Lux ,  oraz mówca generalny pro p 
U d rż  a i i mówca generalny contra p. K r  e t- 
s c h m e r .

Po wywodach końcowych sprawozdawcy 
i krótkiej dyskusyi szczegółowej, p r z y j ę t o  
u s t a w ę  we  w s z y s t k i c h  t r z e c h  c z y ­
t a n i a c h  w brzmieniu proponowanem przez 
koinisyg.

Ponieważ w przeciwieństwie do uchwały 
Izby panów kilka paragrafów uchwalono w 
pierwotnem brzmieniu, uchwalonem przez 
Izbę poselską, przeto ustawa ta raz jeszcze 
musi wejść do Izby panów i być przez nią 
przyjęta. Uchwalono także kilka rezolucyj w 
łączności z tą ustawą.

Następnie rozpoczęła Izba obrady nad 
wnioskiem naglącym p. S c h w ę g l a  i tow., 
aby Izba przystąpiła natychmiast do obrad 
nad sprawozdaniem komisyi kolejowej o 
u p a ń s t w o w i e n i u  k o l e i  P ó ł n o c n e j .

Nagłość przyjęto.
Sprawozdawca mniejszości p. d’ E 1- 

w e r t  stwierdza przedewszystkiem, że ró­
wnież mniejszość pragnie, aby kolej Półno­
cna z dniem 1 stycznia 1907 została upań­
stwowiona, jakkolwiek obiera inną drogę niż 
większość. Mówca wskazuje na to, że przed­
łożenie zawiera silną przymieszkę polityczną 
Rokowania były przeprowadzone pod naci­
skiem silnych wpływów politycznych do te­
go stopnia, że ani dostatecznie podkreślono 
ani też strzeżono interesów Państwa. Mów­
ca uznaje trudne położenie obecnego Rządu, 
ze stanowiska opozycyi nie może zgodzić się 
na to, aby ono było rozstrzygającym momen­
tem dla Izby. Opozycya rzetelnie starała się 
znaleźć drogę, na którejby Izba mogła za­
łatwić tę niedogodną ugodę. Jest to droga 
wykupna na podstawie koucesyi, czego z ża­
dnej strony nie zwalczano. Mówca uzasadnia 
szczegółowo to życzenie i odpiera podniesio­
ne przeciw niemu zarzuty zaznaczając, że 
nawet w razie wykupna według koncesyi i 
choćby w tym celu trzeba było procesować 
się dopiero, objęcie kolei Północnej przez 
Państwo nie będzie opóźnione.

P. E 11 en  b o g e n  twierdzi, że nie uda­
ło się zbić zarzutów podniesionych podczas 
pierwszego czytania przedłożenia, lecz owszem 
większość uznała je za słuszne. Mówca na 
podstawie rachunków kolei Północnej czyni 
Rządowi zarzut, iż nie roztoczył odpowie­
dniej kontroli nad nimi. Oświadcza się też 
przeciwko uwolnieniu od należytości i po­
datku, chociaż ubytek w tej mierze nie jest 
wielki. Dalej zwraca się mówca przeciwko 
upaństwowieniu kolei Ostrawa-Frydland, ja ­
ko niezgodnem w danej chwili z rozumną 
polityką upaństwowienia, ponieważ nie pora 
na to.

Do ujemnych stron przedłożenia, zda­
niem mówcy i to należy, że nie zawiera 
ono upaństwowienia kopalni węgla. Mówca 
i jego stronnictwo głosować będą za wnio­
skiem mniejszości, t. j za wykupnem zgo­
dnie z koncesyą, w razie jednakże odrzuce­
nia tego wniosku, kierować się będą socyalni 
demokraci przy trzeciem czytaniu następu­
jącymi punktami: Soeyalni demokraci są za 
upaństwowieniem, ponieważ są przekonani, 
że koleje służą prawie wyłąeznie interesom 
publicznym i dlatego muszą wejść w posia­
danie Państwa; dalej z zasadniczego powo­
du, że tylko w ten sposób możliwą będzie 
jednolita polityka handlowa i przemysłowa 
na wielką skalę, oraz, ponieważ upaństwo­
wienie daje parlamentowi, a więc pośrednio 
zastępcom klas ludności i służby kolejowej 
bezpośredni wpływ na administracyę tego 
przedsiębiorstwa. Najważniejszym zaś argu­
mentem dla socyalnych demokratów są nad­
zwyczaj pomyślne dochody kolei Północnej 
w ostatnich latach. Budzą one obawę, że 
późniejsza ugoda, gdyby teraz nie przyszło 
do upaństwowienia, kosztowałaby Państwo 
więcej. Z tych powodów socyaliści w trze­
ciem czytaniu w razie odrzucenia wniosku 
mniejszości, głosować będą za przedłoże­
niem rządowem. (Oklaski).

Na tern obrady przerwano.
Projekt ustawy w sprawie zawarcia 

nowego traktatu z Lloydem, odesłano bez 
pierwszego czytania do komisyi budżetowej.

Koniec posiedzenia o g. 8 m. BO. Na­
stępne posiedzenie dziś, w piątek o g. 3 po 
południu. Na porządku dziennym: 1) Spra­
wozdanie komisyi budżetowej o wniosku p. 
Pommera i tow. w sprawie uregulowania 
stanowiska i poborów pomocników kancela­
ryjnych. 2) Sprawozdanie komisyi przemy­
słowej o ustawie w sprawie opilstwa.

Z kom isyi reformy wyborczej.
W  uzupełnieniu wczorajszej depeszy 

donoszą jeszcze :
Przy sposobności faktycznych sprosto­

wań oświadczył prezes A b r a h a m o w i e  z, 
że będzie głosował za przejściem do porząd­
ku dziennego nad wnioskiem Lóckera nato­
miast za wnioskiem Gessmanna, widząc w 
nim pewne zabezpieczenie wobec polityki 
agresywnej.

P. M a l f a t t i  cofnął swój wniosek. 
Wynik głosowania nad wnioskiem Ges­

smanna znany z wczorajszej depeszy. P r z e ­
c i w w n i o s k o w i  głosowali: Choć, hr. Do- 
brzensky, wszechniemiec Herold, Kaiser, Ma­
lik, Mettal. Schreiner, Stein, Tavczar, Was- 
silko, Zazworka, Yastian.

W s t r z y m a l i  s i ę  od g ł o s o w a n i a :  
Grabmayr, Stiirgkh, Pergelt, Ehrenfels.

Sprawy krajowe.
(Okólnik W ydziału  krajowego, wystosowany 

do lekarzy w szpitalach publicznych).
(K.) Przeprowadzane w ostatnim czasie 

lustracye publicznych szpitali prowineyonał- 
nych przekonały Wydział krajowy, iż w nie­
których zakładach wytworzyła się pewna pra­
ktyka w postępowaniu z chorymi, niezupeł­
nie zgodna z obowiązującymi przepisami. 
W następstwie tego Wydział krajowy wydał 
do wszystkich lekarzy w publicznych szpita­
lach prowincyonalnych okólnik, w którym 
zwraca uwagę na obowiązujące przepisy i do­
maga się stanowczo bezwarunkowego usunię­
cia wszelkich nieprawidłowości.

W okólniku podnosi Wydział krajowy 
na wstępie, że posada szpitalna, dając leka­
rzowi prócz płacy, podstawę naukową, spo­
sobność do wykształcenia się w zawodzie i 
moralne oparcie, zapewnia mu tern samem 
pomyślne warunki do rozwinięcia praktyki 
prywatnej i zajęcia poważnego stanowiska 
społecznego. Są to korzyści, których nie mo­
żna przeoczyć i które są zupełnie słuszne. 
Natomiast wszelkie inne wyzyskiwanie sta­
nowiska szpitalnego w jakiejbądź formie poza 
pobieraną płacą, nie licuje z godnością le­
karza, który przedewszystkiem ma dbać o 
dobro zakładu, do którego należy; o ile zaś 
dzieje się to na koszt chorych, narusza za­
razem i humanitarną zasadę bezpłatności szpi­
tala, która opiera się na tem, że taksa po­
bierana od stron lub od funduszu krajowego 
ma w zupełności pokrywać całe utrzymanie 
i leczenie chorego.

Ponieważ w jednym i drugim kierunku 
zdarzają się nieprawidłowości, dające powód 
do zażaleń i niepochlebnych uwag, okazało 
się — zdaniem Wydziału krajowego — po­
trzebne przypomnieć pp. lekarzom istnie­
jące przepisy i z naciskiem zalecić im pilne 
i ścisłe przestrzeganie tego wszystkiego, co 
nadaje szpitalowi w oczach ludności cechę 
instytucyi humanitarnej, wyłącznie publi­
cznemu dobru służącej i oddanej, dla ubo­
gich zupełnie bezpłatnej, a w żadnym wy­
padku nie żądającej nic więcej, prócz zwrotu 
własnych kosztów szpitala.

Wskazaną jest przedewszystkiem oszczę­
dność w całej gospodarce szpitalnej i posza­
nowanie wszystkiego, co jest własnością szpi­
tala, względnie do jego majątku należy. Im 
mniejsze bowiem są wydatki na cele ogólne 
szpitala, których chory bezpośrednio nie od­
czuwa, tem znaczniejsza część taksy może 
być obrócona na świadczenia, które wprost 
wpływają na poprawienie utrzymania i zao­
patrzenia chorych. Z tego powodu ani z za­
pasów leków i opatrunków, ani z inwentarza 
nie powinien ani w szpitalu, ani po za szpi­
talem, korzystać nikt inny, prócz chorych 
szpitalnych lub tych osób z personalu, któ­
rym Wydział krajowy prawo korzystania z 
czegokolwiek w szpitalu przyznał. Nieprze-

strzeganie tej zasady uważać będzie 
krajowy za wykroczenie krzywdzące 
a prócz tego demoralizujące służ „

d0W!*- • ohorysbW sprawie przyjmowania c-n NjgCacD 
szpitala wkradł się. w niektórych m ^ gZpj- 
zwyczaj, że chorzy przyjmowani są ^  ^  
talu tylko w pewnych wyznaczonym ^orz /’ 
cel godzinach przedpołudniowych- -a się 
którzy po za temi godzinami z£ 9 e f  
do przyjęcia, muszą się udać do Pry 
mieszkania lekarza, są przez niego cZya- 
uważani za prywatnych chorych i 1 .^ o -  
ność przyjęcia muszą się opłacac, o # pe- 
krotnie nawet wysoko. Zwyczaj -zrii si? 
wnych razach, n. p. jeżeli chory SP ^ae do 
na urzędową godzinę, a nie może cz - ̂  
dnia następnego, przeradza się vr cię g0fj;"
ubogiej ludności przymus okupywa**;"^,^ 
przyjęcia do szpitala. Doszedł do ' f  ^  
ści Wydziału krajowego nawet fakt ^  # 
w pewnym szpitalu chorzy z reguły y jt»l» 
prywatnem mieszkaniu lekarza do ^  
przyjmowani byli. Pamiętać więc ua z Ba- 
zaleca Wydział krajowy — że SZP *ua ci01' 
tury swej jest w dzień i w nocy 
piących otwarty, a przyjęcie choiy<m P^.gC-  . . . .  chorych P ĵeC *
byc o ile możności ułatwione, ze . "reg° 
przypadkach niepodejrżanych przyją0 a 
zgłaszającego się mogą Siostry ,z „pital0’ 
przynajmniej mogą go zatrzymać w s ć0 t* 
aż do przybycia lekarza i że ^  je #  
czynność przyjęcia do szpitala nikt 
prawa pobierać jakiejbądź opłaty- r^d 
tego więc, wszelki przymus, by c^°rLtn^° 
przyjęciem do szpitala szedł do P1"* „gdo*3- 
mieszkania lekarza, upozorowany niel*r ^g$ v  
godziną lub potrzebą poprzedniego ^  
dnego zbadania, powinien być raz na
zaniechany. Zresztą regularna wizyta ^  
ska nietylko rano, ale i po p o tu d H |U 
wszelkie trudności co do przyjmowań1 
rych. . gdy

O ile chory zgłasza się w cza3lgj’0sti'a’
lekarza niema w szpitalu, może g'° łf D 
aż do przyjścia lekarza z a t r z y m a ć  a
zach wymagających natychmiastowej P ĵ ytu 
lekarza zawezwać. Również w cza^e U 
chorego w szpitalu, lekarz bezwarU ^ g. 
pod żadnytn pozorem nie może ^  0a0\ ) ^  
rego, ani od jego rodziny żądać jia*ciecjeeł0' 
wynagrodzenia za swoje czynności, 
niem tego chorego połączone, ani teZ 
wynagrodzenia przyjąć. ^  W

Dalej podnosi Wydział krajowy- .ycb 
ozenie w szpitalu chorych ambulatoDU9|a, 
nie jest właściwem przeznaczeniem ? 
weszło jednak w zwyczaj w wielu za* 
bądź to w interesie lekarzy, bądź ^ ^ i * :  
niesienia pomocy ubogiej ludności. oSt # ‘ 
krajowy konstatuje jednakowoż, że ten Ani*1 
wzgląd coraz rzadziej dostatecznie uza e iP' 
potrzebę istnienia ambulatoryum w° ^ch, 
stytucyi lekarzy okręgowych, kas e 
urzędów sanitarnych miejskich, PrL  pi0' 
dla służbodawców i t. d. i dziś każdy 
mai ubogi ma ustawowo zapewni011**■ ^  
płatną pomoc ambulatoryjną, lub do
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(Z niemieckiego. Meyer-Fórstera).

CZĘŚĆ PIERWSZA.

I.
(Giąg dalszy)

Wszystko to na pół się już zatarło, 
wkrótce całkiem się rozwieje w zapomnieniu. 
Wdowa, której wystarczyła jedna godzina 
aby złamać jej całą energię i odwagę i któ­
rej życie stało się za ciężkiem brzemieniem, 
mogła być chyba" bardzo niedostateczną wy­
chowawczynią dla chłopca, z natury dość 
mało karnego. W liceum, przez trzy klasy 
przygotowawcze, a później w szóstej i piątej, 
mały Heidenstamm był wzorem lenistwa i 
nieuwagi. Próbowano'wszelkich możliwych 
kar, aby go poprawić, ale on je przyjmował 
z największą rezygnacyą i wcale się nie po­
prawiał. Oficerowie, z których każdy wziął 
go pod swoją opiekę, byli po większej części 
odpowiedzialni za to próżniacze życie, które 
wiódł przez siedm lat nauki szkolnej. On 
sam nie wiedział, w jaki sposób zrobił z ni­
mi znajomość, ale znał wszystkich. Brali go 
z sobą, gdy jechali konno, wolno mu było 
przychodzić do koszar ułańskich na placu Koe- 
nigswortb, a skoro wychodził z liceum i spo­
tykał swoich dorosłych przyjaciół, wołali go 
i bawili się, wodząc go pomiędzy sobą po
ulicy Jerzego.

Skoro tylko jaki obcy oficer zjawiał 
się w Hanowerze, zaraz mu prezentowano
Józefa: , .

— Oto nasz kawalerzy sta w przyszłości.

Chodź-no tutaj, mały! Zobaczysz, jak on jeździ 
konno!

I prowadzono go do maneżu, gdzie 
Józef popisywał się swojemi zdolnościami i 
śmiałemi sztuczkami.

— Ojciec jego, major w gwardyi, zo­
stał zabity pod Saint-Privat. Co mówisz o 
malcu?

Oficerowie, prawie wszyscy bogaci, wsu­
wali mu przy każdej sposobności sztukę pie­
niędzy w rękę.

— Masz, Józiu, kup sobie coś.
Dawano mu w ten sposób talary, złoto

nawet, z hojnością, która uniosłaby obu­
rzeniem każdego prawdziwego wychowawcę 
młodzieży.

Koledzy szkolni, na których olbrzymi 
urok wywierał, zazdrościli mu, co było cał­
kiem naturalne. Pełnemi rękami rozdawał 
im pieniądze, których wartości nigdy nie 
znał; patrzyli na niego z zachwytem, gdy 
siedząc na koniu, wyjeżdżał z miasta, oto­
czony oficerami kawaleryi. Niepowodzenia 
jego w liceum nigdy nie zmniejszały sza­
cunku, jakim koledzy go otaczali; a niezró­
wnana siła muszkułów nadawała chłopcu, 
silnemu pomimo swojej chudości, pierw­
szą rolę, której nikt mu nie myślał od­
bierać.

Jedyną osobą, która miała wpływ na 
jego wychowanie, była mała Marya. Bardzo 
często, gdy koledzy jego jeszcze zabawiali 
się na dworze i nikt go nie zmuszał do po­
wrotu, przychodził do domu, bo wiedział, 
że mała dziewczynka była sama. O pięć lat 
starszy, zdawałoby się, że nie był dla niej 
stosownym towarzyszem zabawy, ale posia­
dał nadzwyczajny dar zrozumienia jej i za­
dowolenia dziecinnych jej pragnień. Poma­
gał jej w zabawie lalkami i budował dla 
niej domki z klocków drzewa i starych kart. 
Był jej koniem, psem do polowania, biegał 
na czterech nogach i szczekał; udawał lwa 
i zamykała go w klatce z krzeseł, ałe był 
z niego poczciwy lew, pozwalał się głaskać 
i obiecywał solennie, że nigdy nie ukąsi.

Wymagała zawsze, aby jej opowiadał 
historye i słuchała z zajęciem, nigdy nie 
wyczerpanem. Matka jej, ubrana w żałobne 
szaty, których porzucić nie chciała, stała 
zwykle całemi godzinami przy oknie i patrzy­
ła sztywnym wzrokiem na ulicę. Czasami 
rzucała wprawdzie okiem na małą, mówiąc 
do n ie j : „Baw się mała Maryjko", a lb o : 
„Idź do Anny, do kuchni“ — lecz znowu 
szklisty jej wzrok wracał na ulicę.

Znajome jej nadawały temu nieustan­
nemu patrzeniu w jeden punkt, sentymental­
ne znaczenie:

„Ona patrzy ciągle na róg domu, po 
za którym pułk zniknął, maszerując na woj­
nę; ma ciągle nadzieję, że zobaczy wracają­
cego męża“.

Być bardzo może, iż to była właśnie 
niejasna, ukryta myśl, wypełniająca zmęczo­
ną głowę biednej wdowy.

Gdy dziecko nadto jej dokuczało, po­
wtarzając: „Mateczko, opowiedz mi jaką baj­
kę" — otrząsała się i brała małą na kolana.

Głosem miękkim, bezdźwięcznym opo­
wiadała wtedy wszystko co Marya chciała, 
historyę „O białym śniegu" albo „O śpiącej 
dziewicy". Ale rzadko kończyła swoje opo­
wiadanie. Słowa jej stawały się coraz po­
wolniejsze, jakby senne.

— I co potem się stało, mateczko?
— ...Potem?
Nie pamiętała już tego co opowiadała. 

Gdy mówiła, myśl jej była daleko, daleko, 
tam, we Francyi, obok niego, na małym 
cmentarzyku w Sainte-Marie des Chenes.

— Idź się bawić, dziecko.
I Marya znowu zaczynała swoje zaba­

wy. Była jeszcze za mała, aby się troszczyć 
o godziny i rachować je wydzwaniane przez 
zegar; ale gdy nadchodziło południe, stawała 
się niespokojna gdyż instynktownie wiedziała, 
że poranek, tak długi i nudny bez Józefa, 
miał się ku końcowi.

Często wracał później, bo mu karcer go 
skazano, albo zabawił się na ulicy. Ale w po­
łudnie wracał punktualniej niż wieczorem i

nieraz całemi godzinami musiała cZ1 
niego. Raz nawet nie wrócił 
do dziewiątej i nieugięta Anna ;0ii* 1 
małą do łóżka. Była taka tem z m a r ^ ^ e i  

t wzruszona, że mama jej obudziła sig ^ j»t 
ze swego letargu, po raz pierwszj jpU 
siedmiu i gdy Józef wrócił, wymiew 
dwa klapsy, dobrze zasłużone. .. prZ0' 

Mały więcej się tem zdziwił nlZ ^ p -  
straszył, gdyż przyzwyczaił się ^o svf0' 
sów w liceum, a te, które otrzymał 0 p,yły- 
jej przybranej matki, wcale s t r a s z n e  n 10 
Co do małej nie posiadała się z żalu-

Te razy, które otrzymał z je.) P $ 1$$' 
bo tak mocno płakała i przestraszy*4 ' że 
Józef musiał ją  uspokajać i zapewn‘rZyiT>a' 
go nie boli. Wtedy dopiero usnęła, .‘ejgt® 
jąc konwulsyjnie zaciśniętą chudą 1 
rękę chłopaka w swojejĆ „fig'

Od dnia tego wracał do d°mU|e H f  
kszą punktualnością i nawet w szkQl Lwi0’
dawało się, że na seryo myśli o P°P pfii' 
co napełniało zdziwieniem wszystkie ^ cie
fesorów. Mała kuzyneczka była rzeCẐ ycb° 
jego wychowawczynią, jedyną jeg°
wawczynią ’ Fzynią - haik i:9!Bez zmęczenia opowiadał jej ^  pyD

i u zponieważ miała pamięć wyborną, , 
zadowolona, skoro zaczynał te, kt0 * 
znała. ^

Miał dar przemieniania daWflL protfa’ 
jek w nowe, zmieniając n a z w i s k a ,  P pył 
dzając po prostu olbrzymkę tam, 8 ĝg0 z 
olbrzym. Ale musiał brać sic 00 „ja^iń0 
wielką ostrożnością, w obawie, aby J jad»' 
domyśliła podstępu. Gdy kończył ° P ° ^ o e!“ 
nie, wygłaszała swoje zdanie: „To _ ,n e !“ 
„To bardzo ładne !* „To n i e  bardzo . ^ną,!“ 
Ale dodawała nieodmiennie: „JeszczeJ , o#0- 

Było to zadanie dość trudne z c0- 
lić nienasycone wymagania, wystepuk 
dziennie, jak rok długi.

(Ciąg dalszy nastąpi)-
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Zaś ta. nie wystarcza, może być 
V  rj, , w'l> przyjęty do leczenia szpital- 

. w>t'c potrzeba ainbulatoryów szpi- 
®°śe , -l ŝt pod względem humanitarnym 
S a™ a ,  samo zaś ambulatoryum przed- 
^Pitap'V' t’*e Rtron ujemnych, a nawet dla 
s<fej a Szkodliwych. I tak lekarz, który przy 
?Pia jhra^yce prywatnej pewną tylko część 
18ijy °Ze poświecić szpitalowi, traci czas 

w aśnie porze na ambulatoryum, 
^  (A t(;m krzywdę chorym szpitalnym, a 
j>; ^  aRnie tym, dla których szpital istnie- 
ijjta ^ nocześnie, i zakonnice i służba, za- 
jtiediji • 7 obsługiwaniu ambulatoryum za- 
Iat0r Je swoje obowiązkowe zajęcia. Ambu- 
%^,/A ^adto łączy się niezbędnie, z opa- 

zużyciem płynów przeciwgnilnycb, 
îgjg Za<iyą maści i leków podręcznych, co 

zaj s,§ na koszt szpitala, odszkodowanie 
«o g . Ziiwsze jest możebne, a zawsze trudne 
^OfJ eK° oznaczenia, tak, że otrzymują 
'halg bezpłatnie leki i opatrunki, choć 
fhtti ^ g i m i  nie są. Wogóle arabulato- 

~~7 zdaniem Wydziału krajowego — 
,®aj części ej za tanie źródło pomocy dla 

ich który m ta pomoc tania ze względu 
i Ptz S';ai1 ma.iątkowy nie jest potrzebna, 

stanowi niezdrowy czynnik kon- 
\ h(yjny, bardzo szkodliwy dla miejsco­
w i  a 'e Szpitalnych lekarzy, którzy pozba-
1 naf bezpłatnej usługi, bezpłatnego lokalu

Aniami, opatrunkami i całem urzą- 
nie mogą z takiem szpitalnein am- 

^0iz>ry-'lm współzawodniczyć co do wyna- 
za swe czynności. Daje to tylko 

skarg i usprawiedliwionego roz- 
Są to wszystko dostateczne po- 

P̂it&p by smbulatorya zostały usunięte ze 
S iu  u. ^ a^źe i korzystny pozornie dla fun- 
'̂Zn aj ° wego zwyczaj doleczania chirur- 

anL| rekonwalescentów szpitalnych w 
5C at0>-yurn małą ma realną wartość, ho 

ZwJrkle zaniedbują się w domu i ze 
ta]a r*cni pogorszeniem powracają do szpi- 
^§ks 2e l0Czen’a chorego po-

niepotrzebnie ze szkoda dla fun-
11 bajowego.
^ Przytoczonych powodów Wydział kra­

by arnbulatorya szpitalne znosi i zabrania, 
.)$m Szpitalu istniały puszki, których celem 
^ol0&ĉ §canie chorych do składania niedo 
tnij aych datków. Gdyby w którym ze szpi- 
% i ^bulatoryum dla pewnej kategoryi cbo- 

Potrzebne, należy clrogą urzędową 
t a  o k°mitet szpitalny uzyskać od Wydziału 

AeS° upoważnienie, które będzie udzie- 
\  ylko wyjątkowo na pewien oznaczony 
Mgjj z wykluczeniem pobierania jakiehkol- 

datków i w jakiejkolwiek formie.
Prócz zwykłego ambulatoryum zda- 

Pa^się w szpitalu przypadki, że prywatny 
życzy sobie za uraówionem z leka- 

fy6j bonoraryum poddać się czy to mniej- 
K ^ c y i . c z y  instrumentalnemu, trudniej- 

badaniu, które z praktycznych wzglę- 
& p0,“być się ma w szpitalu, a nie wyma- 
N n ZOstania w opiece szpitalnej. W takich 
bib ^^kach  chory powinien zapisać się sarn 
M) » Pośrednictwem lekarza do szpitala, ja- 

jj^opłacący na czas choćby najkrótszy, 
^}jr' klasę, hy w ten sposób pokryte zo- 
z?cj6 wy datki szpitala na opatrunki lub zu- 
Poj0 biateryałów i narzędzi, a zarazem, by 
PośCj a* w księgach ślad dokonanych czyn-

J*̂ a&:^,Ważając za potrzebną rzecz zwrócenie 
aty j ekarzy na, przytoczone powyżej postu­
kuj AT ki szpitalnej, Wydział krajowy we- 

ekarzy, by się do wytkniętych w okól- 
^ t p i i ś c i ś i e  zastosowali, przez co nie- 
klj Wie wpłyną na podniesienie się szpi- 
Wny^szechnych, jako zakładów huinani-

p' B̂zyient iistrów tor. BbcK
o polityce zagranicznej.

?dpOwak j u  ̂ depesze w krótkości doniosły 
. Bclf le^ział P. Prezydent Ministrów bar. 

,a Posiedzeniu Izby dnia 25 bm. na 
ą® aoy? p. dr. Gessmana i tow. w spra- 

S Ak'8^  ^ r ' Gołuchowskiego.
_ Jj uniknąć nieporozumień, mówił 

jnetu, winienem przedewszystkiem 
DZ'^’ D- Minister spraw zagranicz- 

A^jjbodał się do dymisyi na podstawie 
swobodnego postanowienia i wy- 

h ehia .^butek  własnego rozważenia i osą- 
W° ^  danych stosunków, i że przy tern nie 

j Mzy  ^rze żadnej różnicy zapatrywań po- 
agra i : °bu Rządami, a Ministerstwem spraw 

[ > cllcznych w żadnej kwestyi z zagrani- 
sPraw wspólnych. Rząd austryacki 

• zystp i naj dokładniej poinformowany o 
badt ' Cb towarzyszących okolicznościach, 

\  w myśl zasadniczo na podstawie u- 
§°dowyeh przyznanego wpływu na

2 . .Wspólne, — był w tem położeniu,
V 6 Zan ra miejscu mógł wyłuszczyć

^ aGvwania i zastępować swe stano- 
aPf-nie tak samo, jak król. Rząd wę- 

ejszv u ^  zal>eza to d° swych uajprze 
Toń właśnie obowiązków, by we wszyst­

kich sprawach wspólnych dokumentować 
wpływ swój rzeczowo i w czas w pełnej 
mierze. Tak też Rząd i w przyszłości postę­
pować, będzie. Rzecz jasna, że polityka za­
graniczna nie może tu stanowić wyjątku, 
gdyż prowadzić ją można jedynie za zupeł- 
nein porozumieniem z Rządem austryackim. 
Pod tym względem mam wszelkie podstawy 
do zapewnienia Izby już dzisiaj, że mimo 
zmiany osób, nasza polityka zagraniczna nie 
zmieni dotychczasowego kierunku.

Pozostaniemy, jak dotąd, Monarchią po­
kojową, która najważniejsze swe zadanie wi­
dzieć będzie w tem, by przez popieranie 
wszelkich dążeń pokojowych zapewnić swo­
bodne pole dla zupełnego rozwinięcia się 
wszystkim materyalnym i kulturalnym inte­
resom, które poruszają naszą dobę. Jakkol­
wiek zaś już choćby z tej przyczyny trój- 
przymierze, najznamienitsza rękojmia pokoju 
europejskiego, będzie i nadal głównym lila- 
rem naszej polityki zagranicznej, — to sta­
rać się równocześnie będziemy stworzyć dal­
sze jeszcze gwaraneye pokoju przez pielęgno­
wanie przyjacielskich stosunków z innemi 
mocarstwami i państwami bałkańskiemu Na­
tomiast jednak spodziewać się należy, iż 
zupełnie usprawiedliwione żądanie owych 
państw do popierania własnego dobrobytu 
doprowadzi także do zupełnego uznania na­
szych interesów. Nie taję zaś w obec siebie, 
że miara politycznej powagi, jakiej zażywa 
nasz Monarcha w grawitacyjnym systemie 
państw europejskich w znacznej mierze za­
wisła od wewnętrznego skonsolidowania. Naj­
większy bowiem wpływ na zewnątrz uzyskują 
się przez skupienie sił wewnątrz. Im więcej 
zdziałamy pod względem politycznym, tem 
większy będzie ciężar, który rzucimy na szalę 
w chwilach rozstrzygających.

Następnie odpowiedział br. Beck na 
interpelacyę p. dr. Sylwestra i tow. w spra­
wie ruchu autigreekiego w Bułgaryi, przy- 
czem także wielu austryackich poddanych 
ponieść miało dotkliwe szkody.

Wedle sprawozdań c. i k. agencyi dy­
plomatycznej w Sofii — oświadczył P. P re­
zydent Ministrów —■ ponieśli podczas wspo­
mnianych rozruchów tylko dwaj austryaccy 
poddani i jeden węgierski nieznaczne szkody. 
0. i k. reprezentantowi w Sofii polecono, by 
w sprawie ich reklamacyj, postępował zgo­
dnie z reprezentantami tych mocarstw, u 
których także ogłoszono pretensye do wyna­
grodzenia szkód. Po za tem doszły c.- i k. 
dyplomatyczną agencyę w Sofii tylko dwa 
zażalenia, pozostające w związku z ruchem 
antigreckim w Bułgaryi. W obu wypadkach 
rząd księstwa okazał się w obec naszych 
przedstawień jak najbardziej uprzejmym. Rząd 
ten wydał zresztą stosowne zarządzenie, by 
uniemożliwić na przyszłość powtórzenie się 
podobnych rozruchów.

w e i s p Im  M inisterstwie woiny.
Wiedeńska Corr. Wilhelm  na podsta­

wie informacji z kół kompetentnych wyja­
śnia przyczyny dymisyi P. Ministra wojny 
gen. P i t r e i c h a  i zaprzecza równocześnie 
pogłoskom, podawanym przez dzienniki. We­
dług tej wersyi dymisya gen. Pitreicha na­
stąpiła z przyczyn podobnych jak te, które 
przyczyniły się do ustąpienia hr. Gołucho­
wskiego.

Corr. Wilhelm  dodaje jeszcze, że gen. 
Pitreich nie ubiega się o żadne nowe stano­
wisko.

Pester Lloyd podaje interwiew swego 
wiedeńskiego korespondenta z P. Ministrem 
wojny Sehónaichem, który oświadczył mię­
dzy innemi: Nie mam innego programu, 
aniżeli mój poprzednik. Stoję na zasadzie u- 
gody z r. 1867 i wolny jestem od skłonno­
ści centralistycznych, ale właśnie dlatego je ­
stem stanowczym zwolennikiem wspólności 
armii w duchu ustawy ugodowej, oraz tych 
wszystkich instytucyj, które opierają się na 
zasadzie wspólności.

Go do proponowanego przez zarząd 
wojskowy podwyższenia kontyngentu rekru­
tów, to potrzeba ta wynikła z reorganizacyi 
artyleryi i z konieczności nowych dział. Pod­
wyższenie pensyi wdów i sierót po oficerach 
nie da się dłużej odwlekać. P. Minister sta­
rce się będzie w tym kierunku dojść do 
pozytywnego rezultatu, podobnie jak w spra­
wie wojskowej procedury karnej. Wogóle — 
były słowa P. Ministra — powiedzieć mogę, 
że będę się starał wszystkie uprawnione ży­
czenia i skargi, z jakiejkolwiek strony one 
pochodzą, uwzględniać sprawiedliwie.

P. Minister sądzi, że już w dotychcza­
sowym zakresie swego działania dowiódł, iż 
w całej pełni szanuje instytucye parlamen­
tarne, które opierają się na konstytueyi i 
dlatego będzie jego najgorętszem dążeniem 
pozostawać w zgodzie ; ciałami ustawoda- 
wczemi, z któremi ma się stykać. Przycho- 

— rzekł P. Minister — z najlepszą wo­

lą oddania w moim zakresie działania naj­
lepszych usług Monarsze, armii i obu pań­
stwom.

2 pod barła rossyjskiep.
Dwie ciekawe wiadomości przynosi prasa 

niemiecka: Do Vossische Zeitung  telegrafują 
z Petersburga, rzekomo z najlepszego źródła, 
że h r .  W i t t e  z o s t a j e  n a m i e s t n i k i e m  
K r ó l e s t w a  P o l s k i e g o ,  a Magdehurger 
Ztg. informuje, że postępowanie karne, wdro­
żone przeciw 182 b. członkom Dumy, doszło 
do tego stadyum, iż obwinionym wręczono 
akt oskarżenia. Prokuratoryi nie chodzi o 
ukaranie tych posłów, lecz o odebranie im 
praw politycznych. Jest to plan powzięty 
przez Stołypina, a mający na celu zniszcze­
nie partyi „kadetów".

Wraz ze zbliżającym się t e r m i n e m  
w y b o r ó w ,  prasa rossyjska notuje coraz 
więcej interesujących pogłosek. Według nich, 
ministerstwo spraw wewnętrznych miało 
otrzymać 10 milionów rubli na wydatki, po­
łączone z wyborami do Dumy, a tuż przed 
samymi wyborami kilku członków rady mi­
nistra spraw wewnętrznych zostanie wyde­
legowanych na prowincyę, w celu osobistego 
czuwania nad ich przebiegiem. Sfery rządo­
we potwierdzają tę wiadomość, gdy jednak 
wieść ogólna nadaje tej wiadomości chara­
kter agitacyi przedwyborczej ze strony mi­
nisterstwa, pierwsze uważają ten krok za nie­
zbędny dla przypilnowania, aby wybory od­
były się prawidłowo.

Sporo humorystyki do kotła polityczne­
go dodają „ p r a w d z i w i e  r u s s e y  l u ­
dz i e " .  Oto n. p. Eusskija Wiedomostt do­
noszą, że na zjeździe monarchistów w Kijo­
wie profesor Uniwersytetu kazańskiego mó­
wił o konieczności zmiany ordynacyi wybor­
czej w tym duchu, aby wybory do Dumy 
odbywały się bądź przez aklamacyę, bądź 
też przez losowanie. Jakże szczęśliwi powinni 
być „prawdziwi Rossyanie" — wołają Russie. 
Wied. — że w ich gronie znajdują się takie 
niepospolite umysły!

Organ Związku narodu rossyjskiego, 
Russkoje Z nam ia , oskarża hr. Wittego
o... z a m o r d o w a n i e  P l e w e g o :  „Witte 
kierował morderstwami obrońców interesów 
rossyjskich. Kiedy zmarły Phlewe zebrał 
wszystkie dokumenty o zdradzie Wittego i 
kiedy z tymi dokumentami jechał do władzy 
najwyższej, wtedy — na znak, dany przez 
Wittego — Plewe został zabity, a teka 
z dokumentami dostała się w ręce W7ittego“

Poruszony w swoim czasie w sferach 
administracyjnych p r o j e k t  w y ł ą c z e n i a  
n i e k t ó r y c h  p o w i a t ó w  z ludnością ru­
ską w gub. lubelskiej i siedleckiej z guberni} 
Królestwa Polskiego, został — jak wiado­
mo — na razie zaniechany. Obecnie sprawę 
powyższą poruszyło ponownie tamtejsze du­
chowieństwo prawosławne.

Zachęca ono włościan do podawania 
zbiorowych próśb z każdej parafii prawosła­
wnej. Do tej pory petycye wpłynęły do kan- 
celaryi gubernatora lubelskiego od prawosła­
wnej ludności powiatów biłgorajskiego, ja­
nowskiego, tomaszowskiego, od kilku gmin 
z powiatu hrubieszowskiego, od cerkiewnych 
bractw z Włodawy, Białej Podlaskiej, od kla­
sztoru prawosławnego teolińskiego, od pra­
wosławnego konsystorza w Chełmie i od 
Związku prawdziwych Rossyan z Siedlec. 
W prośbach tych petenci wskazują, że do­
browolna polonizacya ludności prawosławnej 
robi szalone postępy. Naród ruski zrywa ze 
swoją przeszłością i uważa dla siebie za za­
szczyt należeć do narodowości polskiej. Wsku­
tek ciemnoty ludu ruskiego i braku w tych po­
wiatach arystokracyi i iuteligencyi rossyjskiej, 
któraby wywierała wpływ kulturalny, zapo- 
biedz temu przy pomocy tylko cerkwi pra­
wosławnej i szkoły rossyjskiej niema na ra ­
zie możności. Jedynym zatem ratunkiem dla 
ochronienia Rusinów i prawosławia od polo- 
nizacyi i katolicyzmu, jest wydzielenie tych 
powiatów z obrębu administracyjnego Króle­
stwa Polskiego.

Aczkolwiek wiadomo jest, że w danej 
sprawie działa sztuczna agitacya duchowień­
stwa prawosławnego, i że sami Rusini nie 
życzą sobie oddzielenia od Królestwa Pol­
skiego, władze miejscowe popierają podobno 
projekt ten, z tem jednak zastrzeżeniarn, że 
dla łatwiejszego urzeczywistnienia jego i nie 
narażenia skarbu na wydatki, połączone z 
utworzeniem nowej gubernii chełmskiej, cze­
go domaga sie duchowieństwo prawosławne, 
należałoby przyłączyć powiaty te do gub. 
wołyńskiej.

Nowyj P u l  dowiaduje się, że podczas 
posłuchania, udzielonego przez prezesa Rady 
ministrów deputacyi Uniwersytetu moskiew­
skiego, rozmawiano między innemi o p o ł o ­
ż e n i u  p r a s y .  Stoły pin miał oświadczyć, 
że prasa korzysta obecnie z zupełnej wolno­
ści, gdyż rząd nie krępuje wcale swobody 
słowa. Pociągano do odpowiedzialności są­
dowej i zamykano dzienniki tylko za obrazę 
majestatu, za nawoływanie do powstania 
zbrojnego i za odezwy rewolucyjne do armii.

We wszystkich innych sprawach prasa mo­
że swobodnie głos zabierać.

W Kijowie pod przewodnictwem mar­
szałka gubernialnego, ks. Repnina, odbył się 
z j a z d  d e l e g a t ó w  z i e m s k i c h  g u b .  
k i j o w s k i e j .  Delegaci byli wybrani po 
dwóch z każdego powiatu -— jeden Polak i 
jeden Rossyanin; oprócz tego wybrano na 
każdy powiat po czterech kandydatów (Po­
laków i Rossyan w równej części). W wy­
borach brali udział obywatele, posiadający 
najmniej 50 dziesięcin ziemi.

Zjazd przyjął wniosek wołyńskiego ko­
mitetu przedwyborczego w sprawie zwołania 
w Kijowie w listopadzie ziemian z całego 
kraju Południowo-Zachodniego, poczem po­
wzięto uchwałę w sprawie wybrania z liczby 
obecnych czterech członków komitetu, na 
wzór funkcyonującego już komitetu wołyń­
skiego, w celu połączenia obywatelstwa. 
Dla pokrycia wydatków, które mogą być po­
niesione przez komitet, uchwalono jednora­
zowy podatek w kwocie od 10 kop. do 1 ru­
bla z dziesięciny. Na członków komitetu wy­
brano: ks. Repnina, hr. Ignatiewa, ob. ziem. 
Leontiewa i marszałka pow. czehryńskiego 
Dawydowa.

O projekcie w p r o w a d z e n i a  n a u ­
c z a n i a  p o w s z e c h n e g o  w R o s s y i ,  
dzienniki petersburskie podają następujące 
wiadomości:

Dla urzeczywistnienia tego projektu, 
budżet ministerstwa oświaty musiałby być 
powiększony o 103 mil. rb. rocznie. Wobec 
tego ministerstwo oświaty proponuje rozło­
żenie tego wydatku na lat 10, powiększając 
corocznie wydatek skarbu na cele oświaty 
o 10 mil. rubli.

Rada ministrów jednakże wniosku te­
go nie zaaprobowała. Uznając w zasadzie 
konieczność powiększenia budżetu minister­
stwa oświaty o 103 mil. rb., Rada m ini­
strów oświadczyła się przeciwko określeniu 
z góry na lat 10 sumy niezbędnej na sto­
pniowe wprowadzenie nauczania powsze­
chnego. W przyszłorocznym budżecie fun­
dusz na szkoły początkowe będzie powiększo­
ny, w porównaniu z rokiem bieżącym, tylko 
o 5 7a mil. rubli; w ten sposób ogólna su­
ma kredytu na szkoły początkowe w r. 1907 
wyniesie 13 mil. rubli.

Co się tyczy systemu rozpowszechnia­
nia nauczania powszechnego, to ułożono plan 
następujący: do wszystkich instytucyj samo­
rządnych, t. j. do miast, ziemstw guber- 
nialnych i powiatowych, ministerstwo oświa­
ty zwróci się z prośbą o ułożenie projektu 
wprowadzenia nauczania powszechnego sto­
sownie do warunków danej miejscowości. 
Udział państwa w tej sprawie będzie pole­
gał na wyznaczeniu z funduszów skarbowych 
po 360 rb. dla każdego nauczyciela i po’60 
rb. dla katechety; wszystkie inne zaś wy­
datki na utrzymanie szkół będą ponosiły 
miasta i ziemstwa. Ministerstwo oświaty o- 
blicza, że dla wprowadzenia nauczania po­
wszechnego potrzeba będzie 307.00^ nauczy­
cieli t. j. o 170.000 więcej niż obecnie; w 
roku zaś 1907 liczba nauczycieli powinna 
być powiększona o 30.000.

K R O N I K A .
Lwów , 26 października.

K alendarz .
S o b o t a  (27 października):
Sabiny M. — Witomiły. — Nazarya i

Par.
Wschód słońca o godzinie 6 07 rano, za­

chód słońca o godzinie 4'06 po południu.
— Przepowiednia pogody. Wiedeń­

ska stacya meteorologiczna zapowiada na dziś, 
piątek: w Galic.yi wschodniej i na Bukowinie: 
Przeważnie pochmurnie, opady i wiatry, bardzo 
zimno, usposobienie śniegowe; w Gralicyi za­
chodniej : Pogoda niestała,mniej lub więcej 
wietrzno, bardzo zimno.

— Z c. k. kolei państwowych. Pan
Minister kolei żelaznych przeniósł ze względów 
służbowych starszego komisarza budownictwa 
Wincentego Vodićkę we Lwowie i komisarza 
budownictwa Kazimierza Zipsera w Turce, oby­
dwóch z kierownictwa budowy kolei we Lwo­
wie do okręgu dyrekcyi kolei państwowych w 
Insbrucku; komisarzy maszyn Dawida Nachera 
ze Lwowa i Bernarda Schmeidlera z Krakowa, 
obydwóch do okręgu dyrekcyi kolei państwo­
wych w Ołomuńcu. Nakoniec przeniesiony na 
własną prośbę komisarz maszyn Oskar Merz z 
Ołomuńca do okręgu dyrekcyi krakowskiej.

— Z Rady m iejskiej. Wczorajsze po­
siedzenie otworzył p. prezydent Michalski o go­
dzinie 7 wieczorem. Po interpelacyach r. Czar­
neckiego w sprawie niedostatecznego oświetle­
nia dalszych ulic miasta; w sprawie mianowa­
nia starszych nauczycieli i ułożenia szematyzmu 
nauczycieli ludowych; wreszcie w sprawie kon- 
cesyj kominiarskich; oraz po wniesieniu przez 
r. Jaworskiego petycyi o podwyższenie płac 
sługom szkolnym, przystąpiła Rada do porządkudzę
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dziennego. Rohoty drukarskie oddano dotych­
czasowemu wykonawcy p. Wł. Szyjkowskiemu. 
Mimo gorących przemówień radnych, pp. Dzi- 
wińskiego (referenta), Gubrynowicza, Hausera, 
Eawskiego, Chołodcckiego i Hudeca, udzielono 
na budowę gmachu Towarzystwa muzycznego
24.000 kor. w trzech rocznych ratach, zamiast 
proponowanych przez referenta 40.000. Eada 
postąpiła w danym wypadku w myśl uchwały 
sekcyi Y., wbrew wnioskom pp. Jonasza i Wa- 
lichiewicza, żądających obniżenia subwencyi do
15.000 kor.

Na wniosek ref. r. Eiedla podwyższono 
płacę i poczyniono pewne ulgi zamiataczom ulic 
i wywożącym śmiecie. Uchwalono przyłączyć 
się do petycyi w sprawie międzymiastowego 
połączenia telefonicznego i zniżenia opłat za 
rozmowy.

Z kolei przyjęto do wiadomości orzeczenie 
Eady szkolnej kraj., która żeńskie szkoły im. 
św. Antoniego, Konarskiego, św. Magdaleny i 
Staszica przekształciła na szkoły pospolite o 
podwyższonym etac:e, zaś filię szkoły im. Cza­
ckiego przekształciła na samoistną szkołę po­
spolitą im. Mikołaja Eeja. Kreowano też trzy 
posady nauczycieli religii mojżeszowej w szko­
łach żeńskich im. Mickiewicza i Sobieskiego, 
tudzież w męskiej im. Czackiego. Na posiedze­
niu tajnem nadała Eada obywatelstwo miejskie 
radnemu m., p. Waleremu Włodzimirśkiemu. 
Z fundacyi Dębkowskiej udzielono stypendyum 
w kwocie 200 kor. Franciszkowi Kruszyńskie­
mu, czeladnikowi szewskiemu, a 40 kor. Lau­
rze Treischer. Z fundacyi Bałutowskioh 4 sty- 
pendya po 119 kor. otrzymali: Ignacy Pietra­
szek, Antoni Świtelski, Wawrzyniec Tokarski i 
Adam Stieber. Z fundacyi Ducheńskiego sty­
pendyum 400 kor. na kształcenie się zagranicą 
otrzymał czeladnik krawiecki Leon Pięciorak.

#  Szkoła im . Szuszkiewicza. Grono 
Eusinów z dzielnicy Łyczakowskiej, jakoteż To­
warzystwo pedagogiczne ruskie i „Proświta", 
wniosły do gminy m. Lwowa petycyę o rozdzie­
lenie mieszanej szkoły pospolitej ruskiej im. 
Szaszkiewicza i umieszczenie szkoły żeńskiej w 
dzielnicy Łyczakowskiej. Eada szkolna okręgo­
wa uznała, że lokal tej szkoły mieszanej w ul. 
Skarbkowskiej jest niehygieniczny i należy ją 
pomieścić gdzieindziej; atoli co do rozdziału 
szkoły, Eada szkolna okręgowa jednomyślnie 
się oświadczyła przeciw prośbie, a to z uwagi, 
że frekwencya dziewcząt tam się nawet zmniej­
szyła, nie zachodzi więc istotna potrzeba roz­
działu; a koszta kreowania, wbrew potrzebie no­
wej szkoły, wyniosłyby rocznie około 12.000 
koron. — Magistrat na środowem posiedzeniu 
przyjął w tym duchu wnioski Eady szkolnej i 
postanowił co rychlej postarać się o odpowie­
dniejszy lokal dla szkoły Szaszkiewicza.

Rozszerzenie kolonii wakacyj­
nej W BrzucllOWicacll. Znakomite korzyści, 
jakie, odnosi uboga dziatwa szkolna z kolonii 
wakacyjnej w Brzuchowicach, stały się dla głó­
wnego jej opiekuna i orędownika, prezydenta 
miasta p. Michalskiego bodźcem do dalszej akcyi 
Dotąd w dwóch seryach znajduje tam przytu­
łek dwieście dziatek. Obecnie p. Michalski dał 
inicyatywę do rozszerzenia jej przez dobudowa­
nie dwóch nowych pawilonów, każdy na po­
mieszczenie pięćdziesięciorga dzieci. Koszt bu­
dowy pawilonów z gruntem pod nie, jakoteż 
na rozszerzenie boisk kolonijnych — obliczony 
jest na 86,000 koron. Dla umożliwienia tej 
budowy, urządzenia i już na przyszłe lato od­
dania nowych pawilonów do użytku dziatwy, 
zaproponował magistrat podniesienie dotychcza­
sowej subwencyi w kwocie 8000 koron do kwo­
ty 6000 koron rocznie. Wczoraj sekcya orga­
nizacyjna zatwierdziła ten wniosek. Po uchwa­
leniu go przez Eadę miejską, kolonia brzncho- 
wicka będzie mogła być rozszerzona tak, by 
odtąd nie dwieście, ale czterysta dzieci mogło 
tam znaleść trzytygodniowy wypoczynek, dobre 
pożywienie i zdrową zabawę.

#  Brak miejsca w ratuszu. Sekcya 
organizacyjna Eady miejskiej zajmowała się 
wczoraj dwiema rezolucyami zeszłorocznej komi- 
syi budżetowej. Pierwsza ma na celu przepro­
wadzenie decentralizacyi registratnry magistratu 
i uproszczenia manipulacyi biurowej w urzędo­
waniu. Eezolucya druga dotyczy urządzania czy­
telni dla członków reprezentacyi miejskiej w po­
bliżu wielkiej sali obrad. Obie te sprawy, uznane 
za słuszne, pierwsza nawet za niezbęduą, nie 
mogą jednak rychło być załatwione pomyślnie 
z powodu braku miejsca, gdyż w ostatnich dwóch 
latach wyzyskano do ostatka wszelkie ubikacye, 
jakie pozostawały do dyspozyeyi i pomieszczono 
tein, choć niewygodnie, biura katastru wybor­
czego, trzeciego inspektora szkolnego okręgo­
wego, nowy departameLt magistratu, — tak, że 
obecnie nie podobna już znaleść miejsca na cele, 
wskazane przez komisyę budżetową.

#  Czytelnia katolicka rozpoczęła wczo­
raj zimowy sezon zebrań towarzyskich przed­
stawieniem amatorskiem. Grano Labiche’a i Da- 
lacour’a wesołą komedyję „Wróble11. W przer­
wach przygrywała kapela gimnazjalna.

— Sokół - macierz urządza w niedzielę 
wieczór Kościuszkowski, na który złożą się pro- 
dukcye wokalne i muzyczne, solistów i orkie­
stry, odczyt i  popisowe ćwiczenia i gimnastyczne.

— Sprawa krociowych malwersacyj 
wykrytych w lasach skarbowych w Zie­
lonej, pow. Nadworna, redukuje się w świetle 
autentycznych informaeyj, do faktu, że kupiec

lasowy Majer Lejzor Scherzer zakupił w lasach 
skarbowych „wiatrołomy11, w okręgu gospodar­
czym Zielona, w ilości około 5000 m3, a wy­
rąbał w tymże okręgu w porozumieniu z leśni­
czymi rządowymi, drzewo całkiem zdrowe, przez 
wiatr nienaruszone w ilości około 10.000 m3.

Po zbadaniu tego faktu zasuspendowano 
w czynnościach urzędowych leśniczych : Tadeu­
sza Chmielewskiego i Zygmunta Kurzweina, 
oraz strażników lasowyeh Malinowskiego, Ga- 
bla i Maksymczuka.

Ko misy a wydelegowana przez Dyrekoyę 
domen i lasów we Lwowie, a składająca się z 
radcy sądowego Danknera, zastępcy Prokurato- 
ryi skarbu radcy Hamerskiego, oraz rzeczoznaw­
ców : dyrektora szkoły lasowej we Lwowie p. 
Małaczyńskiego, zarządcy lasów dóbr JE. hr. 
Eomana Potockiego p. Ke«selringa i leśniczego- 
pow. w Nadwóruie p. Simenowicza, udała się 
na miejsce dnia 15 b. m., zbadawszy do daia 
19 b. m. okręg leśniczego Kurzweila.

Komisya przekonała się naocznie o bez­
prawnym wyrębie drzewa w tymże okręgu i ma 
zamiar rozpocząć dnia 29 b. m. badanie dru­
giego okręgu leśniczego Chmielewskiego.

Na podstawie dotychczasowych orzeczeń 
komisyi stwierdzić można z wszelką pewnością, 
że o krociowych malwersaeyach w okręgu go­
spodarczym lasów skarbowych w Zielony nie 
ma mowy. Drzewo bezprawnie wyrąbane po­
zostało bowiem w całości w losie, a szkoda 
wyrządzona polega tylko na przedwczesnym wy­
rębie lasu, co pociągnie za sobą zmianę planu 
gospodarczego.

Aresztowano wszystkich niemal sprawców 
nadużycia : leśniczych Tadeusza Chmielewskiego 
i Zygmunta Kurzweina, strażników lasowyeh 
Malinowskiego, Gabla, Maksymczuka, oraz Me- 
jera Lejzora Scherzera i jego manipulanta Eo- 
senkrantza.

Za drugim manipulantem Scherzera, L. 
Katzem, rozpisano listy gończe.

A  Ogień sklepowy, w  restauracji Z. 
Fuchsa przy ul. Jagiellońskiej 1. 22 wybuchł 
wczoraj wieczorem pożar, który dzięki przyto­
mności obecnych w lokalu gości nie przybrał 
większych rozmiarów. Pożar wybuchł z tej przy­
czyny, iż przy pompowaniu piwa przerwał Szy­
mon Soroka, chłopiec szynkarski mrę, którą 
doprowadzano okowitę z beczki do szynkwasu, 
a okowita, która skutkiem tego rozlała się na 
podłodze, zajęła się od świecy trzymanej przez 
Sorokę. Soroka poparzył sobie przytem obie rę­
ce po łokcie. Opatrzyło go pogotowie stacyi ra­
tunkowej.

A  Dezerter. Wczoraj przytrzymała po- 
licya zbiegłego z krakowskiego pułku ułanów 
szeregowca Trofima Demczyka.

A  Z ohawy przed karą wydalił się 
wczoraj z domu rodziców 10-letnt Michał Augu­
styn, syn konduktora kolejowego, blondyn o 
okrągłej twarzy i niebieskich oczach, w ciemnem 
ubraniu.

Wczoraj zbiegł również z domu rodziciel­
skiego 15-letni uczeń ślusarski Szczepan Guzy.

— Pogrzeb Rakoczego. Budapeszt 
przyjmie powracające zwłoki Franciszka II. Ra- 
kocz-go, ks. Siedmiogrodu, z niesłychaną uro­
czystością. Spoczywały one dotąd w kaplicy iw. 
Benedykta w Konstantynopolu, a teraz przewie­
zione zostaną do gr.bowca w Koszycach.

Prezydent ministrów Wekerle przedłożył w 
parlamencie węgierskim ustawę, znoszącą uchwa­
łę banicyjną Eakoczego sejmu preszburskiego z r. 
1715, a natomiast postanawiającą przewiezienie 
zwłok Franciszka Eakoczego kosztem pół mi­
liona koron, które złoży państwo. Do Orsowy 
wyjeżdża deputacya poci wodzą lir. Eugeniusza 
Zichyego, złożona z posłów, mieszczan i studen­
tów, celem powitania trumny na granicy Wę­
gier. Drugie przyjęcie przez liczniejszą delega­
cję, jakoteż przez połączone chóry towarzystw 
śpiewackich, odbędzie się w Felegyhaza, na gra­
nicy peszteńskiego komitatu. Pociąg, wiozący 
zwłoki, zatrzymuje się na wszystkich większych 
stacjach i przybędzie do Budapesztu w sobotę, 
zkąd, po dwudniowych uroczystościach, wyruszy 
do Koszyc, gdzie odbędzie się właściwa cere­
monia pogrzebowa.

Do grobu Eakoczego w Koszycach wyru­
szyła jeszcze w niedzielę pielgrzymka patryoty- 
cznyeh studentów, piechotą odbywających prze­
strzeń 876 kilometrów. Stolica przystraja się 
wspaniale. Wszystkie domy, zwłaszcza przy uli­
cach, przez które pochód będzie przechodził, 
ubrane będą festonami, dywanami, jakoteż sztan­
darami. o barwach narodowych. Ruch na uli­
cach olbrzymi. W pochodzie wezmą udział 
wszystkie szkoły, korporacye i tysiące deputueyj 
z kraju. Między innoini, wyruszają także sto­
warzyszenia polskie ze wspaniałym sztandarem 
„Stowarzyszenia Polaków w Budapeszcie11 na 
czele. Polokom wyznaczył komitet jedno z 
pierwszych miejsc przy wozie żałobnym. Na 
obchód przybiło mnóstwo osób z zagranicy, 
zwłaszcza Anglia jest silnie reprezentowana.

Z Budapesztn donoszą, że parowiec „Ke- 
let“, wiozący zwłoki Eakoczego i jego towarzy­
szów wygnania, przybył wczoraj z Konstanty­
nopola do Konstanzy i został przyjęty przez 
personal konsulatu austro-węgierskiego. Biskup 
Konstanzy otrzymał od ks, Ferdynanda bułgar­
skiego telegram, w którym wyraża on nbolewanie, 
że z powodu burzy i późnej pory, w jakiej 
okręt przepływał wody bułgarskie, książę nie 
mógł zbliżyć się do ok.ętu i powitać trumny 
na ziemi bułgarskiej.

— Strejk służby tramwajowej w
Budapeszcie rozpoczął się na wielką skalę. Słu­
żba kolei elektrycznej miejskiej i lokalnej po­
zostawiła wozy rm ulicach, poczem udała się 
za miasto i tam odbyła zgromadzenie. Na ko­
lejach podziemnych ruch również ustał.

Strejk obejmuje cały personal służbowy 
liczący 6 000 członków, którzy wysłali do dy­
rekcji deputacyę i wręczyli jej swe żądania.

Policja wydała odpowiednie zarządzenia 
celem utrzymania spokoju. W ciągu dnia przy­
szło do zaburzeń, wywołanych przez to, że 
służba strajkująca zatrzymywała wozy, które 
mimo strajku wypuszczono na ulicę. Policja 
obsadziła wszystkie gtacye końcowe i remizy. 
Służba omnibusów także zastrejkowała.

— Za nielegalne zgromadzenie urzą­
dzone w parku miłosławskim, prokuratorya 
pruska wytoczyła proces posłowi do parlamentu 
niemieckiego Chrzanowskiemu, Józefowi Ko­
ścieliskiemu i kilku innym osobom. Obwinio­
nym grozi kara więzienna, ponieważ zgroma­
dzenie odbyło się bez poprzedniego zgłoszenia 
do policji i bez jej dozoru. W czasie zgroma­
dzenia pełniła nadto uzbrojona służba lasowa 
p. Kościańskiego straż honorową. Otóż prokura­
torya dołączyła do oskarżenia zarzut, że w 
owem zebraniu brali także udział ludzie uzbro­
jeni i to na rozkaz p. Kościelskiego. Za takie 
zaś wykroczenie, grozi tam kara więzienia. Pro­
ces rozpocznie się d. 5 listopada b. r.

— Konfiskaty na Litwie. Jedno z 
pism wileńskich ogłosiło ciekawy dokument, 
przypadkowo wydobyty z wileńskich archiwów 
rządowych. Dokument ten nosi tytuł: „Spis 
wysłanych z kraju za udział w powstaniu wła­
ścicieli ziemskich, majątki, których na macy 
ukazu z dnia 10 grudnia 1865 r. podlegają 
obowiązkowemu sprzedaniu11. Ze spisu tego oka­
zuje się, że ogółem uległo sekwestrowi w 6 
gub. Litwy i Białorusi 578 majątków, włącznie 
z folwarkami, koloniami i t. d., w tej liczbie 
w gub. wileńskiej 113, w kowieńskiej 116, w 
grodzieńskiej 78, mińskiej 58, witebskiej 89, 
mohylewsldej 79.

— Ciekawe cyfry. Od dnia 30 paździer­
nika r. z. do 14 września b. r., jak donosi 
Strana} wysłano w Eossyi w drodze admini­
stracyjnej na Syberyę przeszło 35 tysięcy osób. 
Gazet i czasopism peryodycznych zamknięto 
297, w tej liczbie 87 w Petersburgu i w Mo­
skwie.

— Za dobrym przykładem. Rozboje 
najśmielsze i napady na kasy państwowe i pu­
bliczne, praktykowane od dwóeh lat w Eossyi, 
znajdują chętnych naśladowców. Dzisiejszy wie­
deński Zeit przynosi sensacyjną wiadomość o 
śmiałym rabunku urzędu pocztowego -w Anglii. 
W Manchester, przy jednej z najruchliwszych 
ulic wszedł do k a :y pocztowej jeden, jedyny 
zbrodniarz, a skierowawszy lufę rewolweru ku 
przerażonym urzędnikom, zgarnął najspokojniej 
leżące na stole i przeliczone właśnie pieniądze 
i wyszedł na ulicę nie zatrzymywany przez ni­
kogo, W kasie było dwóch urzędników, dwie 
pomocnice i służący. Wszyscy oniemieli ze 
strachu. Zbrodniarz znikł bez śladu.

Kronika zagraniczna.

* S t a n  z d r o w i a  Oj ca  św. Wobec 
przesadnych pogłosek o złym stanie zdrowia 
Ojca św. donoszą z Ezymu, że Ojciec św. czuje 
się z każdym dniem lepiej, a dr. Lappoai utrzy­
muje, że Ojciec św. będzie mógł w najbliższą 
już sobotę powstać i oddać się zwykłym zaję­
ciom.

* NU novi sub sole. Miał racyę Ben 
Akiba, mówiąc, że „wszystko to już było". 
Afera w Kopenick nie jest także nowa. Podo­
bny zupełnie wypadek zdarzył się bowiem 
ongi — w Anglii, w miasteczku Boston hra­
bstwa Lincoln. Pewnego dnia zjawił się tam 
bardzo przyzwoicie ubrany mężczyzna u szefa
bostońskiej polioyi, przedstawił się jako kapi­
tan L. i oświadczył, iż zająć się musi zakwa­
terowaniem 5 0 żołnierzy, którzy przybyć mają 
nazajutrz. Szef policyi zaprowadził go do bur­
mistrza, a ten poczynił natychmiast przygoto­
wania do uroczystego przyjęcia pułku. Rzeko­
my kapitan udał się następnie, zawsze w to­
warzystwie szefa policyi do różnych hoteli, za­
mówił mnóstwo pokojów dla oficerów i wydal 
rozmaite rozporządzenia. Miedzy innerni. kazał 
zabić kilka dobrze tuczonych wieprzów. Polece­
nia jego spełniono w mgnieniu oka. Nadto za­
powiedział burmistrz, że wrjelziez radnymi miasta 
i innymi luminarzami miasteczka konno, na spo­
tkanie pułku. I tak się stało. Wczesnym ran­
kiem kawalkada ojców miasta wyruszyła z Bo­
stonu i udała się do pobliskiego Kirtoa. Tam 
czekali poważni panowie kilka godzin, —• je­
dnak pułk jakoś się nie zjawiał. W złych hu­
morach, powrócilii tedy do domu. Pokazało się 
niebawem, iż rzekomy kapitan przez ten czas 
zainkasował w Bostonie mnóstwo czeków — 
nb. sfałszowanych. Popełnione zostało oszustwo 
na wielką skalę, a co najzabawniejsze że 
najgorliwiej dopomagał oszustowi — szef po­
licyi.

Przy tej sposobności podają angielskie 
pisma opisy różnych podobnych oszustw. I tak, 
pewien sprytny złodziej, który chciał okraść 
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lecz żaden się nie nadawał. Za PlẐ .j,> mi-
grzecznego podróżnego idąc, wyjął r0waijg(łzie' 

ek kluczy z kieszeni i podał je z

dnej chwili — a w kilka tygodni później ^  
milionera została doszczętnie zrabowana- 
dziei nie wyśledzono

Tak samo genialnie okradziono P 
bank w City loadyńskiem, gdzie zjawU ® 
kiś „wynalazca" oświadczając, że znała ,^0. 
sób, by podwoić wagę złota. Celem w

gów w złocie (480.000 koron), oczywi^ ^  
ścisłą strażą. Z uwagi, iż „wyaalaZ°a ĵe, 
chcąc zdradzić swej tajemnicy, wymów11 -X-. .  poa
by nikt nie był z nim w tym pokoj
dawał się codzień ścisłej rewizji, goj

do

20 000 faatÓ̂ jaki

,leoe

;if

»Swiat« rozpoczę-ł w ostatnim u“hieg° 
druk ankiety w sprawie Uniwersytetu p® gję 
w Warszawie. W następnym numerze uka r  
dalszy ciąg ankiety, zawierający opinie PI. .    l   i _ . .1 11 i  ... -i rt o O.V1

u#3;

leńskiego w pow iecie S łonim skim  i ° '" g rze- 
dwóch procesów  politycznych : prasow ego *  
ściu Litewskim i rady robotniczej w r 
burgu.

5  teg°
«Polniscłie Post». W n u m e rz e  ^

pożytecznego i politycznie ważnego ¥
pewien „autonoinista niemiecki" udowadn 
reforma wyborcza wyjdzie na korzyść r® 
rżenia autonomii, ponieważ w nowym J „ r
mencie najwięcej mandatów otrzymają g 0- 
ctwa autonomiczne niemieckie. Dr. Feljk® 
n o c z n y  pisze o „Polakach jako Słowian 
potem następuje bardzo ciepło uapisauy p ogeł 
kuf pi>btyczuy p. t . : „Modlitwa dzieci11- 
Otto G ii n t h e r z Bielska wypowiada  ̂ ^
zajmującą opinię o uprzemysłowieniu ^  
Jostto dalszy ciąg ankiety, urządzonej ^  
posłów niemieckich przez Polnischc 
kłe rubryki tygodniowe: f-ęletoii wie
korespondencja o teatrze lwowskim, li®*1 4 ^
znania i obfita kronika prowincyonalna,
pełniają treść t jgo numeru. W odcinku P g j .  
tek uoweli kryminalnej posła .Juliusza 
ż o w s k i e g o p. t. : „Podpalenie".

Repertoar Teatru miejskiego 
we Lwowie.

Dziś, w piątek po raz drugi „ Maman Coli*3 
komedya w 4 aktach Henryka Bataille.

VV sobotę o godzinie pól do cz'v a lpjppa 
południu Ala młodzieży szkolnej : .A  , ar,
tańczy!", baśń huty szklanej w 4 aktach Ger 
da Hauptm ana, z p. Ireną Trapszo W 
tytułowej.
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pd&« s°i,°tę o godzinie pół do 8 wieczorem 
i^Wzo °pera w ^ alciad1 Verdiego, z pp. 
* °®sO(!zy Wska> Oleską, Markówną, Muszyńskim, 

\V ’ Ludwigiem i Paszkowskim, 
a P t y y " ^ 61? 0 S'od/;- pól do czwartej, po 

acl(n "dziewica Orleańska", trag-edya w 5 
^  ^yd. Schillera.

i* ^z 0 godz. pół do 8 wieczorem
' »Lallra“ operetka w B aktach

rai)a.

Wb

litri« ^  Poniedziałek po raz trzeci „Marnan Co- 
°medya w 4 aktach Henr. Bataille. 

■wtorek po raz pierwszy „Eugeniusz 
ę5 ^dł °Pera w I' aktach (7 odsłonach), sło- 

ieści Puszkina, muzyka Piotra 
J  Przê |^ ° -  Pierwszy występ Ireny Bohuss.
■0*0- lawieniu biorą udział: pp. Kaspro-

T' Olr PR‘ska> Oolignon-Szymańska, Malaw- 
Aialęj °lls^i (partya tytułowa), Mossoezy, 

Wa ’ ^olikowski i inni. Kapelmistrz: A.

r̂°dę poraź pierwszy Adama Miekie- 
1̂'iZn Zlady“ sceny dramatyczne w układzie 

Hh Stanisława Wyspiańskiego.

* C' Ł  krajowej E a iy  azkoliej.
^  Pan Minister Wyznań i Oświaty 

Nezy0- ^  dla Komisji egzaminacyjnej dla 
Sloty ^ Szk<̂  luiiowyd1 pospolitych i wy- 
r^on^6*1 we Lwowie, zastępcą dyrektora, 

a Matusiaka, inspektora szkolnego 
%a we Lwowie. Członkami: ks. Boh- 
S u r tl°Pytczaka’ nauczyciela głównego seini- 

^ nauczycielskiego męskiego we Lwo- 
Sem-1111 J awoi'skiego, nauczyciela główne- 

S  L ^ aa ry u m  nauczycielskiego żeńskiego 
$ '?Vd°,'V'e’ Tana Poleskiego. dyrektora szko- 
S iSłZlalowej, Kornela Jaworskiego, Karola 

'. ^Wskiego, Edmunda Cenara, Jana Bay- 
^ch ^ ai'ola Moosa, nauczycieli wydziało­

we Lwowie.
%  *a Komisyi egzaminacyjnej dla nauczy- 

ludowych pospolitych w Krośnie: 
V îtla  ̂ ^Jrektora Ernila Pelikana, dyrektora 
r°śnjlyum nauczycielskiego męskiego w 

Hę, ^ e> członkiem Komisyi Stanisława Wil- 
^Zjrgi'jCzyciela głównego seminaryum na- 

^elskiego męskiego w Krośnie. 
f hu ai’azeni uwolnił J. E. Pan Minister 
| H CyP ’ Oświaty Szymona Matusiaka od 

tyin • Zast§pcj dyrektora Komisyi egzami- 
eJ w Krośnie, a ks. Bohdana Kopyt- 
0(̂  Punkcy,j członka Komisyi egzamina- 

^  Tarnopolu.
p>an Mlmster Wyz nań i Oświaty 

\ } y ° sf Piotra Budzińskiego, nauczyciela 
?łci iCwiczeii w męskiem seminaryum na- 

% ® lskiem w Sokalu, w tym samym cha- 
Htoy6- siuzbowym do męskiego seminaryum 
, LCl®lskiego w Stanisławowie.
.fy; |^ada szkolna krajowa zatwierdziła wy- 
^ło^ s- dr. Stefana Juryka na duchownego 

a °brz. gr. kat. do Rady szkolnej okrę- 
V r” Zamiejskiej we Lwowie; Mojżesza Bo- 
y  8zlf111a reprezentanta religii izrael. do Ra- 
jM a ^  okrggowej w Nadwornie; Woj- 
\  Kozdronia, nauczyciela kierującego 
a c ? e'  szkoły w Radgoszczy, na repre- 

zawodu nauczycielskiego do Rady 
okręgowej ■ w Dąbrowie; Edwarda 

'iej a’ nauczyciela 6-klasowej szkoły mę- 
• Gródku, na reprezentanta zawodu 

^ (jr ' j jeiskiego do Rady szkolnej okręgowej
. U Ul

ańp szkolna krajowa wyznaczyła: dr. 
Nyti^zka Tomaszewskiego, dyrektora gim- 

Pranciszka Józefa we Lwowie, na 
k reprezentanta zawodu nauczyciel-
h W  Pady szkolnej okręgowej miejskiej 

°wie; Józefa Nogaja, dyrektora gim- 
ĥtariT- We Lwowie, na trzeciego repre-“dTłł- * iJWUWic, bincLicgu Łw-jji-c--

^  ? zawodu nauczycielskiego do Rady 
(i0:!afae''pokrggowej zamiejskiej we Lwowie; 
fklas Patockiego, nauczyciela kierującego 

Rzkoly m§skie.) w Bolechowie, na
I 80 reprezentanta zawodu nauczyciel- 
*r»ie_ do Rady szkolnej okręgowej w Do-

jj,
ł Pcanv szk°Bla krajowa zamianowała za- 
H  ,ałl nauczycieli w państwowych szko- 
^ ^ ' e d n i c h :  Janusza Polcyna w gimna- 

w Rzeszowie; Bolesława Keima w 
ijika :yarn w Drohobyczu; Mieczysława Ga- 

p aw,la Danka w giinnazyum w Dę- 
łUttj J  1,1 ana Gładyszowskiego w gimna- 

yttijja ®try.iu; Romana Potrzehińskiego w 
? ka w Samborze; Władysława Hir-
^eks 8'ininazymn w Brodach; przeniosła 
A  yy r.a Dąbrowskiego, zastępcę nauezy- 

• Wg |S>nanazyum w Brodach, do fi lii gimn. 
Jjkign. W°wie, Zamianowała Józefa Łaska- 

aary° Zastępcą nauczyciela w męskiem se- 
L *rt nauczycielskiem w Rzeszowie.

II °Wb 1 Szk°kna krajowa zamianowała w 
J^Jciei udowych: ks. Jana Pławiuka na- 
jr^ki6j ena religii gr. kat. 6-klasowej szkoły

Tłumaczu; Jana Łopuszańskiego 
li ^ fzo7n 0m kierującym 5-klasowej szkoły 
h?Zycielk °WCacpl’’ Stanisławę Byrkównę, na- 

arjli6 . ^ ^-klasowej szkoły żeńskiej w Ko- 
’ Maryę Tyszkowską, nauczycielką

5-klasowej szkoły żeńskiej w Kosowie; Eleo­
norę Ryszkiewiczównę, nauczycielką 4-klaso- 
wej szkoły w Bursztynie; Antoninę Hryni- 
szakową, nauczycielką 4-k.lasowej szkoły w 
Kniażołuce. Nauczycielami kierującymi szkół 
2-klasowych: Michała Mykietiuka w Wino- 
gradzie; Bazylego Bukatowicza w Sorokach; 
Jana Horodyskiego w Iwanowcach; Mikołaja 
Danyluka w Czeremchowie; Mikołaja Nawal- 
kowskiego w Kamionce wielkiej; Jana Mi- 
chajłowa w Zahąjpolu. Nauczycielami 1 na­
uczycielkami szkół 2-klasowych: Jadwigę
Piórecką w Budyłowie; Teresę Oleśnicką w 
Radochońcach; Władysława Augustyna w 
Zagórzanach; Maryę Kucharską w Rakowcu. 
Nauczycielami i nauczycielkami szkół 1-kla- 
sowyeh: Józefa Krzyżanowskiego w Korop- 
eu na przysiółku Łęgi; Eugeniusza Stronera 
w Kościelnikach ; Maryę Kowalską w Wólce 
rosnowskiej; Wacława Marchwianego w Kra­
snej ; Olimpiusza Sawczyńskiego w Ł uce ; 
Maryę Rasiównę w Pilchowie; Jana Mięki- 
sza w Lutoryżu; Józefa Zawadowskiego w 
Szeparowc-ach; przeniosła: Eugeniusza Siko­
rę nauczyciela kierującego 2-klasowej szkoły 
w Raciborsko na równorzędną posadę do 2- 
klasowej szkoły w Dąbrowicy; Wincentego 
Pruska nauczyciela kierującego 2-klasowej 
szkoły w Piaskach wielkich na równorzędną 
posadę do 2-klasowej szkoły w Płaszowie; 
Wirę Trusiewiczównę nauczycielkę 1-klasowej 
szkoły w Wiktorowie dolnym na równorzędną 
posadę do szkoły w Dobrowlanach; Augu­
styna Połomskiego nauczyciela 1-klasowej 
szkoły w Królowej polskiej na równorzędną 
posadę do szkoły w Górkach. W stan spo­
czynku: Jana Jaremę nauczyciela szkoły 4- 
klasowej w Glinianach; Kazimierę Jemkównę 
nauczycielkę 1-klasowej szkoły w Dziczkach.

OSTATNIA POCZTA.
Na j j .  P a n  przyjął wczoraj hr. Gołu- 

chowskiego i gen. Pitreicha na audyencyi 
pożegnalnej. _____

Dzienniki budapeszteńskie zaprzeczają, 
jakoby t e r m i n  z w o ł a n i a  D e l e g a c y j  
m i a ł  b y ć  o d r o c z o n y .

Najbliższe posiedzenie S e j m u  wę ­
g i e r s k i e g o  odbędzie się dnia 3 listopada 
b. r.

Cesarz Wilhelm przeniósł prezydenta 
okręgowego ks. H o h e n l o h e g o  w tymcza­
sowy stan spoczynku.

I z b ę  i s e n a t  f r a n c u s k i  odroczono 
do 5 listopada b. r.

Agencya Słefaniego donosi z Madrytu, 
że rząd hiszpański nie doręczył jeszcze Sto­
licy św. noty w s p r a w i e  k o n g r e g a c y j .  
Sądzą, że rząd hiszpański przeszłe notę tę 
do Watykanu równocześnie z wniesieniem 
odnośnego projektu ustawy w kortezach.

Daily Chronicie donosi z Waszyngtonu, 
że w departamencie spraw zagranicznych pe­
wne zaniepokojenie wywołała wiadomość o 
a n t i a m e r y k a ń s k i m  r u c h u  w J a p o ­
ni i ,  podobnym do tego, jaki już .powstał w 
Chinach. Według informacyi dziennika, Roo- 
seyelt oświadczyć miał rządowi japońskiemu, 
że w Ameryce, o ile to odnosi się do uczuć 
narodu, nie może być mowy o nieprzyjażni 
względem Japończyków. Przykłady uieprzy- 
jaźni, ujawnione niestety w Stanach zacho­
dnich, przypisać należy wyłącznie powstaniu 
związków robotniczych i w ogóle kwestyi 
robotniczej w tych okolicach.

TELEG EAII GAZETY LWOWSKIEJ
Ko misy a reformy wyborczej.
Wiedeń, 26 października. P. S t a ­

r z y ń s k i  wnosi reasurncyę § 89, ponieważ 
okazała się potrzeba uzupełnienia tego para­
grafu następująeem jeszcze postanowieniem: 
„Jeżeli jednakże w dotyczącym okręgu wy­
borczym wybrany został w myśl przepisów 
§ 86 zastępca posła, to postanowienia przed­
ostatniego i ostatniego ustępu tego paragra­
fu znajdą zastosowanie".

Komisya wniosek ten uchwaliła, po- 
czem uchwaliła napisy poszczególnych ustę­
pów ordynacyi wyborczej do Rady państwa.

Przystąpiono do dyskusyi szczegółowej 
nad art. 2 ustawy zasadniczej o reprezenta- 
cyi państwowej, którą to dyskusję swego 
czasu odroczono aż do chwili, kiedy subko- 
mitet dla wniosku p. Starzyńskiego o roz­
szerzeniu autonomii krajowej przedłoży spra­
wozdanie.

Referent tego subkomitetu p. G r a b ­
in a y r  w bardzo obszernym wywodzie opo­
wiada przebieg obrad w subkomitecie i cha­
rakteryzuje poszczególne wnioski, jakie tam 
postawiono. Co się 'tyczy wniosku p. Sta­
rzyńskiego, referent przyznaje, że wniosko­
dawca przy jego sformułowaniu wystąpił z 
największą rezerwą i że wniosek ten, w po­
równaniu z autonomicznym programem Koła 
polskiego, był możliwie najbardziej umiar­
kowany. We wniosku tym nie dotyka się 
§ 1 1  ustawy zasadniczej i przez to zadoku­
mentowano, że wnioskodawcy nie chodziło 
o zmianę istniejącego stanu prawnego, ani 
o merytoryczne przesunięcie granic kompe- 
tencyi między ustawodawstwem Rady pań­
stwa a Sejmów. Referent przyznaje, że po­
winna panować zupełna jasność co do prze­
pisów o kompetencyi Rady państwa i Sej­
mów i że wniosek p. Starzyńskiego ma to 
właśnie na celu. Zdaniem referenta, nie po­
winna istnieć w tym kierunku wątpliwość i 
to w tych sprawach, co do których przysłu­
guje kompeteucya Sejmom krajowym, po­
winny także zarządzenia cywilno-prawne, 
karno-prawne i policyjno-prawne należeć do 
Sejmu. To było także zamiarem ustawoda­
wcy z r. 1867. Referent ponownie zapewnia, 
że nie chodzi o zmianę ustaw zasadniczych, 
lecz o przywrócenie właściwego znaczenia u- 
stawy zasadniczej, które stało się w niektó­
rych wypadkach wątpliwem.

Zaleszczyki, 26 października, ( le l.p r .) . 
Dzisiaj rano zmarł nagle Jan Zielonka, ad- 
junkt sądowy, syn ś. p. Kazimierza, długo­
letniego współpracownika redakcji Gazety 
Lwowskiej. __________

Wiedeń, 26 października. Wiener Ztg 
ogłasza: Najj. Pan nadał ambasadorom, Ru­
dolfowi hr. K h e v e n hii 11 e r o w i i Miko­
łajowi hr. S z e c s e n o w i  wielką wstęgę or­
deru Leopolda z uwolnieniem od taksy, a 
posłom Albertowi E p e r j e s y  de S z a s z v a -  
ro s ,  Maurycemu bar. C z i k a n n o w i  i Zyg­
frydowi hr. C 1 a r  y e m u godność tajnych rad­
ców z uwolnieniem od taksy.

Wiedeń, 26 października. Wiener Ztg. 
donosi: P. Minister sprawiedliwości przeniósł 
adjunktów sądowych: Leopolda H e r l i n g e -  
r a  z Brodów do Gródka Jagiellońskiego, a 
Władysława K u z i ń s k i e g o  z Gródka Ja ­
giellońskiego do Brodow.

Wiedeń, 26 października. Wiener Ztg. 
ogłasza: Ministerstwo spraw wewnętrznych 
w porozumieniu z Ministerstwem handlu po­
zwoliło fabryce maszyn L. Z i e l e n i e w ­
s k i e g o  w Krakowie łącznie z Austr. Za­
kładem kredytowym dla handlu i przemysłu 
w Wiedniu i Austr. Tow. Eskontowem w 
Wiedniu na utworzenie towarzystwa akcyj­
nego pod firmą „C. k. uprzyw. fabryka ma­
szyn L. Zieleniewskiego w Krakowie, towa­
rzystwo akcyjne" z siedzibą w Krakowie, oraz 
zatwierdziło statuty tego towarzystwa.

Budapeszt, 26 października. (Weg. B. 
kor.) Wczoraj napadli funkeyonaryusze trara- 
wayu na dwa wagony, wybili szyby i jeden 
wagon wyrzucili z szyn. Policya rozpędziła 
ekscedentów.

Berlin, 26 października. Berlińska po­
licya aresztowała dziś „ f a ł s z y w e g o  k a ­
p i t a n a  z K ó p e n i c k " .  Jest to kilkakrot­
nie karany szewc, nazwiskiem Voigt, który 
siedział już ogółem 27 lat w więzieniu. Are­
sztowany przyznał się do czynu.

Paryż, 26 października. W wielkiej 
fabryce metalurgicznej na ul. Oberkauf wy­
buchł wczoraj wieczorem pożar i wyrządził 
szkodę na kilka milionów. Pewna kobieta ze 
strachu umarła.

Londyn, 26 października. W Izbie 
gmin konserwatysta Hay zapytał, czy za­
niechanie deputacyi angielskiej do Rossyi 
nastąpiło skutkiem przedstawień ministra 
spraw zagranicznych i czy minister ten 
otrzymał w tej mierze jakieś przedstawienia 
ze strony rządu rossyjskiego. Minister od­
powiedział, że deputacya nie była zawisła 
od rządu angielskiego. Rząd rossyjski wie­
dział o tern i żadnych też przedstawień nie 
poczynił. Sam minister nie przedsięwziął 
żadnych urzędowych kroków w tej sprawie.

Tokio, 26 października. Wczoraj szalał 
w południowej Japonii orkan. Kilka łodzi 
rybaków, trudniących się połowem korali, 
zaginęło.

Bo stów n. Donem, 26 października. 
Między stacjami Czeibas i Bujsong kolei 
noworossyjskiej (linii bocznej kolei wtady- 
kaukazkiej) zderzył się pociąg osobowy z to­
warowym. Dwóch podróżnych i kilku urzę­
dników kolejowych rannych. Dwa wagony 
osobowe i 27 ciężarowych uległo rozbiciu. 
Zderzenie nastąpiło skutkiem wadliwego wy­
puszczenia pociągu towarowego.

szałek parlamentu Ballestrem, wicemarszałek 
sejmu dr. Porsch i dr. Letocha, przyjęto 
znaczną większością rezolucyę w sprawie 
szkolnego strejku polskiego. Zaznaczono wy­
raźnie, że prawo udzielania nauki religii 
przysługuje wyłącznie Kościołowi, a w szko­
łach elementarnych na życzenie rodziców 
musi być wykładana religia w rodzinnym 
języku. Równocześnie zaprotestowano prze­
ciw naruszeniu tego prawa przez organa 
rządowe.

Poznań, 26 października, ( le i .  p ry  w.). 
Strejk z powodu wykładu religii w języku 
niemieckim wybuchł także w poznańskiej 
szkole średniej. Po pacierzu, który odmówili 
chłopcy częścią po polsku, a częścią milczeli, 
wystąpił jeden z nich z ławki i oświadczył, 
że chłopcy nie będą się uczyli religii po 
niemiecku. Z tego powodu chłopców tych 
wydalono.

Gazeta Osttowska donosi, że pacierz 
polski przywrócono w szkołach w Wielkim 
Wysocku, Sadowiu i Nowych Kamienicach, 
gdzie od 4 lat zmuszano dzieci do nauki pa­
cierza w języku niemieckim.

Konferencya inspektorów szkolnych w 
obwodzie regencyjnym bydgoskim odbywa 
się w regencyi bydgoskiej, celem obmyśle­
nia środków przeciw obstrukcyi dzBci pol­
skich w sprawie nauki religii.

Strejk szkolny w W ielkopolsce.
Nisa, (Neisse na Szląsku pruskim), 

26 października, ( le i. p ry  w.). Na zebraniu 
mężów zaufania wszystkich okręgów wybor­
czych centrum, pomiędzy którymi byli mar-

Położenie w Królestwie Poiskiem  i 
w Bossyi.

W arszawa, 26 października, ( le i. p ry  w.) 
Onegdaj przez cały dzień odbywały się re- 
wizye w różnych punktach miasta, a zwła­
szcza w śródmieściu. Rewidowano nawet pu­
bliczność zdążającą do teatru. Aresztowano 
wiele osób płci obojga.

Onegdaj skonfiskowała policya we 
wszystkich handlach broń z lufami gwinto­
wanemu, browningi, rewolwery oraz naboje 
i przewiozła je spakowane i opieczętowane 
do gmachu policyi, jako chwilowy depozyt, 
aż do czasu zniesienia zakazu handlu tego 
rodzaju bronią.

Warszawa, 26 października (lc l.pryiv .)  
Wczoraj otwarto centralne biuro wyborcze 
w gmachu magistratu. W tych dniach mają 
być powołane do czynności urzędowych ko- 
misye obywatelskie, poczem będą zorganizo­
wane biin a okręgowe.

Warszawa, 26 października (le l.pryw .). 
Onegdaj zamordowano dwoma strzałami re­
wolwerowymi majstra szewskiego Klauziń- 
skiego. Przyczyny dotąd niestwierdzono.

Ł ó d ź , 26 października. Ofiarą zatar­
gów między robotnikami jest znowu jeden 
robotnik narodowiec, Aleksander Tomczak. 
Władze otrzymały polecenie zamykania fa­
bryk, w których wynikną zatargi między ro­
botnikami, lub też robotników z zarządem.

Z powodu rozruchów zamknięto fabryki 
Dobrowolskiego i Leona Alleta przy pomocy 
wojska. Wczoraj wynikły nieporozumienia 
między robotnikami fabryki Romischa, zkąd 
usunięto przemocą robotników narodowców.

Komitet łódzki socyalno-demokratyczny 
wydał proklamacyę, wzywającą do walki z 
narodowcami.

Łódź, 26 października. W tutejszych 
fabrykach przyszło do starć między robo­
tnikami rozmaitych stronnictw. W walce, 
jaką stoczyli robotnicy dwóch labryk, było 
kilku rannych.

Lublin, 26 października, ( le i. pry w.). 
Dokonano powtórnie ścisłej rewizyi w fa­
bryce Bergera i odlewarń Rurikowskiego. 
Aresztowano ogółem około 60 robotników.

Odessa, 26 października. We wsi Ka- 
tagłąj napadło pięciu uzbrojonych ludzi na 
urząd gminny, zakneblowało usta strażnikowi 
i zabrało dwie kasy żelazne, w których było 
26.000 rubli.

Petersburg, 26 października. Pet. Ag. 
tel. donosi: Wydział centralny partyi socyal- 
no-demokratycznej uchwalił nie urządzać w 
d. 30 października ani strejku ani żadnej 
innej manifestacyi.

Petersburg, -26 października. Wczoraj 
otwarto pierwszy kongres handlowo-przemy- 
słowy w obecności ministrów komunikacyi, 
skarbu i handlu. Nadeszły liczne telegramy 
gratulacyjne. Kongres ten ma wielkie zna­
czenie dla rossyjskiego handlu i przemysłu. 
Prezydentem wybrano Krestownikowa. Mi­
nistrowie wygłosili mowy powitalne.

Petersburg, 26 października. Dzien­
niki zamieszczają wiadomości o mają ceru na­
stąpić zaciągnięciu pożyczki wewnętrznej i 
donoszą, iż minister handlu miał “oświad­
czyć, jakoby ze względu na złe stosunki bu­
dżetowe konieczną była pożyczka wewnętrzna. 
Wobec tych doniesień, Petersb. Agencya tel. 
upoważniona jest do oświadczenia, że w do­
niesieniach tych niema słowa prawdy, oraz 
że minister w podobny sposób się nie wy­
raził.

Odpowiedzialny redaktor: 

A d a m  K r e c h o w i e c k i .
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NADESŁANE.

Dr. Włodzimierz Krosiński
adwokat krajowy we Lwowie donosi, że jego kaace- 
arya adwokacka przeniesioną została do domu przy 

ul. Kościuszki I. 3, I .  piętro.

W  W  W  W  W  W  'W? W  W

Polecamy KONWERSYĘ

im  P o ż jc z li miasta Lwowa
na wolne od podatku

4°|o l w i  Pożyczki m, Lwowa
pod w arunkam i ogłoszonymi w pro­
spekcie konwersyjnym, który przesy­

łam y na życzenie.

S o k a l I IJ I ie n .
Dom bankowy i kantor wymiany.

W  W  W  W  W  W  W  W  W<5V W  W  W  W

Z LIKWIDACYI SPOLKI TAPICERÓW

nabyte portiery, firanki, k.ipy. dywany, materye 
meblowe i t p. sprzedajemy niżej een fabrycznych. 
Polecamy własnego wyrobu meble salonowe, jada l­

nie i pościel taniej jak wszęlzie.

Józef Schuster i Kazimierz Toczyski
Lwów, ul. III. Maja I. 5, przedtem Spółka tapicerów.

Dr. Edward Kikinger
b. asystent k lin ik i lekarskiej uniw. lwowskiego or­
dynuje w chorobach wewnętrznych od 3—5, plac 

Bernardyński 2 a, telef -n 9-52

Dr. Zygmunt Danielski
b. Elew klin. Eadey Dwom Prof. Neussera w Wie­

dniu ordynuje

w Meranie, Habsburgerstrasse Nr. 38.

Docent Dr. Bednarski
powrócił

ordynuje od 12— 1 i od 3 — 4 ul. Akadem icka I. 5.

Ś W I T  nowe polskie tutki
cygaretow e ty lk o  w  w ięk szy  oh lep szych  
trafikach.

Utrzymuje na składzie
c z a s o p i s m a  z a g r a n i c z n e

FRANCUSKIE humorystyczne: 
Fin de siecle, Frou-Frou, Jean qui 
rit, Journal p. tous, Rire, Rire et ga­
lanterie, Sourire, Vie en culotte rou- 
ge, Biblioteąue moderne, Les Modes, 

Femina, Le Theatre, Les Arts.
WŁOSKIE:

Domenica del Corriere, L’Asino, II 
Secolo XX.

ROSSYJSKIE: 
Oswoboźdienie, Szut (humorystyczny), 

No woje Wremia.
ANGIELSKIE:

Frys Magazine, Strand Magazine, 
Wide World Magazine, Ourent Li­
teraturę, Ladies Field, The King and 
his Navy a. Army, Outing, The Ta- 
tler, The illustrated London News.

S o k o ł o w s k i e g o
Biuro dzienników, czasopism  i ogłoszeń 

Lwów, Pasaż Hausmana 9.

Przyjechali do Lwowa-
Dnia 24 października 1906.

Hotel George’a. . ^

D*bnt Vs.PP. Hr. A. Starzeński z 
Swi żawski z Królestwa PoPk., 
dowski z Bełżca, A. Hempel z Bossy ■

Hotel Imperial. ^
PP. EL. K. Scipio z Krakowa, ,

Wo.jepcJ°%, 
z TwierazpŚwitarzowa, M. 

F. Jaruntow.-ki
wnacki ze
z Pnihity. j. . - -  T
Sroczyński z .Jasła, W. Zajdler z wa 
A. Jeleń z Jaworzna

Hotel Victoria.
PP. M. Wysoczański z Komo  ̂

Kazniewski z Brandysówki, Z. WolsK 
niowa, E. Lewandowski z Korczówki-

Hotel Europejski

orni ki A'
S«'

PP. TI. Bednarowski z RossyL
powski z Kocowa, W. Lang z 
A. Szczurowski ze Strychaniec.

Hotel Kontinent.
PP. A. Strzembosz z Husiatyna 

drzejowskn z Radziwiłłowa.

J. F ?  
^ ’ieczore ’

T. &

C  E  I  I  I  K  
lw ow skiej Izby handlowej i przem ysłow ej

Lwów, dnia 26 października 1906. płacą |żądają 1
walutą koron.

I . Akeye za sztukę. K h | K h
Banku hip. gal. po 200 zł. (400 kor.) 563 - 576 -
Banku gal. dla handlu i przem.

po zł. 200 (400 kor.) . . . . — — 160 -
Kol. Lwów-Czern.-Jassy po 200 zł.

w. a. w srebrze (400 kor.) . . 579 - 586 -
Fabryki wagonów w Sanoku przed­

tem Lipińsktego po 500 kor. . — — 300 -
Tow. dla gal. przedsięb. elektry­

cznych wod. po 200 zł. (400 kor.) 400 - 410 -

II . L isty zastawne za 100 kor.

Banku h. g 5)4 w. a. wyl. z 10% te 110 50 111 20
„ „ 4‘/,% „ los w 50 1. 100 - 100 70

„ „ „ 4°/0 „ 601. po 200 k. 97 50 98 40
„ k ra j.4 1/ , #  „ los w 51 1. 100 50 101 20

„ 4% „ los w -57 1. 97 30 98 -
Tow. kred. gal. ziem. 4% (pierw­

sza e m i s y a ) ................................ 99 30 _  _
Tow. kred. galie. ziemsk. 4% *0

los w 411/, l a t .......................... 99 30 — —
4% los. w 56 l a t ..................... RS 96 90 97 60

I I I .  Oblig-I za 100 kor. O

Gal. funduszu propin. 4% w. a. O-
98 80 99 50

Buków, lunduszu propin. 5% w. a. 
Komunalne Banku kr. 5% (2 em.)

0 102 — _ _
M _ _

„ „ 4 ’/,% (3em.) 100 70 101 40
„ „ 4% (4 em.) 96 50 97 20

Kol. lokalne dtto 4% . . . . 96 50 97 20
Pożyczki kr. 4% po 200 kor. z ro­

ku 1893 ..................... ..... 97 30 98 -
Pożyczka m. Lwowa4% . . . . 95 40 96 10

„ 4 konwen. . 98 10 98 80
IV . Losy.

M. Krakowa po zł. 20 (40 kor.) 86 - 94 -

V. Monety.
Dukat c e sa r s k i................................ 11 24 11 40
20 f r a n k ó w k a ................................ 19 - 19 25
100 rubli rossyjskieh srebrnych . 249 - 251 50
100 rubli rossyjskieh papierowych 252 - 254 -
100 roarek niemieckich . . . . 117 30 117 90

M i a r s  g i e ł d y  w i e d e ń s k i e j .
Dnia 24 października 1906.

A. Ogólny d ług państwa. płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

m a j- l is to p a d ...............................
styczeń l i p i e c ..........................

98-40 98-60
98 25 98-4-5

srebrze
płaeą żądają

100- — 
100 05

150 25 
20'5- — 
274-50 
274 50 
290 75

116 30 

9890

99 90 

1 1 7 -  —■ —

Koronowa waluta.
Jednolity dług państwa w

lu ty -s ie rp ie ń ........................................... 9980
kw iecień -październ ik ............................99'85

Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 3'2 pr. —■—
„ „ 1860 po 500 zł. wa. 4 pr. 154 25

„ 1860 po 100 zł. 4 pr. . . 204-—
„ 1864 po 100 z ł....  272-50
„ 1864 po 50 z ł....  272-50

Listy zast. domen państ. po 120 zł. 5 pr. 290 —
B . D ług  państwa (wszystkich w Radzie państwa 

reprezentowanych krajów koronnych).
Austr. renta złota wolna od podatku

za 100 zł. 4 p r....................................... 116.10
Austr. renta w wal. kor. wolna od 

podatku 4 p r.......................................98 70
C. Obligacye kolejowe.

Kol. Arcyks. A lbrechta za 100 zł. 4 pr. 98'90
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 

od podatku za 100 zł. 4 pr. . .
Kol. Ces. Elżbiety za 200 zł. mk. 53/4 

pr. (ostemp. akeye) . . . .
Kol. Cesarza Franciszka Józefa za 100

zł. S l j i  p r .............................................
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk.

(ostemp. akeye) 4 p r........................
Kol. Areyks. Rudolfa w wal. koron, 

wolne od podatku 4 p r...................... 98 60
Obligacye pierwszeństwa (kolejowe).

Ko., Aro. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 106 — 107.—
w złocie za 200 zł. 5 pr. . . .  —■— — •—

Kol. Czeskiej zaeh. za 200, 1000 i 
5000 zł. 4 pr. . . . . . . .

Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 400
kor. 4 pr. . .....................................

Kol. bukowińskiej lokaln. za 400 kor.
4 p r........................................................

Kol. galie. Karola Ludwika 4 pr. .
Kol. lwowsko-ezern.-jasskiej z r. 1894

4 p r .......................................................
Kol. Areyks. Rudolfa (Salzkammer- 

gut) za 400 marek 4 pr. . . .

457-—

1 2 3 -

98-65

98-75

98-75

99-10 
98-70

98-90

116-80

4 6 1 -  

124-— 

99-65 

99-60

99-75

99-75

10010
99-70

99-90

117-80
D . D łu g  państwa (krajów korony węgierskiej).

Węg. złota renta za 100 zł. 4 pr. . 94 30
„ „ „ w wal. kor. 4 pr, . 94 30

Węg. obi. pr. reguł. Cisy 4% . . . — • —
„ poż. prem. za 100 zł. (200 kor.) 204-50 
„ „ „ za 50 zł. (100 kor.) 203-65

E . Obligacye indemiiizacyjne.
Kroaeyi i S ł a w o n i i .......................... 96 —
Węgier za 100 zł. 4 p r ..............................94-20

F . Inne publiczne pożyczki.
Poż. reguł Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 105-75 
Poż. kraj. Bukowiny z r. 1893 los za 

200 kor. 4 pr. 96'60

94-50
94-50

206 50 
205 65

97-25
9520

106-75 

97 60

Koronowa waluta. płaeą żądają
Bukowińskie obi. propinaeyjne los za

100 zł. 5 p r................... ' .  . . . 101-75 —■
Dal. poż. kr. z r. 1893 4 p r................... 97-— 97'90

„ obi. prop. „ 1889 4 p r ................... 98 05 99-
Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896

4' p r ........................................................ 94-90 95-90
Renta włoska za 100 lirów (96 kor.)

4 p r ....................................................... —■— —•
Poż. serb. prem. za 100 frank. 2 pr. 97-— 105
Tureckie obi. prem. kol. za 400 frank. 160 50 16P50

Q. L isty  zastawne. Oblig. hipot. i listy dłużne 
(za 100 zł. Nom.)

Anglo-Austr. banku los w 30 1. 41/, pr. —•— —■—
Austr, zakł. kr. ziem. los w 50 1. 4 pr. 98 50 99'—

„ „ obi. prem. z r. 1880 3 pr. 280 — 287-—
„ „ „ „ 1889 3 pr. 2 8 P -  294—

Bukowiński zakł. kred. ziem. los 5 pr. 101 10 .102-10
„ „ los 4 pr. 99-— 100—

Gal. ake. b. hip. 10 pr. prem. los 5 pr. 110'— U l —
„ „ „ „ los 50 1. 41/, pr. . . 100—  101—
„ „ „ „ „ 60 1. 4 pr. . . 97-50 98-50

Dal. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat 97-10 97'50
„ „ „ „  4 pr. los. 41 lat 99-60 —• —
„ „ „ „ 4 pr. stare . . 99'75 —

Banku krajowego dla Dalieyi Lodom.
41/, pr. 511/, lat zwrotne . . . 100 25 101-25

Banku krajowego oblig. komun. 3 emi-
sya 42 lat 4% p r...............................  100-50 101-50

Banku kr. losy 571/, 1. za 200 k. 4 pr. 96 10 9 U 0
Austro-węg. banku 50 4 pr. . . . 98 60 99 55

„ „ „ 5 0  lat w. k. 4 pr. 99 20 100 20

H. Obligacye z prawem pierwszeństwa 
za 100 zł. nom.

Tow. źegl. par. po Dunaju za 400 i
10.000 m. 4 p r........................................115-60 116-60

Tow. źegl. par. po Dun. Em. r. 1886 pr. 1 15.50 116 50
Kol.półn. ces. Ferd. em. z r. 1886 4 pr. 99 70 100 70

„ „ „ „ 1887 4 pr. 99-55 100-55
„ „ „ „ 1888 4 pr. 99 50 100 50

„ „ „ „ „ 18914 pr. 93-70 100 70
Kolej Lwów-Czern.-.Jassy z r. 1884 za

300 zł....................................................  90-20 91-20
Kolej Lwów-Ozern. z r. 1884 za 300

zł. 4 p r................................................. 98-30 99-30
Gal. kol. lok. wschód, za 100 zł. 4 pr. — —  —■—
Węg. gai. kol. em. 1870 za 200 zł. 5 pr. 103-— 103-60

„ „ „ 1890 za 200 zł. 4 pr. 99-75 ——

J .  Losy (za sztukę).
Budapeszteńskie (Basiliea) 5 z ł . . . 21-30 23-30
Zakład kred. dla hand. i przein. 100 zł. 449—  459—
Clary 40 zł. ni. k ..................................  140—  146-—
Pożyczka miasta Insbruku 20 zł. . 78"— 85'—
Losy miasta Krakowa 20 zł. . . . 87-— 92"—
Pożyczka miasta Lubiany 20 zł . . 56 75 62-75
Palfy 40 zł. m. i:...................  . 1 6 7 -- 177—

Koronowa waluta.
Czerw, krzyża austr. tow. 10 zł . 
Czerw, krzyża węg. tow. 5 zł.
Losy fund. Areyks. Rudolfa 10 zł.
Salina 40 zł. mk................................
Pożyczka miasta Salzburga 20 zł.

K. Akeye banków (za
Banku Anglo-Austr. 240 kor. . . 
Peszt. Banku handl. 500 zł. . . 
Zakł. kred. dla handlu i przem .
Węg. Banku kredyt. 200 zł. . .
Dolno austr. tow. esk. 400 kor. . 
Galie, banku hip. 200 zł. . .

„ „  dla handl. i przem. 200
Banku dla krajów koronnych 200 

„ Austro-węg. 1400 k. . . .
„ Związku (CJnionbank) 200 

Czeskiego banku związkowego 100 
Zivnosteńska banka 100 zł. , .

sztukę)- 
. 3 1 7 -  
. 8170— 

676.— 
813'60 

. 610—  
570 "

442-70 
1755— 
566 50 
245— 
241-75

201-'
76-'

317 80

S i~

fi*
■Sś
$

L . Akeye Przedsiębiorstw transportowy8*1'

w '

Buk. kol. lok. ake. pierw. 200 zł. . —
„ „ „ akeye zakład. 200 zł. 43'2'-

Kolei półn. ees. Ferd. 1000 zł. mk. 5660'-- 
Kol. Lwów-Bełzee (ake. pierw.) 200 zł. 41 i'"

Lwów-Czern.-Jassy 200 zł. . . 581'-
wsohod.-galic.-lokaln. 200 zł. . 392--

Austr. Tow. żegl. na Dunaj u 500 zł. mk. 1038 ■

Akeye Przedsiębiorstw przemysłowy8*1^
7 0 3 -  J? 7

  ----  6t>7— „ęS
Austr. tow. górnicze Alpine 100 zł, 597-2u 
Prags kiego tow. Żelazn, przein. 200 zł. 2730'—
Sehodniey 500 kor..................................... 64S—
Tureek. zarz. tytoniów. 500 franków 423 50 
Trifail. tow. kop. węgla 70 zł. . . 280'-"

Tow. kopalń węgla w Briix 100 zł. 
Galie, karpackie naft. tow. 500 kor.

65?’4 p  
281

N. W e k s l e .
Berlin za 100 marek 5 pr. . . ——
Londyn za 10 funt. szt. 4 pr. . 241 05
Paryż za 100 franków . . . .  95 50
Petersburg za 100 rubli 5*/, pr. —■—
Niemieckie b a n k i .....................  117 52'f'j
Włoskie b a n k i ................................. 95-65
Francuskie banki . . . .
Szwajcarskie b a n k i ............................95-50

95-6-

O. W A L l l l l ,
Dukat cesarski...................................... 11-35
Austr. weg. 8 guld. złota moneta —•—
2 0-franków ka...................................... 1913
2 0 -m ark ó w k a...................................... 23-48
Rosyjski półimperyał . . . .  ——
Niern. bauknoty za 100 marek . 117-50
Włoskie banknoty sa 100 lir. . 95'65
R uble. . .  ..........................  2-53 ' U

U40

&

Licytacye.
L. cz. E. 857/6 (9) (8488)

Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego 
w Glinianach i Baili Engelsberg w Glinia­
nach odbędzie się dnia 22 listopada 1906 
o godzinie 9 przed południem w sadzie ni­
żej wymienionym, w biurze Nr. IV. w Gli­
nianach licyt&eya ciał hip. ks. gr. gminy 
Jakterów obj. whl. 57, 861, 275, 671 i po­
łowy ciał hip. ks. gr. tejże gminy obj.
whl. 550, 763 i 941.

Nieruchomości wystawione na licytacyę 
są ocenione na 4325 koron.

Najniższa cena wynosi ciała hip. obj. 
whl. 5 7 — 100 kor., whl. 861 — 60[l koron, 
whl. 275 — 566 kor 66% hal., whl. 671 — 
566 kor. 66% hal., zaś połowy ciał. hip. 
obj, whl. 550 -  1197 kor.,, whl. 763 -  
26 kor. 662/“ hal., whl. 941 — 26 koron 
66% hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie 
przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne, które się niuięj- 
szem zatwierdza i odnoszące się do tej nie­
ruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
katastralny itd.) może każdy , mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo­
wych w sądzie niżej wymienionym w biu­
rze Nr. 4.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Gliniany, dnia 5 października 1906.

(8416 2 - 8 )  
Sądowa hala aukcyjna we Lwowie 

ul. Jagiellońska 1. 15.

Godziny urzędowe (tylko w dnie powszednie) 
przed południem od 8 do 12, po południu 
od 2 do 6, w soboty po południu od 3 do 8.

L i c y t a c y e :
Poniedziałek 29 października 1906 od 10 do 

12 godz.: towary bławatne, sukienne i 
obuwie.

Wtorek 30 października 1906 od 10 do 12 
godz.: meble, obrazy, dywany, koszto­
wności i towary bławatne.

Środa 31 października L 0 6  od 10 do 12 godz.: 
meble, sprzęty domowe i fortepian. 

Piątek 2 listopada 1906 od 10 do 12 godz.: 
meble, pianino, fortepian i towary bła­
watne.

Sobota 3 listopada 1906 od 4 do 8 godz: 
tanie meble, sprzęty domowe i stara 
garderoba.
Sprzedać się mające przedmioty mogą 

być oglądane w hali przed licytacyą w go­
dzinach urzędowych.

Lwów, dnia 22 października 1906.

L 14.414. (8418 1 - 3 )
O g ł o s z e n i e .

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego w 
Wadowicach podaje niniejszem do wiadomo­

ści, że odbędzie się w dniu 14 listopada 
1906 między godziną 8 a 12 przed połu­
dniem w kancelaryi Nadzoru c. k. straży 
skarbowej w Białej — ro prawa względem 
zawarcia solidarnej ugody co do poboru po­
datku konsumcyinego od mięsa w okręgu 
poborowym „Biała“ na rok 1907, a warun­
kowo t. j. z prawem wypowiedzenia na lata 
lata 1908 i 1909 lub też bezwarunkowo na 
powyższy trzech letni okres czasu.

Jako cenę ugodową na ten przedmiot 
ustanawia się roczną kwotę 20.800 koron, 
słownie dwaJzieściatysięcy osiemset koron.

Do rozprawy przystąpić musi przewa­
żna część przedsiębiorców co do ilości głów 
i rozmiarów przedsiębiorstwa podbgającego 
opłaci^ podatku konsumcyjnego od mięsa w 
pomienionym okręgu poborowym.

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego.
Wadowice, dnia 22 października 1906.

Nieruchomość, wystawiona »a "Ajia' 
cyę jest ocenioną na 14.000 kor., Pr
leżności zaś na 94 kor. 50 hal. 50 b-<

L. cz. E. II. 1748/6 (6) (8384 1 - 3 )
Na żądanie Jc. k. uprzyw. galie. ako. 

Banku hipotecznego we Lwowie odbędzie się 
dnia 6 grudnia 1906 o godzinie 10 przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, 
w sali Nr. VI. na I. piętrze licylacya real­
ności lkons. 286% we Lwowie whl. 229/III. 
ks. gr. m. Lwowa ul. Gabryelówka 4 wraz 
z przynależnościami, składającemi się z wy­
chodków, drabiny, żłobów, huśtawki i drzew 
owocowych.

N ajn iższa cena w y n o s i  7047 kor. %  jo 
poniżej tej ceny sprzedaż n ie  p rzyjdzl 
skutku. , j-ó'

W arunk i licy tacy jn e  , k tóre S1V &o 
w nocześnie zatw ierdza, i odnoszące 
tej n ie ruchom ości dokum en ta  (w ycią# :0ni» 
la rny , w yciąg k a ta s tra ln y , pro tokoły  °.c0® rzej' 
itd .)  może każdy, m ający chęć kupieni*! P uj­
rzeć podczas godzin  urzędow ych w sąd*1 
żej w ym ienionym , w biurze Nr. II- -e|S

Takie prawa w obec których %„}o' 
licytacja byłaby niedopuszczalną, na!eẐ ;cyta' 
sić do sądu najpóźniej przy terminie co 
cyjnym, inaczej roszczenia tego i%
do sainej nieruchomości nie mogłyby dl 
skutkiem podnoszone. }ub

Te soby, dla których jakie 
ciężary na powyższej nieruchomości p0' 
obecnie już istnieją, bądź w toku p° 
wania licytacyjnego powstaną, zawiada ^  
będą o dalszych wydarzeniach tego 
powania jedynie przez przybicie na a s d̂ti 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręg11 
niżej wymienionego i nie wskażą *'e® j-jbia 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w sie 
sądu zamieszkałego. <•

0 . k. Sąd powiatowy Sek. I. Oddz. 
Lwów, dnia 9 października r96o.



l8 '439.

Obwieszczenie.
(8382 1 - 8 )

wy^z êr^awienia prawa poboru podatku spożywczego od mięsa w okręgach
teg° niżej poszczególnionych n,a rok 1907, a warunkowo z zastrzeżeniem milczą-

lnbI\°Wienia względnie wypowiedzenia kontraktu dzierżawy na dalszy drugi i trzeci
s% gl bezwarunkowo na trzy lata, t. j. od 1 stycznia 1907 do 31 grudnia 1909, rozpi- 
&d2j  ̂ Publiczną drugą iicytaeyę na dzień 8 listopada 1906 od godziny 9 rano do 

w południe.
pisemne zaapatrzone w 10% waiyum można wnosić na ręce Dyrektora 

hdin Nowego w Tarnowie najpóźniej do 2 godziny po południu dnia poprzedzającego
listopada 1906.

kasowe opiewające na 
®° ĉi nie będą przyjmowane ani jako wadya licytacyjne, ani .jako kaueye dzier-

s y  t  —

2 ^ia °feligacyj w 3 egzemplarzach po myśli reskryptu e. k. Ministerstwa skarbu 
y , 7 Hpea 1903 1. 10.067.

&tóiJZSZ® warunki licytacyjne, jakoteż wykaz miejscowości należących do pojedynczych 
Zież dzierżawnych można przejrzeć w c. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego w Tarnowie, 
eżąCye* B wszystkich Nadzorach straży skarbowej do tutejszego okręgu skarbowego

Wykaz okręgów dzierżawnych.

£  Ustnej licytacyi, t. j. do 7
aa ,y. kasowe opiewające na kaueye niewygasłej dzierżawy, losy i książeczki kasy 

j?°śei nie j ^ ą ,  przyjmowane ani jako wadya licytacyjne, ani jako ka 
(Rozporządzenie Ministerstwa skarbu z dnia 3 grudnia 1901 1. 72.238). 

iy i ga jący  wadyum, względnie kaucyę dzierżawną w obligaeyach, mają przedłożyć
% i ........................................ '  ' ' .....................................

fili:

2 L- Nazwa okręgu 
dzierżawnego

Czchiow

Wojnicz

Zaklilczyn

Cena
wywołania

K.

2250

5290

3302

h.

Złożyć się 
mające 

wadyum

K. h.

Oznaczenie 
taryfy

225

529

330

Licytacya ustna 
odbędzie się

dnia 8 listopada 
1906 od godz. 9 rano 
do 12 w południe w 
c. k. Dyrekcyi okręgu 
skarbowego w Tarno­

wie.

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego. 
Tarnów, dnia 20 października 1906.

L. 7198. (8206 2 - 2 )
Zawiadomienie.

Sposobem kupieckim zakupi się :
Dla potrzeb magazynu (filii) żywności 

w Przemyślu: 20.500 q żyta i 36.600 q 
owsa,

Gródku Jagiellońskim : 5600 q owsa, 
Jarosławiu: 6000 q i 16.800 q owsa, 
Łańcuce: 7300 q owsa,
Rzeszowie: 7300 q żyta i 17.100 q owsa, 
Dębicy: 7700 q owsa,
S try ju : 1850 q żyta i 3600 q owsa. 
Oferty ostemplowane ma się wnieść 

dnia 30 października 1906 najdalej 10 go­
dzina przed południem (czas kolejowy) do 
Intendantury 10 Korpusu.

Bliższe warunki są do przejrzenia w 
pełno osnownem zawiadomieniu i zeszycie 
warunków przy Intendenturze 10. Korpusu i 
w wymienionych magazynach żywności.

Zeszyty warunków (Usaneenhefte) w 
magazynach żywności bezpłatnie nabywać 
można.

0. i k. Intendantura 10 Korpusu. 
Przemyśl, dnia 15 października 1906.

29-83ly906
OBWIESZCZENIE.

(8367)

wydzierżawienia prawa poboru podatku konsumcyjnego od rzezi bydła i wyrębui
^"łch * dzież 0<̂  wyszynku wina, moszczu winnego i owocowego w okręgach dzierża-
0̂ ralrfOSZCZê d^ Łdl w PrzyJegtyra wykazie na rok 1907 z miler,ącem przedłużeniem 

u ii a drugi i trzeci rok t. j, na rok
od 1 stycznia 1907 do końca grudnia 1909, odbędzie się w c. k. Dyrekcyi

na rok 1907 
1908 i 1909 lub bezwarunkowo na przeciąg

ffto. _
farbow ego w Brodach II. publiezczna iicytar-ya za pomocą ustnych i pisemnych 

p. dniach wskazanych w przyległym wykazie.
Hłan I?ernQe oferty zaopatrzone znaczkiem stemplowym na 1 kor. mają być sporządzone 

wecfi’ug przepisanego formularza i oddane osobiście do rąk c. k. Dyrektora 
Paro- Si£arfi°wego w Brodach lub jego zastępcy albo nadesłane pocztą z podaniem na 

le przedmiotu dzierżawy i dnia licytacyi, najpóźniej do godziny 1 po południu dnia 
i. (y, .hcego ustną Iicytaeyę.

han br^ć udział w licytacyi musi
* goto!’ wzSl§<dni6 dołączyć do

złożyć do rąk komisarza przeprowadzającego 
CJ 0 ___ . ... pisemnej oferty 10 prc. ceny wywołania jako wadyum

■!?% ~Wce lub papierach wartościowych według dziennego kursu nadających się do pod- 
V j ^ w a ż a  się, że książeczki wkładkowe kas oszczędności nie będą przyjmowane ani

'S n y  KSle warunki licytacyjne i miejscowości należące do pojedynczych okręgów dzie- 
] można przeglądnąć w godzinach urzędowych w biurze c. k. Dyrekcyi okręgu 

°kro %'eg° w Brodach, lub też we wszystkich nadzorach c. k. straży skarbowej brodzkiego 
skarbowego.

Jj1 kr ńr końcu nadmienia się, że w myśl § 2 ustawy krajowej z dnia 4 lipca 1899 Dz. 
°d»tet F' ^  obowiązany jest każdy dzierżawca pobierać na żądanie Wydziału krajowego 

^v0., * krajowy do podatku konsumcyjnego od wina, moszczu winnego i owocowego w 
30 prc., jak długo ten dodatek istnieć będzie i za prawo poboru tego dodatku 
uiszczać 30 prc. czynszu dzierżawnego przypadającego od samego prawa poboru

Zmj 
ego.

■yyum, ani też jako kaueye.

30 prc., jak długo ten dodatek istnieć będzie i za prawo poboru tego dodatku

u

nê aiansi tego dodatku krajowego ma ten sam skutek co zmiana taryfy podatku kon-

Si

djij
ledziba

.°kręgu
le r ta waego

ń^dziechów

klasa
taryfy

■ii. m i .
II. i III.

II. i III.

<73
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4600 77
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w c. k. Dy- 
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do 1 po 
południu.
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tń:

Okręg skarbowy: Brody.
Brody, dnia 16 pażdzienika 1906.

.. * & % ■ «  <8?) (8052 3 - 3 )  
k 7 grudnia 1906 o godzinie 9

r ^ d a i e m  w sądzie niżej wymienio- 
’?liCvt Sali licytacyjnej Nr. VI. odbędzie 

& W ae? a P°^owy realności pod lk. 313% 
położonej whl. 253 Dz. III. ks.

‘ 18 w J gminy m. Lwowa ul. Zborowskich 
Sl p Qjaz zprzynależnościami.

P°wyzszei nieruchomości wy­
li01" ^5 bUa licy tacyV .iest ocenioną na 6.814

3o5 ■ riV7.vnalfiinnśfti zaś t.ei nn łnw ?
vr k ° r .TSs

przynależności zaś tej połowy

^asi -ZSza cena, niżej której sprzedaż 
ki wyflosi 3584 kor. 82 hal.

arUnki licytacyjne i inne dokumenta 
Sąj2firzejrzeć w godzinach urzędowych 

8 Tak-Il*Ẑ  wymienionym w Oddz. III. 
a Ueyf Prawa> w obec których niniej- 

acya byłaby niedopuszczalną, należy

zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższej nieruchomości 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego lub nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Sekcya I.
Oddział III.

Lwów, dnia 28 września 1906.

Nr. 1545. (8310 2— 3)
Obwieszczenie licytacyi ofertowej. 
Celem zabezpieczenia przewozu mate- 

teryałów tytoniowych z c. k. fabryki tytoniu 
w Winnikach do c. k. urzędu sprzedaży ty­
toniu we Lwowie i odwrotnie, na razm na 
przeciąg jednego roku t. j. na czas od 1 
stycznia 1907 do końca grudnia 1907 rozpi­
suje c. k. urząd sprzedaży tytoniu we Lwo­
wie rozprawę ofertową na dzień 9 listo­
pada 1906.

Ubiegający się mają wnieść do tegoż 
urzędu oferty pisemne opieczętowane znacz­
kiem stemplowym na 1 koronę od każdego 
arkusza zaopatrzone wraz z dołączonym kwi­
tem na złożone przepisane wadyum,

Bliższe warunki podane są w przybi­
tym u drzwi c. k. urzędu sprzedaży tytoniu 
we Lwowie szczegółowem obwieszczeniu, które 
też wtymże urzędzie podczas godzin urzędo­
wych przeglądnąć można.

O. k. urząd sprzedaży tytoniu.
Lwów, dnia 19 października 1906.

L. cz. E. 1625/6 (5) (8405)
Na żądanie Towarzystwa kredytowego 

i oszczędności w Radomyślu odbędzie się 
dnia 29 listopada 1906 o godzinie 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym w 
biurze Nr. 27 w Mielcu licytacya realności 
lwh. 204 ks. gr. gm. Złotniki wraz z przy- 
należnościami, składaj ącemi się z domu dre­
wnianego i gruntu

Nieruchomość wystawiona na licyta- 
cyę, jest oceniona na 4566 kor. 44 hal.

Najniższa cena wynosi 3044 kor., 28 h,, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta może każdy 
mający chęć kupienia przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio­
nym w biurze Nr. 28.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Mielec, dnia 8 października 1906.

L. cz. E. 261/6 (16) (8486)
Dnia 15 listopada 1906 o godzinie 9 

przed południem w sądzie niżej wymienio­
nym, odbędzie się licytacya realności miej­
skiej lwh. 122 gminy Niepołomice, składa­
jącej sie z parc. bud. lk. 588 i 932, grunt. 
755, 756, 757/1, 759,1, 759/2, 2509/32 w 
obszarze 1 ha 44 ar. 63 m 2 z budynkami, 
t. j. domom, stodołą i brogiem i przynale- 
żytościami, t. j. płotu, oraz drzew.

Nieruchomość ta jest oceniona na 3527 
kor. 75 hal., przynależności na 131 koron 
80 hal.

Najniższa cena wynosi 2439 kor. 70 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne przeglądać można 
w tut. sądzie.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Niepołomice, dnia 25 września 1906.

L. cz. E. 145/6 (24) _ (8485)
Dnia 6 listopada 1906 o godzinie 10% 

przed południem odbędzie się w biurze 6 
sądu tutejszego relicytacya realności lwh. 
2138 gminy Zakopane, a obejmującej pie­
karnię wraz z przynależytościami, składają- 
cemi się z przyborów do pieknrni potrze­
bnych w protokole oszacowania szczegółowo 
wyliczonych.

Powyższą realność z przynależnościami 
oceniono na 16.044 kor. 40 hal.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
ni# nastąpi wynosi 8022 kor. 20 hal.

Warunki licytacyjne i inne odnośne 
dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej­
szym w biurze Nr. 6.

|C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Nowy Targ, dnia 7 października 1906.

,Gazeta Lwowska" Nr. 246 z dnia 27 października 1906.

L. cz. E. IX. 2397/5 (22) (8425)
Dnia 8 listopada 1906 o godzinie 9 

przed południem, odbędzie się w biurze Nr. 
6 sądu tutej. sądu relicytacya realności lwh. 
251 gm. Maćkowice z p:zynależytościami.

Budynek z przynależytościami ocenio­
no na 118 koron, grunt z przyaależytościa- 
mi na 610 kor. 32 hal.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi wynosi 364 kor. 16 hal.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
kumenta przejrzeć można w sądzie tutej­
szym w biurze Nr. 30.

Takie prawa, w obec których niniej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminis licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samsj nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skuskiem podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tabli­
cy sądowej, jeśli nie mieszkają w okrę­
gu sądu niżej wymienionego i nie wskażą 
temuż sądowi pełnomocnika do doręczeń, w 
siedzibie sądu zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IX.
Przemyśl, dnia 29 września 1906.

L. cz. E. 623 6 (10) (8429)
Dnia 9 listopada 1906 o godzinie 9 

przed południem w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 4 odbędzie się licytacya 
a) 28/32 części realności whl. 443 i b) 12/16 
części realności obj. w hl 845 ks. gr. gminy 
Bełz na warunkach przedłożonych niniejszem 
ustalonych.

Nieruchomości, wystawione na licyta- 
cyę są ocenione na koron ad a) 164-3. ad b) 
726 kor.

Najniższa cena wynosi koron ad a) 900 
ad b) 470, poniżej tej ceny sprzedaż nie 
przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnośne doku­
menta może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są­
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 4.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjoem, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomo­
ści nie mogłyby być już ze skutkiem pod­
noszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku postę­
powania licytacyjnego powstaną, zawiadamia­
ne będą o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Bełz, dnia |5 października 1906.

L. cz. E. 999/6 (7) (8438)
Dnia 15 listopada 1906 o godzinie 8 

przed południemjw sądzie niżej wymienionym 
w biurze Nr. 11 w Radzieehowie odbędzie sie 
licytacya 5 8 z 1,4 części realności whl. 459 
i 5/8 części z połowy realności lwh. 460 
ks. grunt, gminy Radziechow, stanowiących 
część gospodarstwa pod Nr. 107.

Części nieruchomości wystawione na li- 
cytacyę, są ocenione na 261 koron.

Najniższa cena wynosi 174 kor., po­
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tych nieruchomości dokumenta może każdy 
przejrzeć w sądzie niżej wymienionym.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Radziechów, dnia 13 października 1906.

L. cz. E. 480 6 (7) i E. 1380/6 (2) (8430)
Edykt licytacyjny.

Wskutek uchwały z dnia 29/7 1906 
liczba czynności E. 480/6 (7) i E. 1380,6 (2) 
sprzedane będą dnia 5 listopada 1906 o godz. 
10 przed południem w Starzawie w kopalni 
ropy w drodze publicznej licytacyi:

3 pompy, 2 rezerwoary, 1 werkel do 
pompowania, 12 żelaznych sztang, 2 rury, 
12 desek, 3 szopy drewniane, 8 beczek na 
ropę, 2 wieże wiertnicze, 3 słupy wkopane 
w ziemię, ocenione na łączuą kwotę 691 
kor. 62 hal.

Ofert wynoszących mniej aniżeli 1/3 
część ceny wywołania nie przyjmuje się.

Protokół opisania i ocenienia tych ru­
chomości może każdy mający chęć kupna, 
przejrzeć w godzinach urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym w biurze Nr. 11.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Dobromil, dnia 29 lipca 1906.
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L. cz. Succ. 9050 (1282) (8880 8—8) i Takie prawa, w obec których niniej-

C. k. Sąd krajowy cywilny we Lwowie sza iicytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
podaje do wiadomości, że dnia 9 listopada zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo-
1906 o godzinie 10 przed południem odbę­
dzie się w tus. sali Nr. 13 termin licyta­
cyjny celem wydzierżawienia majętności 
Opary, Dołhe i Szwydka w powiecie dro 
bobyckim położonych, a to pod następują­
cymi warunkamt:

1. Wszystkie trzy majętności wydzier­
żawione zostaną albo razem w całości lub 
każda majętność z osobna na czas od dnia 
25 czerwca 1907 na lat sześć lub dziewięć.

2. cena wywołania rocznego czynszu 
dzierżawnego wynosi : za majętność Opary
11.000 kor., za majętność Dołhe 6300 kor., 
za majętność Szwydka 3700 kor.

3." Kaucya dzierżawna równa się pół­
rocznemu czynszowi.

Wadyum licytacytacyjne wynosi 10% 
oferowanego rocznego czynszu w połowie 
lub papierach wartościowych, mających pu- 
pilsrne bezpieczeństwo.

5. Bliższe warunki , którym oferent 
poddać się musi i w ofercie wyraźnie za­
znaczyć, że są rau znane i je przyjmuje, są 
do przejrzenia w centralnej administracyi 
Fundacyi hr. Skarbka w godzinach urzędo­
wych (gmach skarbkowski).

Kontrakt dzierżawny będzie sporządzo­
ny w formie aktu notaryalnego.

6. Bada administracyjna Fundacyi za­
strzega sobie prawo zatwierdzenia lub od­
rzucenia oferty i wolnego wyboru bez wzglę­
du na wysokość oferowanego czynszu.

Na powyższym tezminie oferty pisemne 
tylko do godziny 12 w południe przyjmo­
wane będą ; po tej godzinie zaś wniesionych 
ofert się nie przyjmie.

O. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII.
Lwów, dnia 8 października 1906.

nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział X.
Stanisławów, dnia 3 października 1906.

Upadłości.
L. cz. S. 10,6 (7 k. k.) (8434 1 - 3 )

O g ł o s z e n i e .
O. k. Sąd obwodowy w Stanisławowie 

uchwałą z 28 października 1906 zatwierdził 
adwokata dr. Dawida Freya zawiadowcą 
masy rozbiorowej Samuela Naglera, a tegoż 
zastępcą zamianował Józefa Mehra z Na­
dworny.

Nadworna, dnia 23 października 1906. 
Komisarz konkursowy.

L. cz. E. 845/6 (5) (8379 3 -
Dnia 14 listopada 1906 o godzinie 10 

przed południem odbędzie się w sądzie tutej 
szym w biurze Nr. 4 Iicytacya 3/7 części re 
alności whl. 36 gminy Żołobek, Fedia Wy- 
tiasa własnych,

Wartość powyższych części nierucho­
mości z przynależnościami podaną zosiata 
na 2562 koron.

Cenę wywołania stanowi kwota 1708 
koron, poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj­
dzie do skutku.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Ustrzyki, dnia 2 października 1896.

L. cz. E. X. 1793 6 (3) (8428)
Na żądanie Banku zaliczkowego w S ’a- 

nisławowie, zastąpionego przez adw. dr. Sło 
Iwińskiego, odbędzie się dnia 7 grudnia 
1906 o godzinie 9 przedpołudniem w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 17 Iicytacya 
połowy realności whl. 3494 Stanisławów 
objmującej dom drewniany przy uliczce bo­
cznej od ulicy Długiej w kierunku Bystrzy­
cy prowadzącej — ocenionej na 608 koron 
15 hal.

Najniższa cena wynosi 305 koron, po­
niżej tej ceny sprzedaż uie nastąpi.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia , przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 17.

Takie prawa, wobec których niniejsza li- 
cytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia 
tego rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skntkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział X.
Stanisławów, dnia 3 października 1906.

L. cz. E. X. 1799/6 (3) (8427)
Na żądanie Banku zaliczkowego w Sta­

nisławowie, zastąpionego przez adwokata dr. 
Słotwińskiego, odbędzie się dnia 7 grudnia 
1906 o godzinie 10 przed południem w sądzio 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 17 licy- 
tacya realności whl. 3410 Stanisławów, o- 
bejmującej dom z ogrodem przy ulicy Na­
czelnej, dawniej Wołczyniecką zwanej w 
Knihininie górce, ocenionej na 5065 koron.

Najniższa cena wynosi 2533 kor po­
niżej tej ceny sprzedaż nie nastąpi.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t, d.) może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo­
wych w sądzie niżej wymienionym, w biu­
rze Nr. 17.

L. cz. S. 1/4 (67) (8423)
Uchwałą Sądu z dnia 6 czerwca 19-4 

1. cz. S. 1/4 (1) otworzony konkurs do ma­
jątku Leona Horowitza kupca w Nowym Są­
czu uznaje się po myśli § 154 za ukończony.

Zarazem zwalnia się z dotychczasowego 
urzędu komisarza konkursowego, zawiadowcę 
masy, zastępcę zawiadowcy masy i członków 
wydziału wierzycieli.

C. k. Sąd obwodowy Oddział IV.
Nowy Sącz, dnia 2 czerwca 1906.

Księgi gruntowe.
L. cz. Ne. II. 117/6 (6). (8271 2 - 3 )

C. k. Sąd krajowy wyższy w Krako­
wie zawiadamia, że został wygotowany pro­
jekt uzupełnienia Księgi gruntowej gminy 
katastralnej Tryńcza, w okręgu sądu powia­
towego w Przeworsku położonej, przez do­
pisanie parceli gruntowej 1. kat. 2557 w tej 
gminie się znajdującej, a dotąd w żadn- j 
księdze gruntowej nie wpisanej, które to u- 
zupełnienie uskuteczniono w ten sposób, że 
z powyższej parceli utworzono osobne ciało 
hipoteczne w wykazie hipotecznym 1. 923, 
a za właścicieli tego ciała hipotecznego Bro­
nisławę i Zofię Nowińskich zaintabulowano.

Projekt ten uznaje sąd krajowy wyż­
szy według § 20 ustawy z 25 lipca 1871 
Nr. 96 D. p. p. za uzupełnienie księgi grun­
towej dla powyższej gminy, mające skutek 
prawny wpisu hipotecznego, poczynając od 
dnia 25 października b. r. z tern nadmienie­
niem, że od tego dnia można go przejrzeć 
w urzędzie hipotecznym sądu powiatowego 
w Przeworsku w godzinach urzędowych i że 
od tegoż dnia wszelkie nowe prawa własno­
ści zastawu, czyj1 jakiebądź inne prawa hi­
poteczne, odnoszące się do wspomnianej wy­
żej nieruchomości, jedynie przez wpis hipo­
teczny w powyższej księdze gruntowej mo­
gą być nabyte, przeniesione, ograniczone lub 
wykreślone.

Wprowadzając zarazem postępowanie 
sprostowawcze po myśli § 20 powołanej u- 
stawy sąd krajowy wyższy wzywa:

a) wszystkich, którzyby na podstawie 
jakiego prawa przed dniem 25 października 
1906 nabytego, chcieli uzyskać jakąś zmia­
nę wpisów jhipotecznych, odnoszących się 
do stosunków własności lub posiadania po­
wyższej nieruchomości, a to bez różnicy, 
czyby ta zmiana przez dopisanie, odpisanie, 
sprostowanie oznaczenia nieruchomości, albo 
przez połączenie ciał hipotecznych, lub też 
w jakibądź inDj sposób nastąpić miała; — 
tudzież

b) wszystkich, którzyby już przed po­
wyższym dniem nabyli do wspomnianej wy­
żej nieruchomości, będącej przedmiotem ni­
niejszego uzupełnienia księgi gruntowej, lub 
też do jej części prawo zastawu, służebno­
ści lub w ogóle jakie inne prawa do wpisu 
hipotecznego uprzymiotnione, o ile te prawa 
jako do dawnego stanu biernego należące, 
miałyby być wpisane a wpisane nie zosta­
ły, — aby z temi prawami zgłosili się do 
sądu powiatowego w Przeworsku najdalej do 15 
lutego 1907, gdyż prawnym skutkiem zanied­
bania lub uchybienia tego terminu jest utrata 
prawa do poszukiwania zgłosić się mającego 
roszczenia, przeciw osobom, które prawo hi­
poteczne na podstawie wpisów w powyższej 
rsiędze gruntowej, a względnie w powoła­
nym wyżej wykazie hipotecznym zamieszczo­
nych a niezaprzeczonych, w dobrej wierze 
nabyły.

Ostrzega się, że termin powyższy nie 
może być przedłużonym ani w razie zanied­
bania go do pierwotnego stanu przywróco­
nym, a od obowiązku zgłoszenia się w tym 
terminie z pomienionemi prawami lub ro­
szczeniami nie uwalnia okoliczność, iż zgło­
sić się mające prawo było już może wpisane w 
innej dawniejszej księdze hipotecznej, albo 
było wiadome z jakiej rezolucyi sądów ej lub 
jest może przedmiotem dochodzenia w skutek 
podania lub skargi przed sąd wniesionej.

C. k. Sąd krajowy wyższy, S. II.
Kraków, dnia 15 października 1906.

Kuratele.
L. cz. P. XI. 148 6 (5) (8323 3 - 3 )

Za umysłowo chorą uznano Anielę 
Heinz w Krakowie.

Kuratorem jej ustanowiona Jana Heinza 
w Krakowie.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział XI. 
Kraków, dnia 10 września 1906.

L. cz. P. XI. 143/6 (6) (8324 3—3)
Za umysłowo chorego uznano dr. F e ­

liksa Kesparka w Krakowie.
Kuratorem jego ustanowiono dr. Ber­

narda Langroda adwokata w Krakowie 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział XI. 
Kraków, dnia 30 sierpnia 1906.

L. cz IV. 18/87 (7) (8339 3 - 3 )
Za umysłowo niedołężną uzuano Ma- 

ryanuę Kudasik w Nowym Targu.
Kuratorem j j ustanowiono Jana Ujwa- 

rego w Nowym Targu.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII. 
Nowy Targ, dnia 9 maja 1906.

L. cz. P. 249, (8360 2 - 3 )
Tymofii Oiok Iwana uznany został za 

umysłowo chorego, a kuratorem jego ustano­
wiono Wasyla DewdiuKa Hrycka w Starym 
Kosowie.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Biosów, dnia 8 października 1906.

Rozmaite obwieszczenia.
L. cz. C. II. 318/6 (1) (8470)

Przeciw Janowi Kobosowi, którego 
miejsce pobytu nie jest znane, wniósł A n­
toni Groele pozew o usunięcie chałupy z 
parc. 32/1 w Przeoławiu.

Bozprawa odbędzie się dnia 29 paź­
dziernika 1906 o godz. 10 rano.

Ustanowiony celem strzeżenia praw 
Jana Kobosa kuratorem p. dr. Orliński, ad­
wokat w Badomyślu, zastępować go będzie 
na jego koszt i niebezpieczeństwo , dopóki 
on osob:ście lub przez pełnomocnika w są­
dzie się nie zgłosi.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Eadomyśl, dnia 20 października 1906.

L. cz. Ow. 2461 6 (1) (8422)
Przeciw p. Alterowi Dunst, którego 

miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony zo­
stał do c. k. sądu obwodowego w Kołomyi 
przez Hersch s Thana Jakóba kupca w Za- 
błotowie pozew o 1000 kor. i 200 kor n.

Na podstawie pozwu wydano dnia 4 
października .190 5 nakaz zapłaty.

Celem strzeżenia praw Altera Dunsta 
ustanawia się pana adw. dr. Allerhaada w 
Kołomyi kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II.

Kołomyja, dnia 4 października 1906.

Jjmieszkałym, których m iejsce  pobJ^u 
nieznana, wniesionym został do <■ U- 
kraj. j. handl. we Lwowie przez  ̂ yg0( 
sera kupca w Bawię ruskiej pozew
koron. wek-l°^

Na p o d s ta w ie  pozwu w y d m o  
Dakaz z a b e zp iecz en ia  d n ia  18 p sZ‘ *
1906 1. cz. Ow. III 3039/6 (O- u 0st»' 

Celem strzeżenia praw ll0ZT,a, urąi3 
nawia się pana adwokata dr. Mildw 
Lwowie kuratorem. _ , jeb/

Tenże kurator zastępywać jeb0zP*e' 
rzeczonej sprawie na ich koszt i ® 
czeństwo, dopóki oni w sądzie się® 
lub pełnomocnika nie zamianują.

C. k. Sąd krajowy jako handle
Oddział III. .gog, 

Lwów, dnia 12 października i

j ̂ 5 ;

L. cz. Nc. VIII 7/6 0gl»'
O. k. Sąd powiatowy w Skole 

sza niniejszern, że c. k. Dyrekcya k° 
stwowych we Lwowie imieniem c. k. ^ej 
kolejowego jako właściciela koleji „pis 
„Stryj-Beskid“ podaniem z dnia 80  ̂ zj>
1906' L. cz. Nc. VIII 7/6 (1), które yjji, 
łącznikami może być przejrzane w ■ 
Oddziale kancelaryjnym, domaga 
l&rnego bezeięźarowego wydzielenia g ego 
w gminie Sławsko na cele ruchu 
nabytych i przyłączenie tychże bez c y( 
do parceli koUjowej 6693 i budów, ĝ yj- 
Sławsku objętych księgą kolejową ” j^o' 
Beskid" w c. k. Sądzie krajowy® 
wie prowadzoną. . • g 22 flS*'

Wdrażając niniejszern po myśl* » f '  
z dnia 19 maja 1874 Nr. 70 dz. u’ %p>" 
stępowanie edyktalnie zarządzające U e. t; 
sane ogłoszenie edyktu i wzywa się 
Prokuratoryę Skarbu we Lwowie J 
wszystkich tych, którzyby zamierzd*0 e2pb 
dzieleniem gruntów wyż wymieni011?6 rZu1/ 
się być pokrzywdzonymi, aby swe 
tem pewniej do dnia 15 grudni* 1 J p  
c. k. Sądu pow. w Skolem wnieś1” a
inaczej milczenie ich jako zezwoleń® ^
ciężarowe wydzielenie byłoby uważany ^  

Zarazem ostrzega się, że Pra$L  jfl*' 
czowe, któreby do hipoteki whl ~ . 
jętności Sławsko przeciw poprzeć®1* ̂  i  
śeicielom w dniu 1 października ' ay, * 
którym edykt równocześnie wygotoW- jgli 
gmachu sądowym będzie ogłoszony11’̂ ^  
później uzyskane zostały wcale uWZ/T%0 p° 
nie będą, podobnie jak zarzuty wui®s,t 
dniu 15 grudnia 1906. /TTr

O. k. Sąd powiatowy, Oddział 
Skole, dnia 18 września 1906.

L. cz. Dh. 2415/6 (84°8 p &
O. k. Sąd powiatowy w Bawię r 

niniejszern do wiadomości: ■
Na prośbę Wolfa Jndenberga 1 ô- 

gule z Heanerów Judenberfc z Bawy/^jpo' 
łono tus. uchwałą z 9 sierpnia I00b a0 
zenie postępowania am ortyzacy jn i0 $ o 
pretensyi w kwocie 400 złr. m. F- zjut.eg° 
skryptu dłużnego z daty Bawa 1° j j b  
1823 w stanie biernym realności rrijpf01-11' 
gm. Bawa objętej, Mozesa Nuchima 
Abrahama i Jankla Kurzerów s y o ° %  
Ghany z Brisgerów Tópfer, Estery M i . ’ gań 
LampHza, Chaima Nuty Zieglera, 
Gottlieb własnej jako na karcie 
realności whl. 1796 tej gminy objętej, tej^. . . - m h n

L. cz. O. I. 226,6 (1) (8437)
Przeciw Iw a n o w i Bojko, którego miej­

sce pobytu jest nieznane, wniesiony został 
do c. k. sądu powiatowego w Nowemsiole 
przez Iwana Deresza opiekuna małoletniego 
Juliana Bojko pozew o alementacyę.

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę na dzień 2 listopada 1906 o godz. 
9 przed południem.

Celem strzeżenia praw Iwana Bojko u- 
stanawia się pana Oleksy Krysowatego wójta 
w Koszlakach kuratorem.

Tenże kurator za-tępywać będzie swego 
kuranda Iwana Bojka w rzeczonej sprawie 
na jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on 
w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuj •.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Nowesioło, dnia 12 października 1906.

L, cz. Ow. III. 8039/6 (1). (8415)
Przeciw Mechlowi i Tobiasowi Eiehen- ■ 

Steinowi ostatnio w Jaryczowie nowym za-

Fńgeies własnej i realności whl. 
gminy, Woifa i Marguh z HenneroW 
bergów własnej jako na kartach u . 
na rzecz masy pupilarnej Gerbig zal11 q prc‘ 
wanej i co do pretensyi 80 kr. ra. zł' 1 cy °/ 
odsetkami od 1 listopada 1851 aa ine i  ̂
rzeczenia Sądu polubownego w ®affLszyc 
czerwca 1851 w stanie biernym 
realności na rzecz Salamona Łieber® 
intabulowany. _ , , ^ rZy d®

Wzywa się tedy wszystkich,
tych wierzytelności h ip o te c z n y c h  r°s ^ je f '  
bie pretensye, ażeby najdalej do 1 P .oSjJi * 
nika 1907 w tutejszym Sądzie eię z^ecZpyf 
przeciwnym bowiem razie” po bezsk®, 
upływie r.cgo terminu na ponowi® ^ f
proszących zezwoli Sąd na amotyzac3V 
sów prawa zastawu dla tych p rettp - ^  jP 
odnoszących się do nich wniesień Ja 
wykreśl nie tychże. Ty

O, k. Sąd powiatowy, Oddział 
Bawa, dnia 9 sierpnia 1906.

( 8 $ $
L. cz. Prez. 2860 (18/6) l

O b w i e s z c z e n i 0- Sąć1 
Na czwartą zwyczajną ka<̂ en^Lyrti \  

przysięgłych w c. k. Sądzie o b w ° ' 1
Wadowicach która się rozpoczn®"  10 ■ 
listopada 1906 o godzinie pół do
południem ustanowiony został prze ;0we$,
f*xrYY\ w o Ir varłt t  RfLCiU 4 1/1*̂cym w miejsce c. k. radcy sądu ki-8'
Tadeusza Gutkowskiego c. k. radca 
jowego wyższego i kierownik sądu 
wego w Wadowicach dr. A n to n i S a  
warski.

Prezydyum c. k. Sądu obwodow e 
Wadowice, dnia 21 październik



' II. 366/6 (18) (8414)
^Zej4 rzefiiw Karolowi Plucie synowi Ję- 
Ptiez JZ wniesionym został do tuts.

Qł.na Czuła z Jeleśni pozew o 264 koron.
Rzężenia praw pozwanego który 

■8taUaw W n’ewia(I°me miejsce do Ameryki 
S u s i ę  pana dr. Kórnickiego adw. w 
\ 0 *nr»torem w rzeczonej sprawie tak 
Npojn' °Póki pozwany się nie zgłosi lub 

°enika nie zamianuje.
/  Sąd powiatowy, Oddział II. 
ywiec, dn'a 10 października 1906.

’ \ ° g -  I. 272 6 (1) (8390)
^leh rzeeiw nieobecnej Annie z Nowickich 
t a k i e j  wniosła Amalia Padlewska 
0 WL w°kata dr. Merza w Krakowie skargę 

P?°ś6 dóbr. 
kź(|,- lerwsza audyencya odbędzie się 23 

Jjruika 1906 godz. 9 rano, sala 37. 
N p- stam>wiony dla strzeżenia praw po- 
'l ^.'1 Oratorem adwokat dr. Eib-nsehutz 
8ig ^  ^ w ie  będzie ją  zastępował dopokąd 

Me zgłosi lub pełnomocnika nie
'.|6.

k. Sąd krajowy, Oddział I. 
Kraków, dnia 13 października 1906.

, Amortyzacye.
’ C2, T- 19/6 (2) (8315 3 - 3 )

w A m o r t y z a c y a .  
a Wniosek W.Y Kr aut, prywatnej w 

N m ^ u’ W(Laża s'§ postępowanie celem 
S b -  C5ri rze^omo przez wnioskodawczym^ 
N J N i  książeczki wkładkowej Banku ko- 
R? j ? Qeg° w Przemyślu Nr. 1247 na imię 

u ra,1t wystawionej, pierwotnie na kwotę 
• a 2 dn’em 80 sierpnia 1906 na 35 

p°8 hal. opiewającej, 
ifei za Powyższej książeczki wkład-

^zywa się przeto, aby zgłosił się ze 
M a11?1 prawami, w ciągu sześciu miesięcy 

lf- .ost atniego ogłoszenia w Gazecie 
/lly ?kiej, w przeciwnym bowiem razie po 
J'lcą, ’e Powyższego czasokresu za nieistnie- 

p Sł&nie uznaną.
K k. Sąd obwodowy, Oddział Y. 
Przemyśl, dnia 2 październ ka 1906.

T- 62/6 (3) (8308 2 - 3 )
P^nie postępowania amortyzacyjnego. 

N r?  wniosek p. Leona Gefalla, zegar- 
N  vve Lwowie ul. Euska, wdraża się 
hyP°Wanie, ce!em amortyzaeyi rzekomo 
R W * nioskodaw<-‘§ zagubionej książeczki 
%§qjj°wej gaiic. Kasy oszczędności Nr. 
N m  na lOoO koron i na nazwisko „Leon 

p opiewającej.
M osiadacza powyższej książeczki wzy- 
N  § przeto, aby zgłosił się ze swojemi 
liiie w ciągu 6 miesięcy od dnia osta- 
hzei? ogłoszenia w Gazecie Lwowskiej, w 
N » Wllym bowiem razie po upływie po- 

czasokresu za nieistniejące uznaną
Ele'' Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 8 października 1906.

, CZ‘ T' 7/6 (10) (8316 2 - 3 )
J- k. Sąd obwodowy w Sanoku, wdra-
Postępowanie celem przepiowadzenia 

Kfeg0 11 śmierci Antoniego Siwaka, urodzo- 
rr °ku 1814, który około 1860 roku

i R N  Lurzepole i od tego czasu pozostał
’ wzywa łak Autontego Siwa-

N p  każdego, któr-muby cokolwiek o 
■%eN  jego miejscu pobytu lub jakieś 
h j  j Y  wskazujące na pozostawanie jego 

^c' u były wiadome, ażeby o tern naj- 
f°Sze ^  ek'lgu roku, licząc od trzeciego o- 

! Mź R^.Mg'0 edyktu w Gazecie Lwowskiej 
S e '^ejszemu sądowi , bądź też ustano- 
t 1 dap11 I"111'*1 torowi dr. Eichlowi w Sano- 
‘§o 1 świadomość, albowiem po upływie 

H J Zasokresu Antoni Siwak za zmarłego 
1  zostanie.

• Ir- Sąd obwodowy, Oddział IV. 
N o k ,  dnia 23 września 1906.

t Spadki.
CZ' A. XVI. 109 3 (119) (8322 3 - 3 )

Z . E d y k t
Wauiem dziedzica, którego pobyt jest 

, p niewiadomy.
Me k‘ ®ąd powiatowy cywilny w Kra- 

^ % t ° ^ asza’ Z(3 dn*a ^  października 1902 
NwjpersI)urgri zmarł Leon. Josefowlcz Li­
niej Z’ pozostawiając rozporządzenie osta- 

p °ł|, w którem ustanawił tylko zapisy, 
p c h  °n' eważ sądowi miejsce pobytu ustawo- 
j“go SIladkobierców, t. j. bratanków zmar- 
, *tf}a a . mianowicie Antoniego Liniewicza, 
t W i  N ipwicza, Iwana Liniewicza, Natalii 

Łaszewskiej i Julii z Linie­
w a  • apki0wiczowej nie jest znane, przeto 

8l§ ich, aby w przeciągu jednego roku,

licząc od dnia niżej pod-ti ego zgłosili się w tu­
tejszym sądzie i wnieśli oświadczenie co do 
dziedziczenia, w przeciwnym bowiem razie 
spadek zo-tanie przeprowadzony ze zgłasza­
jącymi się dziedzicami i z kuratorem dla 
nich ustanowionym adw. dr. Zygmuutem 
Piotrowskim.

C. k. Sąd powiatowy cywilny, Oddział XVI.
Kraków, dnia 24 czerwca 1906.

Konkursa.
L. 10.964 (8421 1 - 2 )

K o n k u r s .
Niniejszem rozpisuje się konkurs na 

posady :
1) jednego prymaryusza, 2) jednego 

sekundaryusza, 3) jednego lekarza asystenta 
do krajowego Zakładu dla obłąkanych w Kul- 
parkowie.

Do podania o każdą z powyższych po­
sad winni kompetujący dołączyć:

1) metrykę urodzenia,
2) dyplom doktora wszech nauk lekar­

skich,
3) odpis przebiegu życia i odbytych 

studyów,
4) świadectwo przynależności,
5) świadectwo moralności,
6) świadectwo odbytej praktyki lekar­

skiej, w szczególności zaś psychiatrycznej.
Posady prymaryusza i sekundaryusza 

nadane będą prowizorycznie na rok jeden, 
po upływie którego w razie zadowainiają- 
cego pełnienia obowiązków, i nienagannego 
zachowania się, nastąpić może stabilizacya 
na nadanej posadzie z prawem do emery­
tury.

Posada lekarza asystenta nadana bę­
dzie na przeciąg dwóch lat. Do powyższych 
posad przywiązane są następujące pobory :

1. Prymaryusza:
a) płaca 3000 kor. rocznie)
b) pomieszkanie ze światłem i opałem,
c) W:kt I. klasy względnie relutum

816 kor. rocznie,
d) trzy dodatki pięcioletnie po 400 kor.,
2. Sekundaryusza:
a) płaca 2000 kor. roczni-1,
b) pomieszkanie z światłem i opalem,
c) wikt I. klasy, względnie relutum

816 kor. rocznie,
d) trzy dodatki pięcioletnie po 300 kor.
3. Lekarza asystenta:
a) płaca 1400 kor. rocznie,
b) pomieszkanie ze światłem i opałem,
c) wikt I. klasy, względnie relutum

816 kor. rocznie,
Termin ostateczny do wnoszenia po­

dań na powyższe posady oznacza się na 
dzień 20 listopada b. r. włącznie.

Podania winny być wnoszone do W y­
działu krajowego za pośrednictwem Dyrek­
cyi Zakładu kulparkowskiego.

Kulparków, dnia 22 października 1906.
Dr. W. Kohlberger 

Dyrektor Zakładu.

L 46.891. (8440 1— 3)
Ogłoszenie konkursu.

Celem nadania posady stałego sługi 
szkolnego przy c. k. gimnazyum z polskim 
językiem wykładowym w Sokalu, ogłasza 
c. k. Rada szkolna krajowa niniejszem kon 
kurs z terminem do wnoszenia pedań do 31 
grudnia 1906. Do tej posady przywiązaue są 
następujące pobory : płaca etatowa w kwo­
cie 8li0 kor. Jroeznie, 20°/o dodatek akty- 
walny w kwocie 160 kor. rocznie, ubranie 
>łtiżbowe, tudzież ewentualnie wolne mie­
szkanie w budynku szkolnym.

Z posadą tą są połączone wszelkie obo­
wiązki sługi szkolnego, a więc należyta ob­
sługa sal szkolnych, kuncelaryi, sali konfe­
rencyjnej. gabinetów, utrzymywanie porząd­
ku i czystości wewnątrz i zewnątrz budynku 
szkolnego, tudzież wszystkie czynności zwy­
kłego stróża domowego, jak rąbanie i no­
szenie materyału opałowego, palenie w pie- 
c-ich, zamiatania śniegu i t. p.

Ubiegający się o tę posadę ma wy­
kazać :

1) znajomość języków krajowych w sło­
wie i piśmie, świadectwami szkolnymi i wła- 
snoręeznemi próbami p ism a;

2) uzdolnienie fizyczne do pełnienia 
obowiązków takiego sługi świadectwem c. k. 
lekarza rządowego;

3) nieprzekraczalny wiek do lat 40, 
metryką urodzenia;

4) zachowanie się pod względem mo 
ralnyrn i politycznym, świadectwem moral­
ności, wystawionem przez właściwą władzę, 
jeżeli nie pozostaje w służbie publicznej;

5) dotychczasowe zatrudnienie świa­
dectwami.

Podania zaopatrzone w powyższe do­
kumenta należy wnieść w oznaczonym ter­
minie do c. k. Rady szkolnej krajowej na 
ręce c. k. Dyrekcyi gimnazyum w Sokalu, 
a jeżeli ubiegający się pozost je w służbie 
publicznej, za pośrednictwem swej przełożo­
nej władzy.

W myśl ustawy z dnia 19 kwietnia : 
1872 Dz. u. p. Nr. 60 mają przy nadaniu 
tej posady pierwszeństwo wysłużeni c. i k. 
względnie c. k. podoficerowie, posiadający 
wymaganą powyżej kwalifikacyę i zaopa­
trzeni w' przepisany certyfikat c. i k. pań­
stwowego Ministerstwa wojny, względnie 
c. k. Ministerstwa obrony krajowej, który 
uprawnia do ubiegania się o posadę w słu­
żbie państwowej cywilnej.

Dopiero w braku takich kandydatów, 
mogliby być uwzględnieni inni kandydaci, 
posiadający wymaganą kwalifikację.

C. k, Rada szkolna krajowa.
Lwów, dnia 24 października 1906.

L. 4221. (8387 1— 2)
Konkurs.

Celem nadania dwu posad urzęd­
ników technicznych przy Wydziale po­
wiatowym w Rohatynie, a mianowicie 
posady inżyniera i posady adjunkta 
drogowego rozpisuje się niniejszem kon­
kurs.

Kandydaci ubiegający się o posadę 
inżyniera, przedłożyć m ają dowód u- 
kończonych studyów technicznych na 
wydziale inżynieryi i świadectwo z dru­
giego egzaminu rządowego.

Kandydaci, ubiegający się o po­
sadę adjunkta drogowego wykazać się 
m ają świadectwem z odbycia z dobrym 
postępem nauki w szkole konduktorów  
przy Wydziale krajowym we Lwowie.

Ponadto do podań należy dołą­
czyć m etrykę urodzin, świadectwo zdro­
wia oraz świadectwo nienagannego pro­
wadzenia się.

P łaca inżyniera wynosić będzie 
8000 koron rocznie, a prócz tego po­
bierać on będzie ryczałt na objazdy 
800 koron rocznie i dodatek za nad­
zór techniczny dojazdów kolejowych 
200 koron rocznie.

Płaca adjunkta drogowego wyno­
sić będzie 1800 koron, zaś tytułem  ry­
czałtu na  objazdy pobierać on będzie 
600 koron rocznie.

Obaj urzędnicy techniczni będą 
mieli prawo do trzech kwinkweniów po 
5 prc. od płacy.

Obie posady nadane będą na  ra ­
zie prowizorycznie Stabilizacya może 
nastapić po roku od objęcia służby.

Podania wnosić należy pod adre­
sem Wydziału powiatowego w R oha­
tynie do końca listopada 1906.

Obie posady nadane będą od 1 
stycznia 1907 roku.

W ydział powiatowy.
Rohatyn, d. 21 października 1906.
P rezes : Michał Tustanow ski m. p.

L. 1652. (8439 1— 3)
K o n k u r s .

W etacie c. k. Dyrekcyi Policji we 
Lwowie obsadzoną będzie; z dniem 1 gru­
dnia b. r. posada c. k. strażnika cywilno- 
policyjnego II. klasy z płacą rocznych. 900 
kor., 30% dodatkiem aktywalnym, tudzież 
relutum za odzież służbową rocznych 80 kor.

Na powyższą pos.idę rozpisuje się kon­
kurs z terminem po dzień 23 lislopada 1906.

Posada ta, zastrzeżona w myśl ustawy 
z dnia 19 kwietnia 1872 Nr. 60 Dz. p. p. 
w pierwszym rzędzie dla wysłużonych pod­
oficerów, nadaną będzie na razie prowizory­
cznie, stabilizacya zaś nastąpi po 6cio mie­
sięcznej zadowalającej służbie próbnej.

Ubiegający się o tę posadę winni wnieść 
podania za pośrednictwem przełożonej Wła­
dzy, a jeśli nie służą czynnie, bezpośrednio 
i w powyżej opisanym terminie do Prezy- 
dyurn c. k. Dyrekcyi Policyi we Lwowie, 
dołączając świadectwo fizycznego uzdolnie­
nia, wystawione przez lekarza urzędowego, 
lub przez niego potwierdzone, tudzież do­
wody znajomości języków krajowych i zna­
jomości stosunków lokalnych,; a wysłużeni 
podoficerowie także certyfikat, uprawniający 
ich do ubiegania się o tego rodzaju posady.

Lwów, dnia 23 października 1906.
0. k. radca Rządu i Dyrektor Policyi

Sehachtel.

L. 101.316 906. (8419 1 - 3 )
Ogłoszenie konkursu.

W celu nadania tizech stałych wsparć 
z fundacji imienia Sciborów Rylskich z Pi- 
sarowiec, utworzony przez Leontynę z Ryl­
skich Hoiodniską ogłasza się niniejszem 
konkurs. Wsparcia te mogą być nadane albo 
jako stypi-ndya, mające obdarzonym umożli­
wić kształcenie się lub osiągnięcie jakiego 
zawodu praktycznego, albo też jako zapomogi

stałe, mające zapewnić obdarzonym utrzy­
manie z powodu, że stali się niezdolnymi 
do pracy, czy to ze starości, czy też z ja­
kiejkolwiek innej przyczyny. W pierwszym 
wypadku wynosić będzie wsparcie dla ucz­
niów i uczenie szkół niższych, średnich, od­
powiadających im fzkół zawodowych i osób 
kształcących się praktycznie np. w rzemio­
śle 600 kur. rocznie, dla uczniów i uczenie 
szkół wyższych i odpowiadających im zawo­
dowych, a ewentualnie także dla kształcą­
cych się w zawodzie praktycznym poza gra­
nicami kraju 800 kor. rocznie. W drugim 
wypadku oznaczona zostanie kwota wsparcia 
na podstawie sumiennego ocenienia stosun­
ków obdarzonej osoby, nie może jednak ni­
gdy 800 kor. rocznie przewyższać. Pobór 
wsparcia jako stypendyum trwa z reguły 
aż do prawidłowego ukończenia studyów i 
może być jeszcze przedłużony w celu skła­
dania doktoratu lub] egzaminu nauczyciel­
skiego dla szkół średnich, tudzież aż do 
osiągnięcia utrzymania w praktycznym za­
wodzie, wszelakoż nie poza dziesiąte półro­
cze po prawidłowem ukończeniu studyów. 
Pobór wsparcia jako zapomogi trwa z re­
guły dożywotnio, ustaje jednak z ustaniem 
potrzeby pomocy lub w razie zajścia wypad­
ków, powodujących utratę pensyi emerytal­
nej lub wdowiej, a ewentualnie także wsku­
tek wyjścia obdarzonej za mąż.

Prawo ubiegania się o stałe i nadzwy­
czajne wsparcia służy: w pierwszym rzędzie, 
z bezwzględnem pierwszeństwem przed inny­
mi kandydatami potomkom, bez różnicy płci 
po mieczu i po kądzieli Józefa Scibora Ryl­
skiego, Ludwika Scibora Rylskiego i Fran­
ciszka Scibora Rylskiego z Pisarowiec, sy­
nów Józefa Scibora Rylskiego, pradziada 
fundatorki, ożenionego z Truskolaską, który 
za udział w Konfederacyi Barskiej był ze­
słany na Syberyę. Pomiędzy kandydatami 
tej kategoryi służy pierwszeństwo potomkom 
po mieczu, noszącym nazwisko Rylskich, 
między takimi zaś tym, którzy wykażą sie 
bi ższym stopniem pokrewieństwa z wymie­
nionym powyżej pradziadem fundatorki; 
w drugim rzędzie, w braku kandydatów w 
pierwszym rzędzie powołanych potomkom 
Antoniego Scibora Rylskiego w Połomyi bez 
różnicy płci i stopnia, a to przedewszyst- 
kiem potomkom po mieczu, po nich zaś po­
tomkom po kądzieli; w trzecisn rzędzie w 
braku kandydatów i  dwóch pierwszych ka- 
tegoryi, osobom obojga płci, noszącym na­
zwisko Rylskich, należącym do narodowości 
polskiej wyznania rzymsko - katolickiego i 
wykazującym pochodzenie szlacheckie.

W braku kandydatów z wymienionych 
powyżej trzech kategoryi, służy prawo kom­
petencji osobom obojga płci, narodowości 
polrkiej, należącym do szlachty polskiej i 
wyznającym religię rzym. kat.

Wszystkim wymienionym powyżej oso­
bom służy prawo kompetencji tylko pod 
warunkiem udowodnionego ubóstwa i wyni­
kającej zeń potrzeby takiej pomocy.

Osoby ubiegające się o stałe wsparcie 
jako stypendya, winny nadto wykazać, że 
albo uczęszczają w kraju do jakichkolwiek 
szkół publicznych, niższych, średnich, wyż­
szych lub zawodowych, wykazując przynaj­
mniej dostateczny postęp, albo też kształcą 
się w kraju w jakimkolwiek praktycznym 
zawodzie (np. w rzemiośle), odbywając w tym 
celu praktykę, która im ma umożliwić sa­
modzielne wykonywanie tego zawodu w przy­
szłości, z której to praktyki składają[ świa­
dectwa, stwierdzające ich uzdolnienie do 
zawodu i należytą aplikację. Kto zaś ubiega 
się o stałe wsparcie jako zapomogę na utrzy­
manie z powodu niezdolności do pracy, wi­
nien albo wykazać, że ukończył już sześć­
dziesiąty rok życia, aiboteż należycie udo­
wodnić swą niezdolność do pracy, z innej 
przyczyny wynikłą.

Prawo nadawania niniejszych wsparć 
służy Wydziałowi krajowemu po wysłucha­
niu wniosków kuratora, którym jest Jaśnie 
Wny 'Władysław Grodzicki, c. i k. Podko­
morzy, kierownik e. k. Starostwa w Bóbrcp, 
ewentualnie bez tych wniosków.

Podania należy wnosić najpóźniej do 
dnia 15 listopada 1906 i załączyć do nich 
legalne świadectwo ubóstwa, opisujące do­
kładnie stosunki rodzinne i majątkowe kom- 
petującej osoby, dalej tejże metrykę chrztu 
i legalne dowody pochodzenia z wymienio­
nych powyżej gałęzi rodu Rylskich, a wzglę­
dnie pochodzenia szlacheckiego.

Kompetenei o stypendya winni nadto 
przedłożyć świadectwo szkolne za drugie pół­
rocza ubiegłego roku szkolnego 1905/6 i 
wnieść swe podania na ręce swojej przeło­
żonej władzy szkolnej, a jeżeli kształcą się 
w kraju w praktycznym zawodzie świade­
ctwo stwierdzające tę okoliczność, tudzież 
ich uzdolnienie i należytą aplikację, kom- 
petenci zaś o zapomogi, o ile nie przekro­
czyli 60tego roku życia, dokładne świadectwo 
lekarskie, stwierdzające ich niezdolność do 
pracy.

Z Wydziału krajowego.
We Lwowie, dnia 19 października 1906.

Piotrowski.
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Obwieszczenie.
Na podstawie orzeczenia Wydzia­

łu krajowego z 7 marca 1906 1 2402 
ogłasza niniejszem Wydział powiatowy 
w Dobromilu konkurs na posadę le­
karza okręgowego w Nowemraieście 
Okręg sanitarny Nowomiejski obejmo 
wać będzie następujące miejscowości 
z powiatu dobromdskiego: Nowe mia 
sto, Posadę nowomiejską, Komarowi-

ce, Grodzisko, Grabownicę i Przedziel- 
nicę — zaś z powiatu Starosambor- 
skiego: Błozew górną, Wołczę dolną, 
Koniów i Towarnię

D:> posady tej przywiązaną będzie 
roczna płaca w kwocie .1000 kor. i ry­
czałt na objazdy w kwocie 450 kor.

Lekarz okręgowy obowiązany bę­
dzie utrzymywać aptekę domową

Ubiegający się o posadę winni 
wnieść na ręce tut Wydziału powia­

towego pisemne podania najdalej do 
dnia 30 października b. r. i prócz fi­
zycznej zdolności posiadać następują­
ce warunki:

1. prawo obywatelstwa austrya- 
ckiego;

2 dyplom doktora medycyny, u- 
prawniający do wykonywania prakty­
ki lekarskiej :

3 nieskazitelny charakter;
4. znajomość języków krajowych;

5. praktykę najmniej dwulet^
w zawodzie lekarskim .

Pierwszeństwo będą rnieli c , ^
rzy wykażą się dwuletnią s 
szpitalu powszechnym albo egz& 
fizykackim.

Z Wydziału Rady powiatowej. 
Dobromil, dnia 15 październik0,1

L. W. 89.295 ex 1906.

Ogłoszenie konkursu.
Wydział krajowy K rólestwa Galieyi i Lodomeryi z Wielkiem Księstwem Krakowskiem ogłasza niniejszem konkurs w celu nadania wakńK 

stypendyów z fundacji pozostających w jego zarządzie. Stypendya te są poszczególnione w załączonych wykazach, które oprócz liczby sp raw d ź  - p 
a względnie prawdopodobnych wakansów, zawierają także bliższe wskazówki co do ewentualnego ograniczenia kompeteneyi pod względem zakładów nauko' . 
podają dla każdej fundacyi ewentualne szczególne w am nki kompeteneyi, postanowienia co do czasu poboru stypendyum a wreszcie rozdawce. jjjjtł

Podania o stypendya poszczególnione w załączonych wykazach powinny być w ystosowane do Wydziału krajowego i wniesione najpóźniej dO 
15. listopada, r. i), na ręce przełożonej władzy szkolnej ubiegającej się osoby (dziekanatu uniwersyteckiego, rektoratu, dyrekcyi).

Do podań należy załączyć:
1. metrykę chrztu, a względnie urodzenia, , Ĵii
2. świadectwo ubóstwa, wystawione przez właściwe władze a względnie takież świadectwo niezamożnośei, (kandydaci ubiegający się z 

pokrewieństwa o stypendyum z fundacyi Głowińskiego, są uwolnieni od obowiązku składania świadectwa o swych stosunkach majątkowych),
3. dowody postępu przynajmniej za drugie półrocze ubiegłego w łaśnie roku szkolnego 1905/6 (św iadectw a z egzaminów, seminaryów, koll°k 

świadectwa szkolne),
4. w razie kompeteneyi o stypendyum przywiązane do takich specyalnyeh warunków, które nie w ypływają już z dokumentów pod 1 do 3 poS'

gólnionych, tudzież w razie kompeteneyi z tytułu pokrew ieństw a lub szlachectwa — dowody, iż ubiegająca się. osoba te specyalne w arunki posiada.
W tym względzie zauważa sie. co następuje: . pyl
a)  CO do dowodu pokrewieństwa. Ogólnikowe poświadczenia władz lub osób pryw atnych nie mają mocy obowiązującej, dowód inllSl

całkowicie przeprowadzony oryginalnemi m etrykami chrztu, a względnie innymi publicznymi dokumentami. ^ (jyi
b) CO do dowodu szlachectwa. Należy przedłożyć oryginalny certyfikat szlachectwa (legitymacyę, poświadczenie heroidyi. a względnie dęl11 '  $  

szlacheckiej), a jeżeli ten dokument nie opiewa wprost na ubiegającą się osobę, także oryginalne metryki chrztu wykazujące, że osoba ubiegaj#-'* jjj/ł
0 stypendyum pochodzi w prostej linii, po mieczu, od tego, na którego imię legitym aeya opiewa. W braku metryki chrztu można dowód poeb<>c 
przeprowadzić także innymi publicznymi dokumentami. .^r

Osoby, których przodkowie zaniedbali w swoim czasie wylegitymować sie ze szlachectwa staropolskiego, mogą dowodzić swego szlachectwa 'w ji  
żując publicznymi dokumentami, że ich przodkowie za byłej Rzeczypospolitej Polskiej korzystali z praw, wyłącznie tylko szlachcie polskiej zastrzel0 w*,
1 udowadniając oryginalnemi metrykami chrztu, a w ich braku innymi publicznymi dokumentami, że od tych przodków w prostej linii po mieczu P°( !

c) co do dowodu innych szczególnych warunków. Przynależności lub obywatelstwa miejskiego należy dowodzić świadectwem
zwierzchności gminnej (Magistratu), faktu, że ojciec kandydata był a względnie jefet członkiem Towarzystwa, które fundaeyą otworzyło, poświadczeniem1 .jjw' 
towarzystwa, sieroctwa metrykami śmierci rodziców, a względnie —  o ileby chodziło o sieroctwo częściowe — ojca lub matki, m iejsca urodzenia. ,jjc 
i ich narodowości (fundacye Egierskiego i Petryezyna) m etrykam i urodzenia rodziców. Inne szczegółowe warunki podane przy każdej fundacyi z osob,lŁ 
wymagają bliższych wskazówek.

Co do formy podań, należy się zastosować do następujących w skazów ek: r ^Ji
I. Podania z tytułu pokrewieństwa lub pierw szeństw a należy zaopatrzyć na rubrum  u góry wyraźnym nap isem : z tytllłll p ok rew i^

a względnie z tytułu pierwszeństwa. . ]Ci?
II. Chcąc się ubiegać o kilka, a naw et kilkanaście fundacyi nie potrzeba wnosić osobnych podań, wszystkie te fundacye można owszem i

objąć jednem  podaniem. . 0JV
III. W ymienianie nazwy fnndaćyi je st tylko wtedy potrzebnem, gdy chodzi o kompetencyę i  tytułu pokrewieństwa lub pierw szeństw a a llj| W1’ 

chodzi o takie fundacye, w których czy to ze względu na służące komu innej nu prawo rozdawnictwa, czy też na specyalne w nich obowiązujące ’vvn1,1 
potrzebnem jest osobne zestawienie kompetujących w nich osób. Fundacye te oznaczono w załączonych wykazach gwiazdką. gpfl

Poza wypadkami takiej kompeteneyi jest wymienianie nazw fundacyi zupełnie zbędnem i wystarcza ogólnikowa Pl’(
„o jakiekolwiek szlacheckie s t y p e n d y u m -  a względnie „o jakiekolwiek nieszlacheckie stypendyum44.

Z  Wydziału krajowego Królestwa Qalicyi i lodomeryi wraz z Wielkiem Księstwem Krakowskiem.

We Lwowie, dnia 20. października 1906.

y  Ł śl az

wakujących stypendyów z fundacyi przystępnych dla wszystkich szkół 
publicznych męskich i żeńskich.

1
i

Nazwa fundacyi Liczba, i kwota 
stypendyów

Ew en t u al ne ogra n i cz e- 
nia kompeteneyi co do 

zakładów

Ewentualne szczególne warunki 
kompeteneyi

Czas poboru stypen- 
dyum ewentualnie szcze­

gólne tegoż warunki
BozdaW

'
* Marka Abraliamowieza Jedno na 100 kor. Tylko dla szkół średnich. Należność do sekty karaitów. dobry postęp, 

prawdziwy brak utrzymania. Pierwszeń­
stwo służy krewnym fundatora, między 
którymi rozstrzyga bliższy stopień.

Aż do ukończenia nauk. Wydział kraj

* Leona Boznańskiego Jedno ewentualnie 
więcej po 800 kor.

Szkoły początkowe (ludo­
we) wykluczone.

Urodzenie z ojca i matki Polaków. Pierw­
szeństwo służy pochodzącym po mieczu 
lub po kądzieli od Boznańskich lub Bo- 
brownickieh, tudzież młodzieńcom pocho­
dzącym z rodziców, należących do lu­
dności wsi Dzwonowa w powiecie pil- 
zneriskim.

Aż do ukończenia studyów, 
ewentualnie jeszcze naj­
wyżej na 3 lata w celu 
uzupełnienia wykształ­
cenia za granicą.

Wydział kraj



Nazwa fundacyi Liczba i kwota 
stypendyów

Ewentualne ogranicze­
nia kompetencyi co do 

zakładów

Ewentualne szczególne w arunki 
kompetencyi

Czas poboru stypen- 
dyum ewentualnie szcze­

gólne tegoż w arunki
Rozdawea j

!
* p, . ..

aiy jlijna Waloryana Czaykow- 
skiego

Jedno na 400 kor. Tylko dla potomków7 w linii prostej pra­
dziada fundatora ś. p. Grzegorza Czay- 
kowskiego, nazwisko Czajkowskich no­
szących. 7j krewnych płci żeńskiej mogą 
korzystać z fundacyi tylko te, których 
ojcem był Czajkowski, pochodzący w7 pro­
stej linii od tegoż Grzegorza Czajkow­
skiego.

W braku takich krewnych zostanie sty- 
pendyum nadane krewnym fundatora 
po kądzieli, lecz tylko przez substytu- 
cyę.

Aż do ukończenia nauk 
a następnie, najdłużej 
przez lat 5, aż do osią­
gnięcia stałej płacy lub 
reinuneraeyi równającej 
się przynajmniej pobie­
rane i nu s typendyu m.

Substytuci tracą stypendya 
za zgłoszeniem się wła­
ściwych uprawnionych.

Wny Wiktor Wła- : 
dysław Czajkow­
ski, poseł sejmo­
wy, właściciel dóbr 
w Medwedowcach.

* I)-'• Antoniego Kuczkowskiego Dwa po 80 kor. Tylko dla uczniów i uczen­
nic szkół ludowych do 
IV". ki. włącznie.

Pierwszeństwo służy krewnym fundatora, 
a to w pierwszym rzędzie .jego potom­
kom, potem krewnym w7 linii bocznej 
po mieczu, wreszcie krewnym w linii 
bocznej po kądzieli. W braku krewnych 
mogą się o niniejsze stypendya ubie­
gać dzieci mieszczan w7 Kutacli.

Aż do ukończenia IV. kl. 
szkoły ludowej, ewen­
tualnie dla chłopców aż 
do ukończenia gimna­
zjum lub na czas trzy­
letniego terminów7 ani a 
w handlu lub rzemiośle, 
dla dziewcząt na czas 
kształcenia się w jakim­
kolwiek zawodzie.

Rada zawiadowcza 
tej fundacyi urzę­
dująca w Kutacli, 
pod przewodnic­
twem tamtejszego 
parocha obrz. łac.

* 7jy?inunta i , Maryi Wiktoryi 
*bv. im. ze Świderskich małż.
Laskowskich

Ewentualnie jedno 
lub więcej po 400 
kor.

Dwa ewr. więcej po 
800 kor.

Dla obcych: tylko dla 
uczniów szkół publicz­
nych w Krakowie.

Pierwszeństwo służy krewnym fundatorki 
i jej męża.

Jeżeliby krewnych niebyło, mogą stypen­
dya otrzymać synowie herbowej szla­
chty polskiej, uczęszczający do szkół 
w Krakowie.

Aż do ukończenia nauk. Wydział krajowy.

^ jw ik i  z hr. Borkowskich 
■^iezahitowskiej

Dwa po 1000 kor. 
z tych jedno od 
II. półr.' 1906/7.

Tylko dla szkół średnich 
i wyższych.

Wyznanie katolickie obrządku łacińskiego 
lub greckiego.

Aż do ukończenia nauk. Wydział krajowy.

Zborów Rylskich z Pisaro- 
/viec (utworzona przez ś. p. 
kcpoldyne z Rylskich Ho- 
r°deiiską)

Trzy po 800 kor. 
rocznie (dla szkól 
wyższych i im od­
powiadających za­
wodowych lub na 
kształcenie się za 
granicą w prakty­
cznym zawodzie), 

Ewentualnie po 600 
kor. (dla szkół 
niższych, średnich, 
im odpowiadają­
cych zawodowych 
i dla kształcących 
się praktycznie w 
kraju n. p. w rze­
miośle).

Ubóstwo, postęp przynajmniej dostateczny
Prawrn kompetencyi s łuży :

w7 p i e r w s z y m r z ę d z i e ,  z bezwzglę- 
dnem pierwszeństwem przed innymi kan­
dydatami potomkom, bez różnicy płci 
po mieczu i po kądzieli Józefa Ścibora 
Rylskiego, Ludwika Scibora Rylskiego 
i Franciszka Scibora Rylskiego z Pisa- 
rowiec, synów Józefa Ścibora Rylskie­
go, pradziada fundatorki, ożenionego z 
Truskolaską, który za udział w konfede- 
racyi Barskiej był zesłany na Syberyc.

Pomiędzy kandydatami tej kategoryi słu­
ży pierwszeństwo potomkom po mieczu, 
noszącym nazwisko Rylskich, między ta­
kimi zaś tym, którzy wykażą się bliż­
szym stopniem pokrewieństwa z wy­
mienionym powyżej pradziadem funda­
torki ;
w d r u g i m  r z ę d z i e ,  w braku kandy­
datów w pierwszym rzędzie powołanych 
potomkom Antoniego Ścibora Rylskiego 
z Połomyi bez różnicy płci i stopnia, a 
to prze cle wszystkiem potomkom po mie­
czu, po nich zaś potomkom po kądzieli; 
w t r z e c i m r z ę d z i e ,  w braku kan­
dydatów z dwóch pienvszych kategoryi, 
osobom obojga płci, noszącym nazwi­
sko Rylskich, należącym do narodowo­
ści polskiej, wyznania rzymsko-katoli­
ckiego i wykazującym pochodzenie szla­
checkie.

W braku kandydatów z wymienionych po­
wyżej trzech kategoryi służy prawo kom­
petencji osobom obojga płci, narodowo­
ści polskiej, należącym do szlachty pol­
skiej i wyznającym religię rzymsko-ka­
tolicką.

Aż do ukończenia studyów 
ew. złożenia doktoratu 
lub egzaminu nauczy­
cielskiego i osiągnięcia 
utrzymania w prakty­
cznym zawodzie, wsze- 
lakoż nie po za dzie­
siąte półrocze po pra- 
widłowem ukończeniu 
studyów.

Wydział krajowy po 
wysłuchaniu wnio­
sków kuratora, J W. 
Władysława Gro­
dzickiego c. k. Pod­
komorzego, kiero­
wnika c. k. Staro­
stwa w7 Bóbree.

%St '.
arikie\ncza Mogiły Szczepana Jedno na 400 kor. 

(od II. półrocza 
bieżącego roku 
szkolnego).

Dla obcych : tylko męskie 
szkoły ludowe średnie 
i wyższe i c. k. Akade­
mia sztuk pięknych.

(Krewni męża fundatorki 
mogą otrzymać stypen- 
dyum w jakichkolwiek 
szkołach męskich lub 
żeńskich i w prywatnych 
zakładach wychowaw­
czych żeńskich).

Bezwzględne pierwszeństwo służy krewnym 
męża fundatorki ś. p. Szczepana Mogiły 
Stankiewicza, między którymi rozstrzyga 
bliższy stopień, a przy równym stopniu 
większe ubóstwo.

D l a  o b c y c h :  płeć męska, szlachectwo, 
obrz. rz. kat.

Aż do ukończenia nauk. 
wszelakoż dla dziewcząt 
nie dłużej jak przez lat 
10 i najdalej do końca 
tego roku szkolnego, 
w którym kończą ośm- 
nasty rok życia. Dla 
chłopców ewentualnie 
jeszcze przez dwa lata 
na kształcenie się. za 
granicą.

Wydział krajowy.

*P°iita Stupnickiego Jedno na 160 kor. 
(ewentualnie).

_

Tylko dla dzieci członków czynnych lub 
emerytów Towarzystwa wzajemnych ubez­
pieczeń urzędników prywatnych, religii 
katolickiej. Sierotom, przedewszystkiein 
zupełnym, służy pierwszeństwo.

---- -----------------------------------

Aż do zupełnego ukończe­
nia studyów w obrębie 
monarchii austryacko- 
węgierskicj.

Rada nadzorcza To­
warzystwa wza­
jemnych ubezpie­
czeń urzędników 
prywatnych.

»Gazeta Lwowska“ Nr. 246 z dnia 27 października 1906.
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wakujących stypendyiw z fundacyi przystępnych dla szkół p u b l i c z n y c h  

męskich w  ogóle.

Nazwa fundacyi Liczba i kwota 
stypendyów

" ...... " '
Ew entual n e ogra ni cze- 
nia kompetencyi co do 

zakładów

Ewentualne szczególne warunki 
kompetencyi

C/iis poboru stypen­
diami ewentualnie szcze­

gólne tegoż w arunki

EozóaWCft

* Chełmeckiego ks. Jana Dra Jedno na 120 kor. Polskie pochodzenie. — Synom braci fun­
datora, Wojciecha i Kazimierza służy 
pierwszeństwo.

Aż do ukończenia nauk. Józef Gbełmeck|^-
stentiiniw. mr 
lońskiego
k o w ie.

* Stanisława Chlebowskiego Jedno na 120 kor. Obcy mogą otrzymać sty- 
pendyum tylko jako 
uczniowie szkół śre­
dnich.

Bezwzględne pierwszeństwo służy uczę­
szczającym do szkół publicznych potom­
kom ś. p.. Stanisława Chlebowskiego. 
W ich braku mogą korzystać z funda- 
cyi uczniowie szkół średnich, między 
którymi znowu mają pierwszeństwo sy­
nowie nauczycieli i profesorów szkół 
średnich.

Aż do ukończenia nauk. Wydział krnjowJ-

* Ś. p. Krzysztofa Czuczawy Jedno na 360 kor. Dla ucznia, który przynaj­
mniej trzecią klasę szko­
ły ludowej ukończył i za­
mierza się oddać lub 
też oddaje się już teraz 
zawodowi prawniczemu, 
lekarskiemu lub techni­
cznemu.

Urodzenie w Galicyi lub na Bukowinie, 
obrządek ormiańsko-katolicki Krewnym 
fundatora służy pierwszeństwo.

Aż do ukończenia studyów 
prawniczych i lekar­
skich lub technicznych.

Wydział krajo^'-

Dydyńskiego Antoniego Dwa ewentualnie 
więcej 

(Stypendy a wynoszą,: 
w szkole ludowej 
600 kor.; 
w szkole średniej 
900 kor.; 
w szkole wyższej 
1200 kor.)

Szlacljjctwo.
Pierwszeństwo służy kandydatom z rodu 

fundatora, noszącym tegoż nazwisko i 
uprawnionym do używania jego herbu, 
po nich zaś kandydatom z rodu ś. p. 
małżonki fundatora (z Rosnowskich) no­
szącym nazwisko Eosnowskich i upra­
wnionym do używania herbu żony fun­
datora.

Aż do ukończenia nauk, 
ewentualnie przez dwa 
lata w praktycznym za­
wodzie.

Wydział kraje" 5

* Aleksandra Egierskiego a) Jedno na 600 kor. 
rocznie

b) jedno na 360 kor. 
rocznie

c) jedno na 560 kor. 
rocznie

Ukończenie siódmego roku życia.
Stypendya ad a) b) przeznaczone są dla 

uczniów imienia Egierskich, stypendyum 
ad c) dla uczniów z familii Wojciecha 
i Katarzyny z Popielów Siedleckich, 
a mianowicie przedewszystkiein dla po­
tomków Stanisława Siedleckiego, profe­
sora giinn. św. Jacka w Krakowie, po­
tem dla potomków Józefa Siedleckiego 
artysty w Czerminie, potem dla potom­
ków Wojciecha Siedleckiego, zamieszka­
łego w Tarnowie, a w końcu dla jjpotom- 
ków Maryi z Siedleckich. Zagorzańskiej, 
zamieszkałej w Rzeszowie.

W braku kandydatów z jednej kategoryi 
otrzymają stypendyum przez substytu- 
cyo przedewszystkiein uczniowie z kate­
goryi drugiej, jeśliby zaś i w tej kan­
dydatów zabrakło, synowie prywatnych 
ofieyalistów dworskich, których rodzice 
są religii rzym. kat. i urodzeni w Ga­
licji, pochodzenia polskiego.

Aż do ukończenia studyów 
ewentualnie, do zgłosze­
nia się kandydata ma­
jącego pierwszeństwo.

Dla kandydatów mających 
p i e r w s z e ń s t w o jeszcze, 
przez rok po ukończe­
niu studyów.

Wydział knijoK.v'

* Agenora hr. Gołuehowskiego 
(utworzona przez gminy by­
łego powiatu radymień- 
skiego)

Dwa po 120 kor. Ukończenie szkoły początkowej (ludowej) 
w Radymnie, Ostrowie, Wietlinie, La­
szkach, Duńkowicach, Nienowieach, Stub­
nie lub Sośnicy.

Pierwszeństwo mają synowie włościan.

Aż do ukończenia nauk. Wydział krajo"N

* Eliasza i Róży Horeckich Jedno na 245 kor. 
(Ewentualnie).

Tylko dla szkół publicz­
nych w ruskich czę­
ściach w Galicyi.

Pierwszeństwo służy sierotom po księżach 
obrządku gr. kat. lwowskiej dyecezyi me­
tropolitalnej, w ich braku zaś synom 
ubogich rodziców świeckich obrz. gr. 
kat. z powyższej dyecezyi.

Aż do ukończenia nauk. Gr. kat. K o n p y ^

Lwowie za -yĄ 
dzeniem c- k'
in ie s tn ic tw a -^ ^

Leona Jana Kantego dw. im. 
Kuczyńskiego

Jedno na 600 kor. Tylko dla szkół rolniczych 
lub przemysłowych j. w.

Pochodzenie z polskiego rodu, obrządku 
łae. ubóstwo a przynajmniej niezamo- 
żnośtifc J V  j l  

Pierwszeństwo służy krewnym fundatora, 
po nicłi zaś uczniom należącym do szla­
chty polskiej, przyczem starsza szlachta 
ma pierwszeństwo przed nowszciui ro­
dzinami.

Aż do ukończenia studyów 
ewentualnie na dalsze 
kształcenie się za gra- 
grauieą.

Po zgaśnięciu normalnegoO o ~
lub przedłużonego po­
boru zatrzymuje stypen­
dysta stypendyum je­
szcze przez jeden rok 
szkolny.

Wydział krajo"’)'-

* F e lk a  Antoniego hr. Łosia Jedno na 420 kor. Pierwszeństwo służy uczniom z rodziny 
hr. Łosiów’ w ich braku mogą otrzymać 
stypendyum uczniowie należący do szlach­
ty polskiej.

Aż do ukończenia nauk. Senior rodziny 
Łosiów, na t 
JW. W ło d z im ^  
hr. Dos c. •
ceprezydent ^  
miestnictwa
Lwowie.
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Nazwa fundacyi

i l

fi.
I1- Ignacego Pierzchały

tiys
- *®arda Piości oro wsk iego

Ani °niego Popkie,wieża

Liczba i kwota 
stypendyów

Ewentualne ogranicze­
nia kompetencja co do 

zakładów

Jedno ewent. więcej ; Tylko dla szkól’ Indowych, 
po 120 kor.

Jedno na 100 kor.

Jedno na 1000 kor. 
(dla szkół wyż­
szych) ew. na 800 
kor. (dla szkół śre­
dnich) ew. zaś na 
600 kor. (dla szkół 
ludowych).

Jedno na 200 kor.

Szkoły ludowe wykluczone.

Szkoły wyższe (uniwersy­
tety, akademie) wyklu­
czone.

Ewentualne
kompeteneyi

szczególne w arunki Czas poboru stypen- 
dyum ewentualnie szcze­

gólne tegoż w arunki

l ’kończenie przynajmniej 
z postępem bardzo dobrym.

pierwszej

Stypendyum jest przeznaczone w pierw­
szym rzędzie dla potomków dzieci ś. p. 
fundatora, w drugim rzędzie dla potom­
ków jego rodzeństwa, a jeśliby i takich 
nie było, dla uczniów przyznających się 
do narodowości polskiej i wyznających 
religię katolicką.

Niezamożnośe.
Stypendya są przeznaczone w pierwszym 

rzędzie dla potomków sióstr fundatora 
Sybilli z Pieściorowskich Dydyńskiej 
i Wilhelminy z Pieściorowskich Nowo- 
sieleckiej, w ich braku dla potomków 
ś. p. Klemensa Nowosieleckiego i Zofii 
z Nowosieleekich Pakoszewskiej, a jeże­
liby i tych zabrakło dla uczniów po­
chodzących z dawnej szlachty polskiej 
obrządku rz. kat.

Krewnym fundatora służy pierwszeństwo. 
W ich braku otrzymają stypendyum sy­
nowie włościan, pochodzący z gmin 
Warzyce, Birówka i Niepla, powiatu 
Jasielskiego, w ich zaś braku synowie 
podupadłych mieszczan miasteczka Sta- 
rejsoli, uczęszczający do szkół publicznych 
w innem miejscu jak w Starejsoli. — 

Wymagano jest ukończenie przynajmniej 
drugiej klasy szkoły ludowej.

Aż do ukończenia nauk.

Aż do ukonćŁonia nauk.

Aż do ukończenia nauk 
ew. przez dwa lata na 
doktorat i (najdalej przez 
piec lat od ukończenia 
nauk) aż do uzyskania 
samoistnego utrzymania

Aż do ukończenia szkoły 
średniej.

Kozdawea

Wydział krajowy.

Wydział krajowy.

Wydział krajowy po 
wysłuchaniu wnio­
sków kuratora Wgo 
Stanisława Dydyń- 
skiego w Godowie 
p. Strzyżów.

Wydział krajowy.

Ks• biskupa Józefa Alojzego 
skalskiego

Trzy ewent. więcej 
po 200 kor.

Staavv'ka Andrzeja ks. Jedno ewent. więcej 
po 105 kor.

Szkoły ludowe wykluczone. Religia katolicka, urodzenie w Galicyi lub 
na Szląsku austryackim.

I)hi urodzonych rui Szląsku austryackim 
także narodowość polska.

Aż do ukończenia nauk. Wy dz i ał kraj o wy.

Tylko dla 
skich.

szkół krakow- Pierwszeństwo służy uczniom pochodzącym 
z gmin, wcielonych do parafii Szyn- 
wałdu w powiecie tarnowskim.

Aż do ukończenia nauk. Wydział krajowy.

Sty1 pondya Strisowerowskie Dwa po 160 kor.

Stl'za.łkowskiego Stanisława Dwa lub więcej po 
500 kor.

^■^oniego lłogala Zawadzkiego

V h ze.ja Żalchockicgo

,lH;i Burakowskiego

Dwa po 160 kor.

Tylko dla męskich potomków fundatora 
Adolfa Juliusza Strisowera, zmarłego 
W roku 1877 w Jarosławiu, wyznających 
religię mojżeszową.

Aż do zupełnego ukoń­
czenia nauk.

Wną R fleka Nfttti 
(Żanetta) Stern- 
bergowa we Wie­
dniu łącznie z prze- 
łożeństwem zboru 
izraeliekiego w Ja ­
rosławiu ewentu­
alnie Wydział kra­
jowy.

Dla obcych: tylko dla
c. k. Szkoły politechni­
cznej we Lwowie, świe­
ckich wydziałów uni­
wersytetów krajowych 
i dla akademii rolni­
czej w Dublanach.

(Ograniczenia te nie obo­
wiązują względem kre­
wnych).

Narodowość polska, obrządek rzym. kat., 
pochodzenie (ślubne lub nieślubne) z ro­
dziców rzymsko - katolickiego obrządku, 
pochodzenia polskiego, urodzenie się 
w Tarnopolu, Zbarażu, Jacowcach lub 
Korszyłówce. — Krewnym, aż do trze­
ciego stopnia fundatora lub jego żony 
Walery i Medardy z Dobrzyńskich Strzał­
kowskiej służy pierwszeństwo, bez wzglę­
du na miejsce urodzenia.

Aż do ukończenia nauk. Wydział krajowy.

Jedno lub więcej po 
231 kor.

a) Dwa po 525 kor., 
jedno ew. więcej 
po 420 kor.

b) dwa lub więcej 
po 525 kor.

c) ewentualnie 3 lub 
więcej po 420 kor.

d) ewentualnie jedno 
lub więcej po 315 
kor.

Tylko dla synów prywatnych oficyalistów 
tutejszo krajowych, pierwszeństwo służy 
synom członków krajowego Towarzystwa 
wzajemnych ubezpieczeń urzędników 
prywatnych, a między tymi sierotom.

Do ukończenia nauk. Rada nadzorcza kra­
jowego Towarzy­
stwa wzajemnych 
ubezpieczeń urzę­
dników prywa­
tnych we Lwowie.

Szlachectwo polskie.
W równych zresztą okolicznościach sj 

pierwszeństwo krewnym fundatora i jego 
spadkobierców Józefa Żalchockiego i 
Aleksandra Giziriskiego.

Aż do ukończenia nauk. Wydział krajowa

Szkoły ludowe ■wykluczone 
od kompeteneyi.

ad a) b) Szlachectwo polskie pierwszeń­
stwo służy ad a) potomkom rodziny 
fundatora i jego zięcia Juliana Starzyń­
skiego.

Co do wszystkich pochodzenie z ojca na­
rodowości polskiej, religii rzym. kat,., 
urodzenie w Galicyi.

Aż do ukończenia nauk w 
szkołach publicznych w 
obrębie Król. Gaiicyi i 
Lodomeryi wraz z Wiel. 
Ks. Krakowskiem.

Wydział krajowy.
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wakujący eh stypendyów z fundacyi przystępnych dla uczniów szkół średni
i wyższych.

Nnzwa fundacyi

* Artymowicza Jana

Liczba i kwota 
stypendyów

Ewentualne ogranicze­
nia kompetencyi co do 

zakładów

* Ezechiela Berzewiczego

* Bielaków małżonków Józefa 
i Maryanny ze Staszewskich 
dla młodzieży płci męskiej

* Joela Biera

Samuela Głowińskiego

Jedno na 90 kor. 
II. półrocza.

o cl

Dwa po 280 kor.

Tylko dla uczniów szkół 
średnich.

Ew entualne szczególne warunki 
kompetencyi

Tylko dla krajowych szkół 
gimnazjalnych lub re­
alnych.

Prawo kompetencji służy w porządku ni­
żej wymienionym: potomkom Antoniego 
Artymowicza, brata fundatora., Maryi 
Sierocińskiej, siostry fundatora, Bazy­
lego Artymowicza, brata fundatora, Mi­
kołaja Artymowicza, stryja fundatora, 
Bazylego Leontowicza, Piotra i Kata­
rzyny Leontowiczów, Łukasza Lachow­
skiego, Pawła Leontowicza, Jana Wo- 
łosa, wuja fundatora, synom nauczycieli 
ludowych obrz. gr. kat., ruskich księży 
i ruskich włościan.

Czas poboru stypen- 
dyum ewentualnie szcze- 

w arunkigólne tegoż
E o z d a A ^

Aż do ukończenia 
średniej.

szkoły

Jedno na 250 kor. Tylko dla krajowych szkół 
średnich.

Jedno na B96 kor.

a) 4 styp. po 420 kor. 
ewent. więcej;

b) 20 styp. po 315 
kor. ewentualnie 
więcej.

* Sabiny z Pawlikowskich Ko- 
rzelińskiej

Dwa po 300 kor.

Tylko dla szkół średnich.

Ubóstwo, wyznanie rzymsko - katolickie 
obrządku łacińskiego lub greckiego, uro­
dzenie w obrębie Królestwa Galicyi i Ko­
do mery i wraz z Wielkiem Księstwem 
Krakowskiem. Pierwszeństwo służy kre­
wnym fundatora, jeżeliby ich nie było, 
mogą stypendya otrzymać synowie 
oficjalistów prywatnych skarbu bołszo- 
wieckiego, a jeżeliby i tych nie było 
synowie innycli oficjalistów prywatnych 
w Królestwie Galicyi i Lodomeryi wraz 
z Wielkiem Księstwem Krakowskiem.

Stypendyum mogą otrzymać ubodzy syno­
wie mieszczan in. Li.ska, a to w pierw­
szym rzędzie krewni fundatora Józufa 
Bielaka obrz. gr. kat., w drugim krewni 
fundatora obrz. rz. kat. (w obu katego- 
ryach rozstrzyga bliższy stopień), w trze­
cim niekrewni obrz. gr. kat., w czwar­
tym zaś niekrewni obrz. rz. kat. W braku 
synów mieszczan liskich mogą otrzymać 
stypendyum uczniowie pochodzący z po­
wiatu liskiego w jego granicach z r. 1902, 
wszelakoż tylko należący do obrz. gr. 
kat. Od wszystkich wymaga się ukoń­
czenia szkoły ludowej z dobrym postę­
pem w nauce, przy pomyślnej nocie 
z obyczajów.

Aż do ukończenia w kra­
ju szkoły średniej a na­
stępnie wyższej.

Aż do ukończenia nauk.

Beligia inojżeszowa, wzorowe postępy i 
obyczaje. Pierwszeństwo służy krewnym 
fundatora po nich zaś uczniom urodzo­
nym w Podhalach, pod warunkiem do­
brych postępów i obyczajów.

Tylko dla gimnazyów.

Ad a) b) pierwszeństwo służy krewnym 
fundatora, część stypendyów jest zastrze­
żona dla szlachty.

Stypendya po 420 kor. mogą otrzymać 
tylko uczniowie szkół wyższych, którzy 
korzystali już z niższego stypendyum 
w kwocie 315 kor.

Szlachectwo.

Aż do ukończenia szkoły 
średniej.

Wydział kraj0*?'

Wny AleksauE' 
Krzeczim0^  tł 
właściciel 1
T lo ł s z o w c a c " -

• . J0$
F u n d a to ro w i ■ .qy8

Bielak, bul11 .0
in .  L i s k a  1 ■ 
ż o n a  M a r y a U 1 
Staszów?

Wydział kraj oU;.f

ad a) b) aż do ukończenia 
nauk.

Tylko na bieżący rok szk.

Wydział krajo'^'

Wydział kraj0 ^gp
propozycje fi.
Stanisław a * 
kowskiegOi

BeregL»««-

Krakowska zakordonowa Jedno ewentualnie 
więcej po 420 kor. 
i dwa ewentualnie 
więcej po 315 kor.

O stypendya po 420 kor. mogą kompeto- 
wać tylko uczniowie szkół wyższych, 
którzy korzystali już z niższego stypen­
dyum w rocznej kwocie 315 kor.

Aż do ukończenia nauk. Wydział kraj0"-'

r  Kurdwanowskiej 
skich Maryi

ze Stojow- Jedno na 500 kor. Tylko dla szkół średnich. Pierwszeństwo służy Jordanom-Stojowskim, 
należącym do rodziny fundatorki, w ich 
braku może otrzymać stypendyum przez 
substytucyę uczeń pochodzenia szlache­
ckiego.

Aż do ukończenia, szkoły 
średniej — dla obcych 
o ile się pierwej nie 
zgłosi kandydat mający 
pierwszeństwo.

Wydział k r a j o " ’)'-

* Ładuńskiego Stanisława Jedno na 40 p hol. 
i 60 kor.

Beligia katolicka obrz. łac. lub greek., uro­
dzenie i zamieszkanie w Król. Galicyi 
i Lodomeryi z W. Ks. Krakowskiem. 
Pierwszeństwo służy kandydatom, wywo­
dzącym swój ród od fundatora łub też 
z familii Bujnowskich, po mieczu lub 
po kądziełi.

Aż cło ukończenia nauk. ,Yvdział krajowUW



Nazwa fundacyi

Matezvńskiego

Liczba i kwota 
stypondyów

Ewentualne ogranicze­
nia kompetencyi co do 

zakładów

Ewentualnie .jedno 
luli więcej po 420 
kor. i po 815 kor.

Ewentualne szczególne warunki 
kompetencyi

Czas poboru stypen- 
dyuni ewentualnie szcze­

gólne tegoż warunki
Kozdawea

Szlachectwo. — Krewnym fundatora sta­
ży pierwszeństwo.

O sty|«suclynin o rocznych 4,20 kor. mogą 
się ubiegać tylko uczniowie szkól’ wyż­
szych. którzy korzystali jnż z niższego 
stypendyum w rocznej kwocie 315 kor.

Aż d<» ukończenia nauk. I Wydział krajowy.

k  Anto]j]eo'0 Monsona Jodno tia 400 kor. Pierwszeństwo służy krewnym, fundatora, 
a przedewszystkiem Monsonom; miedzy 
kandydatami tej samej kategoryi roz­
strzyga bliższy stopień.

Aż do ukończenia nauk. Wydział krajowy.

Nawrat i I a Jedno na 121) kor. Tylko dla szkół średnich 
do klasy VI. włąe-znie.

Tylko dla celujących uczniów', których oj­
cowie są a względnie w chwili zgonu 
byli członkami stowarzyszenia obok w 
ostatniej rubryce, wymienionego. Pierw­
szeństwo służy sierBm i po obojgu ro­
dzicach lub też po ojcu tudzież uczniom 
klas wyższych.

Tylko przez 
szkolny.

bieżący rok Wydział stowarzy­
szenia pocztmi- 
strzów, pocztoxpe- 
dyeiitów i poezt- 
ex])edytorów Ga­
li cvi. Bukowiny
i Wiel. Ks. Kra­
kowskiego.

I
11 'v i k i N i e z ab i t, i > w s k i i y Ku .■unuilnir jedno 

luli więcej po 420 
kor.

Pierwszeństwo mają ubodzy członkowie 
rodziny .Józefa Niezabitowskiego, dziada 
fundatorki z linii prostej po mieczu i 
po ką dzieli, w7 i eh braku mogą otrzy­
mać stypendyuiu uczniowie staropolskie­
go szlacheckiego pochodzenia, jeżeliby 
zaś i tych zabrakło uczniowie posiada­
jący szlachectwo austryackie, lub obda­
rzani indygonatem Królestwa Galicji 
i Lodmneryi.

Aż do ukończenia nauk. Wny Stanisław Kie- 
z ab itowski, w ł a ś e i - 
ciel dóbr w7 Uher­
cach niezabitow- 
skich na podstawie 
terny, przez c. k. 
Namiestnictwo u- 
łożonoj.

'btna Nowak Jedno na 3fi() kor. Tylko dla gimnazjów. Religia katolicka, pierwszeństwo służy kre­
wnym fundatora (byłego proboszcza r. 1. 
w Jordanowie), a w ich braku uczniom 
pochodzącym z gminy Wilamowice koło 
Ket,

Aż do ukończenia studyów 
na jednym ze świeckich 
wydziałów uniwersyte­
ckich lub na politech­
nice.

R z y m. - k a t, p r o b o s z c z 
w7 Wilamowicach 
ad Kety, ewent. 
Wydział krajowy.

^kołajaija Potockiego Jedno lub więcej po 
420 kor., ewentu­
alnie jedno lub 
w ięcej po 315 kor.

Szlachectwo. Stypendyum po 420 kor.
uczniowie szkół 

w:yż,szych, którzy pobierali już stypen­
dyum niższe o rocznych 31.5 kor.

Aż do ukończenia nauk
mogą otrzymać tylko

^e°polda Rolanda dla uczniów 
Rzkół średnich

Jedno na 450 kor. Tylko dla, szkół średnich. Wyznanie katolickie, postęp dobry. Pierw­
szeństwo mają dzieci ubogich mieszczan 
lwowskich i stanisławowskich.

^ ‘dała Russyana Ewent, jedno lub wię­
cej po 420 kor., 
jedno ewent. dal­
sze ityperulya po 
315 kor.

Mi'^zkańe ów byłego obwodu 
ląd e c k ie g o

Jedno na 200 kor.

Szlachectwo. — Krewnym fundatora słu­
ży pierwszeństwo.

0  iftypendyiim o rocznych 420 kor. mogą 
sio ubiegać tylko uczniowie szkół wyż­
szych, którzy korzystali już z niższego 
stypendyuiu w rocznej kwocie 315 kor.

Urodzenie w byłym obwodzie Sądeckim z 
wyjątkiem części, która niegdyś do ob­
wodu Jasielskiego należała.

Aż do ukończenia nauk 
w ^szkołach średnich, 
a następnie wyższych.

Aż do ukończenia nauk.

Aż do ukończenia nauk.

Wydział krajowy.

Wydział krajowy.

Wydział' krajowy.

Wydział krajowy.

P- Józefa Soleskiego ośin po 400 kor. Tylko dla synów prywatnych oficjalistów Aż do ukończenia nauk. Wydział krajowy.

postęp co najmniej dobry i ubóstwo i na- 
ieżądfch do rzymsko - katolickiego wy­
znania.

* btoniego Józefa Rpadwiń-

^t,lł|uic.kich i Jankowskich

^" i l a i orosiewicza

Jedno na 340 kor. Religia katolicka. Aż do ukończenia nauk. Wydział krajowy.

a,) Jedno 
cej po 

b) ewent, 
więcej s 
po 40Ó

ow. wię- ! Ad a) tylko dla wydziału
000 kor. 
jedno lub 

dypendyów 
kor.

Dwa po ,250 kor.

Bazylewicza Towarni- 
('k i o o1 o

k r u s z k a  K o r w i n a  Z a w a d z -
kiegci

Dwa lub wiecuj po 
400 kor.

Jedno lub więcej po 
420 kor.

Jedno ewent. więcej 
na 315 kor.

prawniczego- lub medy 
cznego uniwersy tetów 
we Lwowie, Krakowie7, 
lub Wiedniu, 

ad b) tylko dla krajowych 
gi innazyów.

Religia rzymsko- lub grecko-katolieka, na­
rodowość polska lub ruska, celujący po­
ste]) w naukach. Krewni fundatora (śp. 
Al arce logo Stupnickiego, właściciela Szy- 
powiee) mają pierwszeństwo przed inny­
mi kandydatami, chociażby nic wyka­
zywali celującego postępu.

Narodowość polska, religia katolicka bez ró­
żnicy obrządku. Ubogim krewnym fun­
datora służy pierwszeństwo.

ad a) aż do ukończenia stu­
dyów na wydziale pra­
wniczym lub medycznym 
we Lwowie. Krakowie 
łub Wiedniu, 

ad b) aż do ukończenia, 
studyów u7 gimnazjach 
krajowych, a następnie 
na wydziałach jak a).

Wydział krajowy na 
propozycję kura­
tora, którym jest 
Wny Władysław 
Madejski, emeryt, 
0. k. Radca Baalu 
kraj. w Samborze.

A ż  d o  u k o ń c z e n i a  n a u k .

Szlachectwo. — Krewnym fundatora służy 
pierwszeństwo.

Stypendya po 420 kor. nrogą otrzjunać 
tylko uczniowie szkół wyższych, którzy 
pobierali już stypendyum niższe o ro­
cznych 815 kor.

Aż do ukończenia nauk.

Aż do ukończenia nauk.

Wny Mikołaj Toro- 
siewicz w Putia- 
tyńcach.

Wydział krajowy.

Wydział krajowy.
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y  k  sm  a e

wakujących stypencTyów z fundacj i przystępnych tylko dla szkół żeński^ 
w ogóle.

Nazwa fundacji Liczba i kwota 
stypendyów

Ew entualne ogranicze­
nia kompeteneyi co do 

zakładów

Ewentualne szczególne warunki 
kompeteneyi

Czas poboru stypen­
dyum ewentualnie szcze­

gólne tegoż w arunki
R o z d a ć

* Maksymiliana Milera Jedno na 1.00 kor. Tylko dla publicznych szkół' 
wydziałowych lwow­
skich.

Religia katolicka obrz. łac., sieroctwo 
zupełne lub przynajmniej po ojcu, ukoń­
czony siódmy, a nieprzekroczony sze­
snasty rok życia. Pierwszeństwo służy 
sierotom po urzędnikach cło«*ych.

Aż do ukończenia publicz­
nej szkoły wydziałowej 
we Lwowie, wszelakoż 
najdalej do końca tego 
roku szkolnego, w któ­
rym stypendystka siedrn- 
nasty rok życia ukoń­
czy.

Ludwika z ■ ;ą|

s r s s - #
Maresch, #1°

fC- L  L,f e U 8fiv 
we f r o * *

" W  y  s *  *
wakujących stypendyów z ftmdacyi, przeznaczonych dla jednego lub klik* 

ty*ko zakładów naukowych.

Nazwa fundacyi Liczba i kwota 
stypendyów

Ew entualne ogranicze­
nia kompetencja co do 

zakładów

Ewentualno szczególne warunki 
kompetencja

Czas poboru stypen­
dyum ewentualnie szcze­

gólne tegoż w arunki
Eozdawci*

* Barczewskiego
a) dla uniw. lwowskiego
b) dla uniw. Jagiellońskiego 

w Krakowie

ad aj dwa lub wię­
cej po 600 kor. dla 
szlachty, 

ew. trzy lub więcej 
stypendyów po 600 
kor. dla nieszla- 
chty.

ad b) jedno lub wię­
cej stypendyów po 
600 kor. dla szla­
chty.

dwa ew. więcej sty­
pendyów po 600 K 
dla nieszlachty.

Ad a) tylko dla uczniów 
świeckich wydziałów 
uniwersytetu lwowskie­
go.

Ad b) tylko dla uczniów 
świeckich wydziałów nn. 
Jagiellońskiego.

Ad a), b) Narodowość polska religia rzym­
sko-katolicka, urodzenie w obrębie da­
wnej Polski — co do stypendyów szla­
checkich staropolskie szlachectwo.

Pierwszeństwo służy w obu kategoryach 
kandydatom, którzy złożyli dowody sku­
tecznej pracy naukowej (dla medyków 
złożenie I. egz. ścisłego, praca w labo­
ratoriach, prosektoryaeh i t. d. dla in­
nych wydziałów praca w seminalyach 
i napisanie pracy przez kierownika przy­
jętej, praca w laboratoryach).

Ad a) h) aż do ukończe­
nia nauk na uniwersy­
tecie, dla którego .sty­
pendyum jest przezna­
czone, a jeżeli stypen­
dysta podda się aktowi 
habilitacyjnemu na je­
dnym z krajowych uni­
wersytetów, jeszcze przez 
dalszych lat 6 (ewentu­
alnie w podwójnej lub 
potrójnej kwocie).

Wydział krajoAyfl.
WYsłuebaniu )' go
sków w ł a s e t t  
Senatu aka< 
ekiego.

* Walentego Błaszczykiewicza Cztery po 220 kor. Tylko dla krakowskich 
szkół średnich, przemy­
słowych lub fachowo- 
zawodowych.

Tylko dla synów włościańskich narodowo­
ści polskiej, religii katolickiej, obrządku 
łacińskiego, pochodzących z W. Ks. Kra­
kowskiego.

Pierwszeństwo służy urodzonym w parafii 
Morawica i Płaza pod Chrzanowem.

Aż do ukończenia nauk. Wydział kraj°",5 y  
propozycję f  J  
tora W go A U  
niego Góra- 
emer. c. k- , 
szego r a d n i e ,  
et w a 'we

* Aleksandra Brześciańskiego Jedno na 560 bor. Tylko dla giinnazyum św. 
Anny w Krakowie.

Dla synów inniej zamożnych lub podupa­
dłych obywateli narodowości polskiej, 
zamieszkałych w Galicji lub W. Ks. 
Krakowskiem. Dobro prowadzenie się i 
celujący postęp.

Pierwszeństwo miedzy takimi służy po­
tomkom rodziny z Rybotycz Brześciań- 
skich w linii męskiej.

Aż do ukończenia, nauk 
w gjnmazyum św. An­
ny w Krakowie.

Wydział krajo"'-''

* Drelichowskiego Jana dla ucz­
niów lwowskiej c. k. Szkoły 
politechnicznej

Jedno na 400 kor. Tylko dla trzech najwyż­
szych lat c. k. Szkoły 
politechnicznej we Lwo­
wie.

Stypendya są przeznaczone dla najpilniej­
szych, najzdolniejszych i najbiedniej­
szych.

Aż do ukończenia nauk 
w lwowskiej c. k. Szkole 
politechnicznej.

C. k. Namiestnik 2
licyi i W. K s ^ '
Krakowskiego-

:i: Jana Drelichowskiego dla ucz­
niów lwowskiej szkoły realnej

Dwa po 500 kor. Tylko dla uczniów V., 
VI. i VII. klasy w c. k. 
pierwszej szkole realnej 
we Lwowie (przy ulicy 
Batorego).

Od pierwszej klasy włącznie aż do chwili 
kompeteneyi bez przerwy celujący sto­
pień, ubóstwo.

(Należy przedłożyć wszystkie świadectwa 
począwszy od pierwszego półrocza I. 
klasy włącznie aż do drugiego półrocza 
ubiegłego roku szkolnego włącznie).

Aż do ukończenia c. k. 
I. szkoły realnej we 
Lwowie.

C. k. Namiestnik kJ0. 
lestwa G ali#  ^  
Lodomeryi ^  
z W. Ks. Krak0 
skiem.

* Uołuchowskiego Agenora hr. a) Jedno na 600 kor.
b) ew. jedno na 600 

kor.

Ad a) tylko zakłady dla 
nauki sztuk pięknych, 
także zagraniczne; 

ad b) tylko wydział pra­
wniczy Uniwersytetu 
lwowskiego.

Urodzenie w Galicyi lub Wielkiem Ks. 
Krakowskiem.

ad a) cztery lata. 
ad b) aż do ukończenia 

nauk.

JE. J W  Agenor br‘
Gołuchowski-

::: Stypendya Jakóba (utworzone 
przez zin. Eliasza Pinelesa)

Jedno na 206 kor. Tylko dla c. k. Szkoły po­
litechnicznej we Lwo­
wie.

Dla uczniów wyznania lnojżeszowego, uro­
dzonych w Jarosławiu, w ich braku 
mogą otrzymać stypendya przez substy- 
tucyę uczniowie wyznania mojżeszowe- 
go, urodzeni we Lwowie,

Aż do ukończenia c. k. 
Szkoły politechnicznej 
we Lwowie, substytuci 
tracą stypendyum za 
zgłoszeniem się kandy­
data z Jarosławia.

Wydział krajowy-

___ \
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Nazwa fundacyi Liczba i kwota 
stypendyów

Ewentualne ogranicze­
nia kompetencyi co do 

zakładów

Ew entualne szczególne w arunki 
kompetencyi

Czas poboru stypen­
dyum ewentualnie szcze­

gólne tegoż w arunki
Rozdawca

-̂leyksięcia Karola Ludwika Jedno na 300 kor. Tylko dla uczniów wy­
działu prawniczego we 
Lwowie lub Krakowie.

Miei)arda Koniec-kiego Ewentualnie cztery 
po 400 kor.

Jedno ewent. więcej 
po 300 kor.

Tylko dla świeckich wy­
działów c. k. uniwersy­
tetu Jagiellońskiego w 
Krakowie.

Mi]yszkańców byłego powiatu 
krościeńskiego

Jedno na 120 kor. Tylko dla e. k. gimna- 
zyum w Nowym Sączu.

U ,
‘Jvyi Kruszewskiej z Ctaoro-
krowa

I. Jedno na 400 kor.
II. Jedno na 320 kor.

I. tylko dla uczniów wy­
działu prawniczego we 
Lwowie lub Krakowie.

II. tylko dla uczniów kra­
jowej akademii rolniczej 
w Dnblanacb.

Wyznanie katolickie. Pierwszeństwo służy 
uczniom należącym do obrządku ormiań­
skiego, a to przedewszystkiein urodzo­
nym w byłym obwodzie kołomyjskim, 
po nicli urodzonym w byłym obwodzie 
stanisławowskim lub brzeżańskim, po 
tych urodzonym w Galicyi, a po tych 
urodzonym na Bukowinie.

Aż do ukończenia wydzia­
łu prawniczego we Inyo- 
wie lub w Krakowie.

Narodowość polska. Krewnym i powino­
watym fundatora służy pierwszeństwo.

Aż do ukończenia nauk na 
lin i wersy teci e J  agi el 1 oń - 
skini.

Uczęszczanie do klasy IW, V. lub VI. 
ewentualnie do klasy III. i przynale­
żność do jednej z następujących gm in : 
Białowoda, Czarnowoda, Czerniec, Czor­
sztyn, Grywałd, Huba, Hałuszowa, J a ­
worki cześć I. i II., Kamienica, Kiczna, 
Kluszkowice, Krościenko, Krośnica, Łą­
cko, Maniów, Maszkowice, Mizerna, Ocho­
tnica, Sromowce niżne i wyżnę, Szcza­
wa, Szczawnica, Szlaehtowa, Tylka, Tyl­
manowa, Zabrzez, Zagorzyn z przyległo- 
ściami, Wola piskulina, Wola kopcowa, 
Zalesie, Zarzyce i Zabłuda.

Aż do ukmiczenia YI. 
gi mii azyaln ej.

kl.

I. Religia katolicka, obrz. łacińskiego sta­
ropolskie szlachectwo, zobowiązanie się 
formalną pisemną deklaracją, zatwier­
dzoną przez władzę, nadopiekuńczą, że 
stypendysta bezpośrednio po ukończeniu 
studyów wstąpi do służby sądowej w 
Galicyi lub Wiel. Ks. Krakowskiem i po­
zostanie w niej przynajmniej przez lat 
dziesięć, w przeciwnym zaś razie zwróci 
fundacyi całą tytułom stypendyum po­
braną kwotę.
( D e k l a r a c j ę  t e  s k ł a d a s i ę  d o ­
p i e r o  po o t r z y  m a n  i u d e k r e t  u 
s t y p e n d y j n e g - o ,  u b i e g a j ą c  s i o 
p o t r z  e b a t y l k o  o ś w i a d c z y  ć w 
p o d a n i u  g o t o w o ś 6 z ł o ż e n i  a t a- 
k i e j  d e k l a r a c j i ) .

Pierwszeństwo służy urodzonym w powie­
cie sokalskiin lub z rodziców w tym 
powiecie mieszkających, po nich uczniom 
z innych powiatów Galicyi i Wiel. Ks. 
Krakowskiego, po tych zaś uczniom z in­
nych ziem b. Rzeczpospolitej Polskiej.

II. Wyznanie katolickie obrządku łac. lub 
gr., urodzenie w Galicyi lub w Wiel. 
Ks. Krakowskiem, albo też z ojca ks. 
unickiego, wychodźcy z dyecezyi chełm­
skiej. Pierwszeństwo służy urodzonym 
w powiecie sokalskim.

I. Aż do ukończenia stu­
dyów prawniczych a na­
stępnie aż do uzyskania 
adjutum w służbie są­
dowej w Królestwie Ga­
licyi i Lodomeryi lub 
W. Ks. Krakowskiem.

II. Aż do ukończenia nauk.

C. k. Namiestnik na 
propozycję Ordy- 
naryatu arcybisku­
piego obrz. orni. 
we Lwowie.

Senat akademicki 
Uniwersytetu .1 
giellońskiego.

. k. Namiestnictwo 
na przedstawienie 
c. k. Starostwa w 
Nowym Targu.

Wydział krajowy na 
przedstawienie. Ra­
dy powiatowej so- 
kalskiej.

I ^''i (-'kiego hr. Kajetana a) Jedno na 600 kor.
b) Jedno na 400 kor.

Ad a) dla młodzieńca od­
dającego się nauce sztuk 
pięknych; 

ad b) dla ucznia krajowej 
szkoły gospodar. wiej­
skiego.

Urodzenie w Galicyi. Szczególne uwzglę­
dnienie przy równem uzdolnieniu zastrze­
żone jest dla synów oficjalistów każdej 
kategoryi w dobrach do ordynacyi lir. 
Lew i ckich nal eżących.

ad a) cztery lata. 
ad b) aż do ukończenia 

nauk.

JE. Zofia z hr. Le­
wickich lir. Sie- 
miońska-Le wieka.

Ą(M fa Władysława Aleksan- 
'‘a Łazowskiego

Jedno na 600 kor. Tylko dla uniwersytetu 
lwowskiego lub krakow­
skiego.

Poświęcanie się nauce literatury polskiej 
i języka polskiego.

Aż do ukończenia nauk na 
wydziale filozoficznym 
mi iwersytotu 1 wow.skie- 
go lub krakowskiego.

Wydział krajowy.

Koszewskiego Ordynata Jedno a ewentualnie 
i drugie po 400

Tylko dla gimnazjum św. 
Anny w Krakowie.

Pierwszeństwo mają synowie ubogiej szla­
chty staropolskiej, w kraju z a m ie sz k a ­
łej. W ich brakli mogą otrzymać sty- 
pendya uczniowie w kraju urodzeni, 
pochodzący z rodziców również w kraju 
urodzonych, których jeżykiem ojczystym 
jest język polski.

Aż. do ukończenia gimna­
zjum św. Anny, potem 
zaś studyów uniwersy­
teckich. na jednym z 
austryackich uniwersy­
tetów.

Ordynat dr. Jan lir. 
Mieroszewski w 
Krakowie.

b ,
.-Michała Moysy Rosoclia- 

•kiego
Jedno na 540 kor. 'J'ylko d la  w ydzia łu  p ra ­

w niczego uni w ersy tetu  
lw ow skiego.

Wyznanie chrześciańskie. Krewnym Dra 
Michała Moysy Rosochackiego służy 
pierwszeństwo, w ich braku mogą otrzy­
mać stypendyum uczniowie urodzeni w 
obrębie Królestwa Galicyi i Lodomeryi 
wraz z Wiel. Ks. Krakowskiem.

A ż  do ukończen ia  w ydzia­
łu  p raw niczego  w e L w o­
wie.

Stefan Moysa Roso- 
cliaeki właściciel 
dóbr w Rudnikach 
pow. Sniatyn.

I'a Wiktora Obuiskieego Jedno na 800 kor. Tylko dla wydziałów pra­
wniczych we Lwowie 
i Krakowie.

Narodowość
chockie.

polska, pochodzenie szla- Aż do ukończenia- wydzia­
łu prawniczego.

Wydział krajowy.

Ignacego Olianowicza Dziesięć po 300 kor. Tylko dla gimnazjów w 
’ B rzeżauach, Stanisławo­
wie i Kołomyi.

Wyznanie katolickie obrządku ormiańskie­
go lub łacińskiego, przynajmniej dobry 
postęp w naukach, dobre obyczaje i 
ubóstwo.

Krewnym i powinowatym fundatora służy 
pierwszeństwo.

Aż do ukończenia studyów 
gimnazjalnych w Brze- 
żanaeh. Stanisławów i e 
i Kołomyi, następnie 
zaś studyów -uniwersy­
teckich lub technicznych.

Wydział krajowy.
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1 Nazwa fim<l;uwi Liczba i kwota 
stypendyów

E wentu a 1 ne ograni cze- 
nia kompetencyi co do 

zakładów"

Ewentualne szczególne warunki 
kompetencyi

Czas poboru stypen- 
dyum ewentualnie szcze­

gólne tegoż w arunki
Bozduwwa

* Kazimierzu Prus Petryczyna a) ew. trzy lub wię­
cej po 400 kor.

b) ew. jedno lub wię­
cej po 300 kor.

c) dwa po 400 kor. 
dj cztery ew. więcej

po 250 kor.

Ad a) tytko dla uniwersy­
tetu Jagiellońskiego w 
Krakowie; 

ad b) tylko dla gimnazjum 
św. Anny w Krakowie ; 

arl e) tylko dla wyższej 
szkoły przemysłowej w 
Krakowie; 

ad d) tylko dla krajowej 
średniej szkoły rolni­
czej w Czernichowie.

W braku uzdolnionych 
kompetentów j ednego 
z tych zakładów mogą 
stypendya być nadane 
kompetentom uzdolnio­
nym innego z powyż­
szych zakładów.

Narodowość polska, dowód, że rodzice pe­
tenta zrodzili się na ziemi polskiej. 
(N a 1 e. ż y z a t e 111 z a ł ą c z y ć m u t r y k i 
u r o d z e n i a  p e t e n t a  i o b o j g a  j e ­
go  r odz i ców") .

Aż do ukończenia, nauk 
w zakładzie, w którym 
stypendyum nadano.

Wydział krajo^A

:i: Franciszka Sclmclla Jedno na 140 kor. Tylko dla gimnazjum w 
Brodach.

Urodzenie w Galicyi lub w Wiel. Ks. Kra­
kowskie m.

Bezwzględne pierwszeństwo służy kre­
wnym i powinowatym familii fundato­
rów t. .j. WW. Oskara i Artura Sehnel- 
lów i JW. Idy ze Sehnellów lir. Wurm- 
braud.

Aż do ukończenia gimna­
zjum w Brodach a na­
stępnie studyów uni­
wersyteckich w austrya- 
ckiem cesarstwie.

Wny Oskar Sd|licl1 
w FirlejówcC.

* Rozalii i Karola Słapów •Jedno na 000 kor. Tylko dla e. k. wyższej 
Szkoły przemysłowej 
w Krakowie.

Grodzenie w Wadowicach z mieszczańskiej 
familii, roligia katolicka, obrządku łaciń­
skiego. Spokrewnionym z familią Słapów 
służy pierwszeństwo.

Aż do ukończenia e. k. 
wyższej Szkoły przemy­
słowej w Krakowie.

Wydział k ra je ^ ^ y  
propozycję . ‘ -p 
miejskiej w*«0' 
ckiej.

* SłowiiUrianum Stipondium Jedno na 140 kor. Tylko dla c. k. gimnazym 
w Nowym Sączu.

Urodzenie w Ciężkowicach pow. gryb o wą­
skiego.

Aż do ukończenia c, k. 
gimnazyum w Nowym 
Sączu.

Grono nauczy en „ 

w7 Nowvm Sr,

Soboty Karola

1

a) Jedno na 400 kor.
b) Jedno na 400 kor.

Ad a) tylko dla uczniów 
szkół realnych w kraju, 
albo też dla takich 
uczniów c. k. szkoły 
politechnicznej we Lwo­
wie, którzy szkołę re­
alną z chlubnym postę­
pem ukończyli; 

ad b) tylko dla wydziału 
prawniczego we Lwowie 
lub Krakowie.

Urodzenie w Galicyi lub Wiel. Ks. Kra­
kowskiem, wyznanie katolickie obrz. łac. 
lub greckiego, sieroctwo lub pochodzenie 
z ubogich rodziców.

Krewnym fundatora służy pierwszeństwo, 
między nimi zaś rozstrzyga bliższy sto­
pień.

Aż do ukończenia nauk ad 
a) w c. k. szkole poli­
technicznej, ad b) na 
wy dzi al e p rawn iczy m 
we Lwowie lub w Kra­
kowie.

Wydział krajo'0'

* Jana Franciszka Kazimierza 
Sozańskiego

Jedno na 500 kor. Tylko dla wydziału pra­
wniczego lub lekarskie­
go we Lwowie i Kra­
kowie i dla Szkoły po­
litechnicznej we Lwo­
wie.

Pierwszeństwo służy Sozańskim, tak miedzy 
nimi, jak też w7 ich braku między innymi 
kandydatami mają znowu pierwszeństwo 
sieroty bez utrzymania.

Aż do ukończenia nauk.
- S"'Wny Stanis-LW. 

zaiiski p°sl U 
'Radv paiis^^‘0.el' 
Wiedniu
gasse (5 za inF ^^

* Ks. Antoniego Fulerskiego Trzy ewent. więcej 
po 80 kor.

Tylko dla szkół ludowych 
w7 Myślenicach.

Tylko dla ubogich dzieci płci obojej, uro­
dzonych w Myślenicach z rodziców7 ró­
wnież tamże urodzonych i zamieszkałych 
a mianowicie z mieszczan, rzemieślników, 
chałupników7 i wyrobników7. Przy równym 
niedostatku służy pierwszeństwo kre­
wnym fundatora.

Aż do ukończenia szkoły 
ludowej w Myślenicach.

c MbRada gminna- ” ,ir 
ślenicafli ,nvfi,fr 
alnie Wydzi^i K
jo wy.

* Karola Szezepanowskiogo Jedno na 200 kor. Tylko dla e. k. gimnazyum 
św. Anny w Krakowie.

Narodowość polska, religia rzym. kat., 
sieroctwu).

Aż do ukończenia c. k. 
gimnazyum Św. Anny 
w Krakowie.

, <rilfDyrektor e., k-
liazy uni S"'- y,->ji' 
w K ra k o w i  
tualnie y' - 
krajowy.

:j; Dra Maryumt Wartercsiewicza 

............  —- .........

Dwa po 340 km'. Tylko dla c. k. gimnazjum 
w Złoczowie.

Religia rzym. kat., sieroctwo lub pocho­
dzenie z ubogich rodziców.

Aż do ukończenia c. k. 
gimnazyum w Złoczowie.

Rzym. kat. kat?1; n,r  
przy e . L . ą ł' >  
zyuin w 7 J o < v ^

Ki m rad a W i lezyń ak i ego ■Jedno na 300 kor. Tylko dla c. k. Szkoły 
politechnicznej we Lwo­
wie i dla e. k. Akade­
mii sztuk pięknych w 
Krakowie.

Urodzenie w Galicyi, narodowość polska 
bez różnicy wyznania.

W c. k. Szkole politechni­
cznej we Lwowie aż do 
jej ukończenia, w c. k. 
Akademii sztuk pię­
knych w Krakowie przez 
cztery lata.

Wydział krajoAU

* Wincentego Ziolkicwicza
i

Jedno na 14<> kor. Tylko dla c. k. szkoły re­
alnej we Lwowie.

Wyznanie chrześciańskie: pierwszeństwo 
służy krewnym fundatora, w ich zaś 
braku synom niezamożnych obywateli 
m. Lwowa.

Przez trzy lata nauk w e. 
k. szkole realnej lwow­
skiej.

Sewmwn Z i e ^ l  
c. i k. I)ia',0'0 
pułku ^  
we Lwo^1,1

::: Adama Zebrowskiego Ewent. jedno lub 
więcej po 4"?0 koi’.

Tylko dla wydziałów pra­
wniczych we Lwowie, 
i Krakowie.

Szlacheckie pochodzenie; ubodzy członko­
wie rodziny ś. p. Tadeusza Żebrowskiego 
])0 mieczu i po kudzieli mają pierwszeń­
stwo.

Aż do ukończenia studyów 
prawniczych, a w razie 
wstąpienia do koncepto­
wej służby rządowej 
w Galicyi, aż do uzyska­
nia adjutiun lub stałej 
posady.

Wnv Antom bk • 
ski %r Znra"
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Firm y.

9._ _ . (8128) 
^ n -r Gesellsohaftsfirma.

®en  wurde i a  das Register fur 
a:fz firmea:

R :Z 4er F i .  m a : B ia ła . 
i j ^ ^ w t l a u t : B r iid e r  M im eh . 

ttifj p ^ s & e g e n s t a n d  : K a m a t g a r n s p i n n e -  
f,SaiUfi'U -enfnbrik.

^af t6 orm: ®^elie Handelsge-

!%$ ljJ^Mich haftende. Gesellsehafter (G.): 
Û lf jj^nc^ Fabrikantin Paraeia (Serbien),

uafi 'IJch Fabrikant in Biała und Leo 
y j;' ^abrikant in Biała, 

ifjj ,trttungsbefugt: Julius Muneh, Adolf 
W Nenmaim.
>. Jtoazeiehnng (F. Z .) : Briider Miinch. 

tllmderE!ntragung : 2 Oetober 1906.
’ k. Kreis- ais Handelsgericht,

^  Abteilung II. 
a<W ice ,  am 28 September 1906.

(8244)irn». 448/6 Sto w. I. 133 
^ i an • O g ł o s z e n i a .

 ̂ 1 dodatki do wpisanych już firm 
u ty ■ stowarzyszeń.

w rejestrze stowarzyszeń za- 
wjy rj/ch i gospodarczych pod Stow. I. 138 
łtp sj.^arzystwi6 szewców w Witkowie no­

ki 1 z0£ran- Por§H- .
r  "W z*°nkowi dyrekcyi wystąpili wsku-
u W ^'Vl1 kadencji wyborczej a to : Wła- 

foij o p ie k i  dyrektor, Piotr Koller kasyer 
gZlttiierz Sobołta kontroler.

B onkow ie  dyrt-kcyi wybrani na 
A  gromadzeniu członków Towarzy- 
rSlo ^tera dnia 24 marca 1906 : Wacław 
,lU .er '
S

dzeniu członków Towarzystwa w dniu 17 maja 
1906 odbytem uchwalono następującą zmianę 
w dotychczasowym statucie a mianowicie: 
Ustęp pierwszy paragrafu 2go statutu opie­
wać będzie nadal:

„Celem Towarzystwa jest dostarczanie 
kredytu swym członkom, w pierwszym rzę­
dzie trudniącym się rolnictwem, przez : a) u- 
dzielanie im. pożyczek na wek-le lub ua pod­
kład papierów wartościowych, przez Radę 
nadzorczą oznaczonych, b) otwieranie im ra­
chunków bieżących na podkład przez Radę 
nadzorczą oznaczonych walorów.

Data wpisu: 10 października 1906.
C. k. Sąd krajowy jako handlowy.

Oddział III.
Kraków, dnia 9 października 1906.

L. cz. Firm. 33/03 Stow. I. 81 (8318)
Zmiany i dodatki do wpisanych już firrn 

stowarzysz ń.
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Zagórz. 
Brzmienie firmy : Towarzystwo kredy-

dyre ktorem Towarzystwa P ;otr Kol-
6t)~JBr,6ui i Włodzimierz Sobołta kontro- 

Zaś Paweł Jasienicki zastępcą ka- 
na waluero zgromadzeniu członków 

, ' t ^ 8tWa odbytem dnia 5 sierpnia 1906 
\ Zastępcaro.i członków Dyrekcyi: Fi- 

%  n n<̂ r>iszczak zastępcą dyrektora i Kon- 
o Mahub zastępcą kontrolora. 

a â wpisu : 22 września 1906.C. k.

Zł:
Sąd obwodowy jako handlowy, 

Oddział II.
°ezów, dnia 22 września 1906.

I,
192/5 sp. II. 74 (8279)

Pls do rejestru handlowego firm 
spółkowej.

11 bact0 re.iestru firm spółkowych wciągnięto
§$Pnje:

i jjle<Iziba firmy : Błażowa.
*•! rzmienie f i rmy:  Siisse Weiss i Mar- 

-p/ischober.
Ż0urzedmiot przedsiębiorstwa: Wyrąb lasu

^ynie.
k spółki jawna.

?°lhicy osobiście odpowiedzialni: Siissie 
fy *  Markus Heusehober przemysłowcy 

Mi p0^ ej zamieszkali:
% ^°dp is h rmy uskuteczni się w ten spo- 
*lVfjsl-.0kydwaj spóinicy

p takową podpisywać będą. 
q z*eń wpisu: 8 maja 1906.

k' Sąd obwodowy jako handlowy, 
^ Oddział IV.
kaHok, dnia 5 maja 1906.

calem imieniem i

i,
Zt5-‘ Eirm. 94/00 Stow. I. 65 (8317)

y i d o d a tk i do w p isa n y c h  ju ż  firm  
t \o- . s to w a rz y sz e ń .

^  Pis a no  w  re je s tr z e  s to w a rz y sz e ń  za- 
^ych  i g o sp o d a rc z y c h .
B dziba s to w a rz y s z e n ia :  B ircza , 

^ m ie n ie  firm y  : T o w a rz y s tw o  h a n d lo w e  
^ h i „ zL  s to w a rz y sz e n ie  z a re je s tro w a n e  z o-<*oa.stowarzyszenie zarejestrowane: 

4 poręką.1 1 77 FTSff-ą-
4^ Bra B onkow ie  dyrekcyi wystąpili, _ ks 
A jf t  Wr°cki i Agnieszka Gruntowicz jako 

^Ca°j0w' e tudzież Jan Łomiński jako za- 
f a§ l e k t o r a .
ęak Członkowie dyrekcyi wybrani: Ste- 

k. a?. iewicz c. k. poborca podatkowy i 
podatkowy Wincenty Dzierza- 

ipS-0 °.baj w Birczy zamieszkali jako dy- 
H toWle * ks. ^ari Nawrocki jako zastępca

ar'  Wpisu: 5 września 1906.
Sąd obwodowy jako handlowy, 

Oddział IV.

ra.
Jat4

k.

8;aa°k, dnia 1 września 1906.
t,

C i a a iroa- 673 ’ ,S tow - IL  24
1 doHfli.lri rln  w  n i s a n  v

(8238)
dodatki do wpisanych już firm 

t , ty  stowarzyszeń.
°Wy i?a.n° w rej esl'rze stowarzytzeń za-

S’ed -u g osPodarcz.yc h -
Br». '■ stowarzyszenia: Kraków.J ę  "  *J U V  TT Ul.l U J  U U U i l l u -  ■ i i  X l i l i i  l i  IT .

st^sgo firmy: „Towarzystwo wza-
^rftdytu w Krakowie, zarejestrowane 

^ ci-yszenie z ograniczoną odpowiedzial-

1biana statutu: Na ogólnem zgroma-

nGazeta Lwowska" Nr. 246 z dnia 27 października 1906.

towe dla handlu i przemysłu w Zagórzu sto­
warzyszenie zarejestrowane z ograniczoną 
poręką.

1. Członek dyrekcyi Hersz Gótzler wy­
stąpił.

2. Członkiem dyrekcyi wybrano: Sala­
mona Rotha kupca w Zagórzu.

Data wpisu: 5 września 1906.
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 

Oddział IV.
Sanok, doia 1 września 1906.

W y stąp ił : jako członek Rady zawia- 
dowczej Alfred Deyma.

Dzień wpisu: 31 sierpnia 1906.
C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV.
Lwów, dnia 31 sierpnia 1906.

L. cz. Firm. 845 Spółk. III. 232 (8226)
Zmiany i dodatki odnoszące się do wpi­
sanych już w rejestrze handlowym firm 

pojedyńczych i spółkowych.
Do rejestru firm spółkowych wciągnięto 

co następuje.
Siedziaba firmy : Lwów.
Brzmienie firmy: Towarzystwo akcyjne 

kolej żelazna Chabówka-Zakopane.
W stąp ił: jako członek Rady zawiadow- 

czej Adam Starzecki. wicesekretarz Wydziału 
krajowego we Lwowie wybrany na walnem 
zgromadzeniu odbytem dnia 2 czerwca 1906,

G. Zl. Firm. 969, Ges. I., 23 (8 229)
Anderungen und Zusatze zu bereits einge- 

tragerten Einzel- und Gesellschaftsfirmen.
Eingetragenen wurde im Register fur 

Gesellschaftsfirmen.
Sitz der Firma : Lernberg.
F irmawortlaut: „Finale der k. k. priv. 

Osterreichischcn Credit-Anstalt fur Handel 
und Gewerbe in Lemberg".

Procura des dr. Marian Lewakowski 
gelósckt.

Datum der Eintragung: 2 Oetober 1906.
K. k. Laudes- ais Handelsgericht 

Abtheilung IV.
I emberg, am 2 Oetober 1906.

Doniesienia prywatne.
Ruch pociągów kolejowych obowiązujący z dniem 13. maja 1906 r. (Czas środkowo-europejski)

Pociąg: I
posp. osob. 1
przvch o p

j 12-20 —

l 831 —

1 5-5^|

— 6-10

7-20
___ 7-29
___ 7-50

805
_ 8-15

—
8-18
845

10-05

11-50
11-45

1-30 --

i-40

1-50

2-20
3-55

4-37
___ 4-50

h  25

5' 50

5-45

* 4t,‘

9-05

. . .

W 6  U

9-30

... 10-30

—- 10-50

— . 1
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z Iekan (Jass, Bukaresztu, Konstantynopola), Żydaezowa, Woro- 
chty od 1/6 do 30/9 w ł) Delatyna (od 1/10 do 80/4 wł.), 
Zaleszczyk, Nowosieliey, Beihomethu, Czudłna, Serethu, Ra- 
dov/iec, Dorny-Watry i Suczawy. 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, W iednia,Karlsbadu, 
Pragi), Orłowa, Zakopanego, N. Sącza, (p. Tarnów ), Jasła, 
Chabówki, Zakopanego (p. Rzeszów), 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karlsbadu, 
Pragi), Oświęeima, Wieliczki, Orłowa, Nowego Sącza, (p. T ar­
nów), Zakopanego, Jasła , Krosna, Iwonicza, Rymanowa, Sa­
noka, Chyrowa (p. Przemyśl).

z Iekan, Czortkowa, Kałusza, Delatyna (p. Kołomyję od 1/6 
do 30/9 wł. niedzielę i rz. k. święta), Kórózmezó (od 1/5 
do 30/9 wł.), Seretu, Berhometb.u, Czudina, Brodiny, Putny, 
Dorny W atry, Suczawy. 

z Podwołoezysk, (Odessy, Kijowa), Biodów. 
z Ławoeznego, (Pesztu), Borysławia, Kałusza, 
z Rawy ruskiej, Sokala, 
ze Stanisławowa, Żydaezowa. 
z Sambora, M. Laborcza, Sanoka, Chyrowa. 
z Jaworowa.
z Krakowa (Berlina, Wrocławia, W arszawy, Wiednia, Karlsbadu, 

Pragi), Oświęcimia, Zakopanego (przez Podgórze Płaszów), 
W ieliczki, Orłowa, (p. Tarnów), M Laborcza (Pesztu) i Ohyro- 
wa, (p. Przemyśl), 

z Kołomyi, Żydaezowa, Potutor, Kórósmezo. 
z Gzeszowa, Jarosławia, Lubaczowa, 
z Ławoeznego, Kałusza, S tryja, Borysławia, Koehawiny. 
z Podwołoezysk, Kopyezyniee, Husiatyna, Potuior. 
z Krakowa (Berlina,, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), 

Nowego Sącza, Jasła, Tarnobrzegu, Dynowa, Rymanowa, Iwo­
nicza, Sanoka, Chyrowa (p. Przemyśl), 

z Iekan, Czortkowa, Kałusza, Zaleszczyk, Wyżnicy, Kocmania, 
Nowosieliey (p. Zuezkę), Serethu, Radowiee, Berhomethu 
(w poniedziałek), Suczawy. 

z Sambora, Zakopanego, N. Sącza, Jasła , Krosna, Iwonicza, 
Rymanowa, Sanoka, Chyrowa, Sianek, 

z Podwołoezysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Grzymałów a. 
a Tuehli (od 15/6 do 30/9), Skolego, Drohobycza, Borysławia.

z Jaworowa.
z Bełżca, Sokala, Lubaczowa, Rawy ruskiej, 
z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pra^i), 

Oświęeima, Suchy, Kocmyrzowa, Wieliczki, Orłowa (p. Tar- 
nów), Mielca (p. Dębicę), Dynowa, Chyrowa (p. Przemyśl), 

z Podwołoezysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Potutor, Zaleszczyk, 
Husiatyna, Iwania pustego, Skały, Kopyezyniee, Grzymałowa. 

z Iekan, Żydaezowa, Kałusza Nowosieliey, Serethu, Berhomethu, 
Czudina, Brodiny.

z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), Ko­
cmyrzowa, Zakopanego (p, Krabów od 25/6 do 15/9 wł.), 
Orłowa (od 1/7 do 1.5/9 wł.), N. Sącza (p. Tarnów), Jasła, 
Dynowa, Lubaczowa, Sanoka, Rymanowa, Iwonicza, Chyrowa 
(p. Przemyśl).

z Iekan, (Bukaresztu), Potutor, Czortkowa, Kordsmezo, Nowosie­
liey, Dorny Watry, Suczawy. 

z Sambora, Orłowa, N. Sącza, Jasła, Krosna, Iwonicza, Ryma­
nowa, Sanoka, Chyrowa, Sianek. _ 

z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Warszawy, Pragi, 
Karlsbadu), Oświęeima, W ieliczki, Tarnobrzegu, Dynowa, Lu­
baczowa, -Jasła, Iwonicza, Rymanowa, Sanoka, Chyrowa (p. 
Przemyśl).

z  Podwołoezysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyezyniee, Zale­
szczyk, Skały, Iw ania pustego, Husiatyna. 

z Ł aw sum go, (Feratat), Kałueza, Borysławia, Drohobycza, Koeha-
wray.

Pociąg I
posp.| osob.
odeh o g
12-45 —

2-51

405

6-15

— 6-20

_ 6-55
- 7-30

8-25 —

835

___ 8-55

- - 9-20

10-55
___ 1045

3-21

2-40

2-30
3-30

— 4-05
. . . 415

— 6 00

6-25
— 6-35

725
9-10

-■ 9-50

10 05
— 10-40

— 10-51

— 1100

— 11-30
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do Krakowa (Wiednia., Wrocławia, Berlina, Warszawy, Pragi 
Karlsbadu), Kocmyrzowa, Rozwadowa, Dynowa, Jasła, Cha­
bówki, Zakopanego, Orłowa, N. Sącza (p Tarnów), 

do Iekan, (Jass, Bukaresztu, Konstantynopola), Korósmezo (od 
1/5 do 30/9 wł.), Kałusza, Seretu, Berhomethu, Czudina, No- 
wosielicy, Brodiny, Suczawy, Dorny Watry, 

do Krakowa. (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu), 
Chyrowa, Pesztu, Sanoka, Mozo Laborcza, Rymanowa, Iwo­
nicza, Chabówki, Mielca, (p. Dębicę), Orłowa, Wieliczki, 
Oświęeima.

do Iekan (Jass, Bukaresztu, Botnszan), Żydaezowa, Potutor, 
Korosmezó, Czortkowa, Nowosieliey, Brodiny, Putny, Dorny 
W atry (od 1/5 do 30/9), Suczawy. 

do Podwołoezysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyezyniee, Husia­
tyna, Czortkowa. 

do Jaworowa.
do Ławoeznego (Pesztu), Kałusza, Drohobycza, Borysławia, 
do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu), 

Lubaczowa, Chyrowa, Rozwadowa, Nadbrzezia. Dynowa, Or­
łowa (p. Tarnów), Zakopanego (p. Kraków od 25/6 do 15/9 wł.) 

do Krakowa, (Wiednia, Warszawy, Pragi, Karlsbadu), Sanoka, 
Rymanowto, Iwonicza (p. Przemyśl), Dynowa, Tarnobrzegu, 
N. Sącza, Orłowa iod 1/7 do 15/9). Wieliczki, Oświęeima, 
Zakopanego, (p. Podgórze Pł. od 25/6 do 15/9 wł.). 

do Sambora, Sianek, Chyrowa, Sanoka, Rymanowa, Iwonicza, 
Jasła, N. Sącza, Orłowa od (1/7 do 15/9). 

do Iekan Woroehtp (od 1/6 do 30/9 wł. w niedzielę i święta 
rz. k.), Kałusza, Delatyna (p. Kołomyję), Serethu, Berho­
methu,, Czudina, Radowiee, Suczawy. 

do Podwołoezysk, Brodów, Potutor, Crrzymałowa. 
do Bełżca, Sokala, Lubaczowa.
do Podwołoezysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyezyniee, Ozort- 

korya, Zaleszczyk, Husiatyna, Skały, Iwania Pustego, Grzy- 
małowa.

do Iekan, (Botuszan, Jass, Bukaresztu), Kałusza, Czortkowa, 
Zaleszczyk, Wyżnicy, Korósmezo, Kocmania, Dorny Wa­
try, Suczawy, Nowosieliey. 

do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, W arszawy, Berlina, Pragi, 
Karlsbadu), Chyrowa (p. Przem yśl), Jasła, Chabówki, Za­
kopanego, (p. Rzeszów), Wieliczki, N. Sącza, Dworów, 

do Ławoeznego, Drohobycza, Borysławia, Kałusza, 
do Kołomyi, Żydaezowa.
do Rzeszowa, Lubaczowa, Chyrowa, Sanoka (p. Przemyśl), 
do Sambora, Chyrowa, Sanoka.

do Jaworowa 
do Podwołoezysk.
do Ławoeznego (Pesztu), Drohobycza, Borysławia, Kałusza, 
do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Warszawy), Chyrowa, 

M.ezo Laborez (Pesztu), Sanoka (p. Przemyśl), N. Sącza, 
Orłowa, Zakopanego (przez Tarnów), Oświęeima. 

do Rawy ruskiej, Sokala, 
do Stanisławowa, Czortkowa, H usiatyna
do Podwołoezysk, Potuśoc. Brodów, Kopyezyniee, Skały. Iw anis 

pumeeo Husiatyna, Zaleszczyk, Grzymałowa. 
do Przem yśla (od 1/5 do 30/9 wł.).
do Iekan, Czortkowa, Zaleszczyk, Delatyna (od 1/6 do 30/9 eo 

niedzieli i święta rz. kat.), Wyżnicy, Nowosieliey, Berho­
methu, Czudina, Serethu, Brodiny, Putny, Dorny Watry, 
Suczawy.

do Sambora, Chyrowa, Sanoka, Rymanowa, Iwonicza, Jasła, 
N. Sąeza., Orłowa, Zakopanego, 

do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Warszawy), Dynowa, Tarno­
brzegu, Jasła , Orłowa, Wieliczki, Chabówki, Zakopanego, 

do Stryja, Drohobycza, Borysławia.

Pociągi lokalne.
Z Brzuehowie (od 6 maja do 23 września wł.) 7 07, przed południem, 3'25, 

5'09 po połud. i 8 20 wieczór, (od 6 maja do 23 września wł. w nie­
dziele. i rz. kai. święta), 10'00 przed połud., 1'46 po południu, (od 1.
czerwca do 31 sierpnia wł. codziennie) 9-35 wieczór.

Z Janow a (od 1/5 do 30/9 wł. codziennie), 115 po południu, (od 13/5 do 9/9
wł. codziennie) 9'25 wieczór, (od 13/5 do 9/9 w niedziele i rz. kat. 
święta) 10T0 wieczór.

Ze Szezerea od 27/5 do 16/9 w ł. w niedziele i rz. k._ święta o 9'40 wieczór.
Z Lubienia od 13/5 do 16/9 wł. w niedziele i rz. k. święta o 11-50 wieczór.

Do Brzuehowie (od 6 maja do 23 września wł.) 605 rano, 2'28, 3'40 i 5 33 
po południu, (od 6/5 do 23/9 wł. w niedziele i rz. k. święta) 9-00 przed 
połnd. i 12-40 po połud. (od 1/6 do 31/8 wł. codziennie) 8 34 wieczór.

Do Rawy ruskiej 11-35 w nocy (każdej niedzieli)_
Do Janowa (od 1/5 do 80/9 wł. codziennie), 9‘15 przed połud., (od l o j o  do 

9/9 wł. w niedziele i rz. k. święta) 1'35 po połud., (od 13/5 do 9/9 
codziennie) 314  po południu.

Do Szezerea 10 45 przed poł. (od 27/5 do 16/9 wł. w niedziele i rz. k. święta).
Do Lubienia 2 01 po połud. (od 13/5 do 16/9 w niedziele i rz. k. święta).

5-OR
7-00

11-25

5-25

I 10

Ha, A w o n e o  „ P o d s a m e s a 1"
Podwołoezysk, (Odessy, Kijowa), Brodów 
Podwołoezysk, Kopyezyniee,_ Husiatyna, Potutor 
Podwołoezysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Grzymałów* 
Podwołoezysk, (Odessy, Kijowa), Kopyezyniee, Czortkowa, Zalesz­

czyk. Skały, Iwania pustego, Husiatyna, Brodów, Chraymałcwa,
Podwołooaysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyezyniee, Czortkowa

|j Zaioszczyk, Iwania pustego, Ssały, Haslatyaa.

-  

3-36

6-35

11-15

-■
6-37

10-08

Z  d w oroa  „ P o d s a in o s s 9
Podwołoezysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyezyniee, Husiatyna,

Czortkowa
Podwołoezysk, Brodów, Potntor, Grzymałowa,
Podwołoezysk (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyezyniee, Zaleszczyk,

E tóaśyjł* . Skały, Iw&aia pustego, Grsym&łc-wa, Csortkowa

Podwołoezysk,
Podwołoezysk, Brodów, Kopyezyniee, Skały, Iwania pustego

Potwor. HsTlshma. Saiefnosyk. ftrsym ałcwa

państwowych,
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Zmiana lokalu!

L. PLOHNA Lwów
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1 przeniesione do domu pod liczbą 5 1
1  ulica Karola Ludwika, j |
H  Telefon Nr. 234. W

|  Przyjmuje prenumeraty i ogłoszenia. |
#  Przedsprzedaż biletów do Colosseniń. 8

W

K A W I A R N I A  B « U L E V A » U
ul. Karola Ludwika 5, I. p. . , ię

po całkow item  odnowieniu poleca się łaskawej pamięci P. T. Publiczności-
zarazem za dotychczasowe względy.

Usługa skrzętna i rzetelna — S50 dzienników do wyboru.

(8349 1 - 3 )

Eundmachung.
Die Garmsonsmenagekommision in 

Lemberg, derzeit beim I-nfanterieregi- 
mente Nr. 15 yergibt die Lieferung von 
Menageartikeln pro 1907. Offerte bis zum 
10. November 1906. Naheres bei der 
genannten Kommission.

" W  i  c *  t h® i  Sb  2E W i I  eb& «,
A 1 1  g  e ma e i n e  ¥ e i ? s i c h e p u n g s > A c t i e i i - G e s e l l s c h a f i

Generalreprasentanz fiir  Osterreich-. Wien, I., Kohlmarkt 5.

Betriebsrechnung und IBilamz des desamtgeschaftes fiir das Ja lir 1905.
Aufgestellt in Gernassheit der Ministerialverordnung vom 5 Marz 1896.

Lebens-Versieherung, sowie Elementar- und Unfall-Versicherung.
B  I  Ł  A  N  Z .

Aktirau

1. Forderungen an die A ktiouare fiir niehfc eing zahltes A k tie n -E a p ita l.....................
2. K a s s a s t a n d ....................................................................................................................................
3. Disponibie Gutbaben bei K redit-Instituten und S p a rk a s se n ...........................................
4. Realitaten :

B ru t to w e r t ...................................................................................................K 10,060.477 73
hieyon ab : darauf lasteade Hypothekarschulden . . . • . K 822.93904

5. Weripapiere zum Eurswerte am Sohlusse des Reehnungsj. , . . K 16,216 522 01
hiezu:  iaufende Z in se u .............................................................................K -■—

6- Weobael im P o r t e f e u i l l o ..........................................................................................................
7. H y p o th e k s rd a r le h e n ....................................................................................................................
8. Darlehen auf W e r tp a p ie r e .........................................................................................................
9 Darlehen auf eigene PoJizzen.....................................................................................................

10. Darlehen an Genosseusehaften  ..........................................................................................
11. Eautionsdarlehen an V e r g ic h e r te ..........................................................................................
12. Fonds der Uberkbens-Assoziationen mit garantiertem  M intmalergebnisse . . .
18. Fonds der nieht garantierten U berlebens-A sH nziationen ................................................
14. Penaionsfonds (in den anderen Aktiyen e n th a lte n ) ...........................................................
15. Riiekstandige Z in a e n ....................................................................................................................•
16. Aktiy-Saldi der Reehr.ungen mit den R iic k y e ra ie b e re rn ................................................
17. Ausstande bei A genturen und F i l i a l e n ................................................................................
18. Diyerae Debitoren  .....................................................................................................................
19. Yortrag der zu am ortisierenden :

a. O rganisationskosten.................................................................................. K — —
b. A b aeb lu ssp ro y is io n en .............................................................................K —•—

20. W ert des Inventars naeb erfo lg ter A b s e b r e ib u n g ..........................................................
21. Sonatige A k tiy a ...............................................................................................................................
22 Unbedeckter A b g a n g .....................................................................................................................

Summa d rr Aktiya

Alle BraD
chen betr.

K h
5,643.010 56

785.447 39
801.264 58

9,237.538 69

16,216.522 01
11.756 27

548,301.721 81

36,786.102 91

4,920.640
150.729

8,102.756

P ass iv «.

630,963.489

1. Em ittiertes A k tie n -K a p ita l................................
2. Gevyinn-, Eapitals-R eserven:

a. K ap ita la -R ese ry e ..........................................
b. Spezialrestrye (Gewinnreaerye) . . .
c. N icht erhobene A ktiacardiyidende aus 1

heren Jahren . . . . . . . . .
3. Kuradifferenzenfonds (Effekten Kursreserve)
4. Pramienreaerye (abziiglich dea A nteiles der Riie

y e rs ic h -ro r) ..........................................................
5. Pram ien-U bertrage (abziiglicb des Anteiles de

Riiekyersicherer) . ...........................................
6. Reserye fiir fiehwebende Sohadenzahlungen (abzu

giich dea Anteiles der Riickyersicherer) . .
7. D iyidendenfonds der Y e ra ie h e r te n .....................
8 Fonds der Uberlehens-Assoziationen m t garan

tierten  M inim al-E rgebuiflye.......................... ..
9. Fonda der weebselseitigen nieb garantierten Ube 

lebene-Asaoziatiormn................................................
10. Penaionsrcnds der Bedienst-ten . . . . . . .
11. Yerwaltungsgebuhren-Reserye fur Uberlebens-A

a o z ia tio n e n ...............................................................
12. Passiy-Saldi der Rechoungen mit deG Ruekye

s ie h e re rn .....................................................................
13. Diyerae E reditoren: a Beamten-Spargelder . .

b. Fonds fiir Hinterbliebene der yeratorbene
Beamten der V ie to r ia .....................................

e. B a rk a u t io u e n .....................................................
d. Guthaben yersohiedener Banken . . . . . .

14. Sonstige Passiya: a. Dariehenszinsen-Ubertr. .
b. Eriegsyersioherungs-Reseryefonds . . . .
e. Hiilfsfonds und E xtrareserye fiir die Vera 

cherten der Volk«yersicherungs-Abteilung
d. Rigiko-Ressrye fiir die Transport-Versiehe 

ru n g s -A b te ilu n g ................................................
e. Risiko-ReseTve.....................................................
f. Extrareserye fiir E u r s y e r lu s t e .....................

.. y. A ktienw echael-T ilgungareserye.....................
15. liberachuss ans der Jat.resgebarung . . . .

Summa der 1 L e b e n a -A b te ilu n g ...........................
Passiya: J Unfail- und Elementar-Abteilung

Gesamtaumme

A lle Bran- 
elien betreffenó

Ltbensyersi-
eherung-

Abteilung
K Ih K b

7,053.763 20

705.376 32
705.376 32

438 357.58 ’ 94

1,140.899 50

1,117.700 63
89,227.452 98

2,024.703 14

121.635 •54
232.260 51

188.181 26
23.564 75

757.736 69
5,572.363 •59

67.331 87

1,215.638 12
1,410.752 64

26,180.816 37
14,438 9 '8 49 561,663.648 88

561.663.648 88
54,860.852 62

630,963.489 99

45,499-21' 

1,773-

2,234-8i

J44-7

2732-6
-54,860.6

Spezial-Bilanz fiir das osterreichische Geschaft der Yictoria.

Aktiva.

1. W ertpapiere zum Kurawerte am Schlusse des Reehnungsjahres
2. Hyp thekardarlehen (A nteil an dem Hypotheken-Guthaben und

dem iibrigen V<rmogen des G esam tgeschaftes)................................
3. Darlehen auf eigene P o liz zen .....................................................................
4. Riiekstandige Z iu s e n .....................................................................................
5. Diyerae Debitoren , .....................................................................................
6. Vortrag der zu amortisierenden:

a. OrganisationskosDn 1 vollstandi d e e t ................................
b. A bsehluss-Proy sionenf & &

7. W ert des Inyentars naeb erfolgter A bsebreibung................................
8 Sonatige A k tiy a ...............................................................................................

Summa der Aktiya . .
Der Pi amien-Reserye der in Osterreich wohnenden Versieherten der 

Viet<iria stehon an iniandischen W erten gegeniiber :
1. Ais Eaution bei der oa.terr. Regierung hinter- 

legte fl. 3,656.600 Ósterreiebisehe 4-proz.
Goldrente , .......................................................... E 3,597.596 84
E. 600.000 Óaterrei.hische 4-proz. konv. Rente K 601,968-15

2. Darlehen auf eigene Polizzen in Osterreich wohnender Ver- 
sieherte r.....................................................................................................

Lebens-
Yersicherung

E
9,199.564

6,759.777
847.511

16,806 854 25

9,199.564

847.511

Unfall-
Yersicherung

E

305.997

Suma . . 10,047.076 69 365.99718
Es werden fiir dag Rechnungsjahr 1905 an Diyidenden fur die mit Gewinnanteil Yersioherteu 

yerreehnet: a. 40 Prozent der Jahrespram ie der U rfa lly u s ich e ru n g ; b. 3 Prozent d -r yom Yersiche- 
rungsbeginne an gezablten G-samtpramie (niebt nur der einzelnen Jahrespram ie) in  der Lebensyarsi- 
cherungs-Abteilung fiir die TodesfallyersieherungeG, d. h. beginnend mit 10 Prozent der Jahrespram ie

T O O R IA  zu BERLIN, A llgem eine V ersiclierungs-A cticn-& csellscliaft
Otto Gerstenberg m. p„ Generaldirektor.

P ass ira .

5.21511
7887

20.084-30

1. Eurs-Differenzeo-Fonda (E lfek ten -E urs-R eserye)................................
2. P,amien-Reserya (abziigl, des Aut. der Riiekyersieherer): . . .

a. T>'desf»ll- und gemisehte Y ersiehetungen der Lebeusyersiehe- 
ru n g s-A b te ilu n g ........................................................ K 7,775.117-—

b. Erlebeusf<.U-Versieherungen................................. E 370.177- —
e. Renten-Y ersieherungen............................................K 64.874-—
d- Y olk«-V ersicher!ingen............................................K 5,823.215"20

3. P ram ien-U bertrage: a. Todesfall- und gemisehte
Y ersieherungen der Lebensyersichernngs-Ab- 
t e i l u n g ........................................................................K

b. E rlebonsfall-V ersicherungen................................. E
c. Renłen-V ersicherungen........................................... K
d. V olkg-Y ersieherungen............................................E

4. Reserye fiir schwebende SchadenzahlungeG (abziiglieh des A n­
teiles der Riicky-Tsieher^r) . .   ,

5. Diyidendenfonds der Yersieherten : Reserye fiir statut- und bedin-
gungsgemass zuriiekzuerstattende Pram ienteile Ende 1905 a. der 
Todesfall- und g ;misehten Vergicheruogen m t Gewinnanteil der
L ebensyersieheruugs-A bteilung.................................. E  347.471'—

b. der Abteil. der Yersieherungen auf den
Erlebensfa'1 mit Gewinnanteil . . . . K 26 732 89

e. der V o lb s-Y ers ich e ru n g o n .............................K 1,192.345'67
Diyerse E r e d i t o r e n .....................................................................................
Sonstige Pagsiya, und zwar:

EriegsyersichernGgg-Reseryefonds...........................................................

Ubersohuss aus der Jahresgebarung

7.

Summa der Passiya

K

14,033.383

25.378

20

2S

53.091114

1,566.549 56

346.566,07

781.886!—
16,806.854 25

fiir den Jahrgang  1905 bis zu 84 Prozent der Jahrespram ie fiir den a te s te n  Jabrgang 
Prozent des Jahrespram ie fiir die naeh T arif L I auf den Erlebensfull V ersicherteu; o. 
Jahrespram ie in der Volksyersieh«rungs-Abteilung.

G-eneral-Repraseutanz fiir Osterreicli der Y ictoria zu B erlin ,
Allgemeine Ver3icherungs-Actien- Gesellschaft.

M. Ludwig m. p.

313-847

5-lSl

1«

1878; { e T ° f d e ( 25 prozent
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'* •»  S ia l .  za egzemplarz z przesyłką pocztową.
jv ®o nafiycfa we wszystkich księgarniach l trafikach,
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MMMMMM M
F U T M A Pięć medali złotych

l i  t y l b o  u

Stanisława Wrońskiego i Synów
we Lwowie, ul. Teatralna I. 5«

wierzchy do futer —  
jakość doborowa. —  S

Skóry na sztuki — futra zupełnie gotowe 
przerabianie garniturów. —  Ceny najniższe

cenniki franko.
Dział garniturów według najnowszych modeli.

Zamknięcie rachunków
Okładu ubezpieczenia robotników od wypadków dla tialicyi i Bukowiny we Lwowie za rok 1905.

R A C H U N E K  O B R O T U .

ID  O  O  IE3: O  1 3  "5T

Przeniesienie funduszów z roku zeszł go (z w y łą ­
czeniem funduszu pen syjn ego):

K apitał na pokrycie rent płynnych dnia 31. grudnia 
1904:

D Wdów, dzieci, rodzin i w s tę p n y c h ............................... .
*• Niezdolnych do zarobkowania, którzy BI. grudnia 

1904:
a) pozos'ają jeszcze w le c z e n iu .....................................
b) po ukończeniu leezeaia pobierają, rentę:

a. króeiej niż 2 J a t a .....................................................
b. 2 lata i d ł u ż e j ..........................................................

R  Fundusze zabezpieczenia:
Rezerwa dla różnicy k u r s u ..........................................

Opłaty na ubezpieczenie cz łon k ów :
R Opłaty dodatkowe z lat przeszłych (jeszcze w latach

poprzednich niewykazane) Zał. I ...............................
* Opłaty bieżące roku ra c h u n k o w e g o ................................

dochody od k ap ita łów  ulokowanych :
i- Odsetki od conto-corrente i od kapitałów ulokowanych

w insty tucjach kredytowych .....................................
“■ Odsetki od e fe k tó w ...............................................................
“■ Odsetki od pożyczek h ip o te c z n y c h ................................
4- Czysty dochód z realności:

a) kamienica przy ul. Brajerowskiej 1- 16 . . .
b) domy dla robotników przy ul. Zamkowej i. 23

5. Odsetki z w ł o k i .....................................................................

Dochody z g r z y w ie n ...............................................................

Dochody z r, szczeń regresow ych (§§ 45, 47) . . . .

Niedobór z roeznego obrotu:
N ie p o k ry ty ..........................................  ................................

K K K E O Z C H O D  Y K K

1476882 14

852390

2162404
4497452

fi.

Ul

6902
952

8989128

83246

224960
1205055

5860
142563

1612

7855
20804

9072375

1430015

65

13

178096

11105

2936

342922

11038050;95

II.

III.

IV.

W ypłacone kw oty w ynagrodzenia:
1. Koszta p o g rz e b u ....................................................................
2. Renty wypłacone pozostałym:

a) wdowom...............................................................................
b) d z i e c i o m ..........................................................................
e) w s tę p n y m ..........................................................................

3. Renty niezdolnych do zarobkow ania:
a) w czasie l e c z e n i a ..........................................................
b) po wyleczeniu....................................................................

4. Odprawy:
a) wdowom, które weszły w ponowne związki mał­

żeńskie (§ 7 u s t a w y ) ...............................................
b) kapitały wypłacone na zasadzie §§. 41 i 42 . .

K oszta adm inistracyjne:
1. Bieżące wydatki (według załąezn. I I . ) ...........................
2. Koszta dochodzenia wypadków:

a) ogólne koszta d o c h o d z e n ia ..........................................
b) honorarya l e k a r s k i e .....................................................

3. Koszta Sądu rozjemczego (według załąezn. IV.) . .
4. Opłata na c. k. Inspektorat p rzem ysłow y .....................
Inne w y d a tk i:
1 W kładki na rzecz fund. pentyjn. urzędn. za r. 1905 . 
N i e d o b ó r .....................................................................................
2. Odpisania:

a) zaległych opłat wskutek niemożliwości ściągnięcia 
i innych p r z y c z y n ............................................ " . . .

b) in w en ta rza ..........................................................................
c) inne odpisania (z realności I. i I I . ) ..........................
d) zaliczek u rz ę d n ik ó w .....................................................

3. Inne w ydatki:
a) Dary z łaski i odprawy wdów i sierót po fuukcyo-.

naryuszaeh Zakładu, którzy nie mieli prawa do 
em r y t u r y .....................................................................

b) Zwrócone opłaty z la t d a w n ie js z y c h .....................
c) Koszta rewizyi o rzeczeń ................................ . . .
d) Koszta w yborów ..........................................  . . .  .

4. Strata na kursie efektów :
Od tego zysk na wylosowanych o fek tae ff0 ................

Stan funduszów z końcem  roku rachunkow ego (z w y ­
łączeniem  funduszu pensyjnego):

A) K aęitał na pokrycie rent płynnych z 31. grudnia 1905:
1. Wdow, dzieci, rodzin i w s t ę p n y c h ................................
2. Niezdolnych do zarobkowania, którzy 31. grudnia 1905:

a) pozostają jeszcze w l e c z e n i u .....................................
b) po ukończeniu leczenia pobierają rentę :

a. króeiej niż 2 l a t a .....................................................
b. 2 lata i d ł u ż e j ..........................................................

B) Fundusze zabezpieczenia:
Rezeiwa dla różnicy k u r s u ..........................................

67086 34 
92809 31 

6652 47

93978 57 
646878 53

7809
17637

10232
40399

9316
105336

41571
787

4585
337

2042
7165
8771
1127

"l239
235

2208463
5061571

4864

16548

740857

25447

16

12

10

43

224796

50631
8495
1400

114653

47282

19467

1003

1512780

767544

7370035

83

24

07

25

937716

285323

182406

,9550360

82243

11038050

81

95

03

95

B I L A N S .

R.

V.

f i .

fil
fi*.

f i .

A K T Y W A

Zapas g o t ó w k i ..........................................................................

N ależytości rozposządzalne:
1. W  e. k. pocztowej kasie o sz c z ę d n o ś c i..........................
2. W Inst.ytucyach k re d y to w y c h ..........................................

P apiery w artościow e w ed łu g  kursu z dola 31. g ru ­
dnia 1904 (załącznik V .) ..........................................

Do tego bieżące o d s e t k i ..........................................................

W artość realności (załącznik V I.):
a ) kan ienieg przy ul. Brajerowskiej 1. 16 . . .
b) Domy dla robotników, przy ul. Zamków, j 1 23 .

Pożyczki h ip o t e c z n e ...............................................................

Opłaty należne na ubezpieczenie cz łon k ów : *)
1. Zaległe opłaty z lat p o p rz e d n ic h ...............................
2. Zaległe opłaty b ie ż ą c e .........................................................

Rozm aici d ł u ż n i c y ...............................................................

W artość in w en ta rza :
W edług bilansu roku z e sz łe g o ...............................................
Do tego n a b y t o .........................................................................
Od tego odpisano..........................................................................

W alory przyjęte w skutek szczególnych zob ow iązań:
(załącznik V I I I ) : .................................... - . . . .

Efekta i lokacya funduszu p e n sy jn e g o ................................

N iepokryta  nadwyżka passywów  nad aktyw am i:
1. Z roku z e s z łe g o .....................................................................
2. Z roku 1905 ..........................................................................

K h

*) Z tego wpłynęło do 31. maja 1906 K. 642.735 23. 

Zgodnie z księgam i:

7308
565

K

50111 15
1'19853 -

3692469 70 
35590 32

140197
31266

242551
990963

7874
787

3951578
342922

13623 68

81]

52i

159904

3728060

177443

39540

1233515

54562

7086

260283

4294500

| 9968600

15

02

87

53

09

02

79

83!
J
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P A S Y W A

j. Za członków komisyi rewizyjnej :
fi Mikołaj Fedorowicz w. r. 

Józef Tomicki w. r.

Z g o d
Dyrsktor:

Henryk Lam w. r.

n i e

II.

III.

Wartość rachunkow a zobowiązań w zględem  upra­
wnionych do poborn r e n t :

K apitał na pokrycie rent płynnych dnia 31. grudnia
1905:

1. Wdów, dzieci, rodzin i w s tę p n y c h ................................
2. Niezdolnych do zarobkow„nia, którzy 31. grudnia

1905:
A. pozostają jeszcze w l e c z e n iu .....................................
B po ukończeniu leczenia pobierają rentę :
a) króeiej niż 2 l a t a ..........................................................
b) 2 lata i d ł u ż e j ...............................................................

Zobowiązania względem osób trzecich i zobow iąza­
niam i tego rodzaju obciążone fundusze:

1. Fundusz pensyjny u rzędn ików ..........................................
2. W ierzyciele r o z m a ic i ..........................................................

Fundusze zabezpiecz nin:
Fundusz na pokrycie różnicy k u r s u ....................................

K

2208463
5061571

K h

1512780 68

767544 72

7270035 40

260283
75712

K b

9550360

335996

82243

9968600

80

49

36

65

i K s i ę g r a n a i :
Przewodniczący zarządn:

Dr. Wacław Domaszewski w. r.
Naezelny buchalter: 

Ludwik Pogórski w. r.

Technik asekuracyjny za zgodność wartości kapitałowych: J. Szczyrbuła



od wyrazu petitem 8 halerzy, tłustym 
netitem 4 halerzy.

T p ł j  fauldessiy
kosztuje paczka pocztowa brutto 5 kg. sorto­
wanych mydełek (odpadkowych) jak  fiołkowe, 
różane, heliotrop, gwoździkowe, liliowe i t. p. 
W ysyłki za pobraniem uskutecznia B oh em ia-  
F arfu m erie Bode& baoh a/E W eilier N r. 203 .

M. RUNDB AKIN
Wiedeń IX./I.,

firma c. k. protokołowana polska zało­
żona w 1875 r. dostarcza po cenach 
hurtownyeh pod ścisłą gwaraneyą ze­
garki precyzyjne „Omego“, „Billodes", 
„Roskopf", wyroby srebrne, złote, ma­

szyny do pisania i szycia, rowery, artykuły opty­
czne, hygieniezne, elektryczne, indukcyjne, fotogra­
ficzne aparaty i t. d. — Illustr. katalog bezpłatnie 

i franko.

O p o r n i c  n ę ^ s a .
Sercom ofiarnej publiczności polecamy najgorę­
cej Józefę Sikosińską, zamieszkałą przy ul. św. 
P iotra i  P aw ła  1. 5, dotkniętą nieuleczalną 
wadą serca, sparaliżowaną, chorą na oczy, po­
zbawioną wszelkich środków do życia. — Zwra­
camy się z prośbą o nadsyłanie łaskawych 

datków do Administracyi naszego pisma.

Iftrzymig© na składzie 
dzienniki zagraniczne:

francuskie:
FIGARO
JOURNAL
GAULOIS

ang ielsk ie :
DAILY OHRONIOLE 

rosy jsk ie:
NO WOJE WREMIA

niem ieckie:
FRANKFURTER ZEITUNG

S o k o ł o m  i k f € f #
Biuro dzIaeiBHtiw,

powodu
Sehuster, Lwf

zmiany lokalu sprzedaje kołdry i 
materacy po zniżonych cenach Jó­

zef Sehuster, Lwów, K opernika 5. Przenoszę sklep 
na ul Trzeciego Maja 1. 5, pod firmą

Józef Sehuster i Kazimierz Toczyski
sk ład  m ebli, dyw anów  i  pościeli.

L. 97/06.

Świeży miód deserowy
kuracyjny najlepszy, twardy lub płynny 
(patoka) z własnych pasiek 5 kg. 6 K 

60 h franco.

Korzeni ewicz, ml nancz., Iffanczaiy.
Popierajm y przemysł krajowy! 

W y r o b y  t k a o k i e
z najlepszego przędziwa, jak  najstaranniej wy­
konane, jako to-. 'P łó tn a  białe zw ykłej i prze- 
ścieradłowej szerokości, dymy, dreiiszki, chu­
steczki do nosa, ręczniki, ścierki, obrusy, ser­
wety, barchany, flanele, szewiotr, płócuenka 
kolorowe na fartuszki, sukienki, bluzki i t. p. 

poleca najtaniej Tkaln ia  płócien

Michała Mięsowicza
w Korczynie obok Krosna.

Na żądanie p rób k i to w a r ó w  bezpłatnie. 
Kto tylko ra z  je d e n  zamówił towar z mojej 
tkaln i, ten gdzieindziej płócien kupować nie 

bedzie.

Oszczędność w nafcie,
silniejsze światło 

j a k  g a z o w e .

Nareszcie
udało się wynaleść pal­

nik H aftow y żarowy

Jrattitns"
80 ś w i e c  silny, który 
wszelkim wymaganiom 

odpowiada.

Cena kompletnego palnika 8 koron.

j .  m m m

Ąn\efPl
Celem zabezpieczenia dostawy żywności a to: mięsa wołowego P v z e , 1 

cbleba i wiktuałów dla tutejszego Domu ubogich chrześoian na r0 ,aryi 
odbędzie się dnia 12 listopada *906 o godzinie 4 po południu w kau je. 
zarządu ul Wronowska 1. 2 licytacya na podstawie ostemplowanych  ̂ ^  
czętowanych ofert. Warunki licytacyjne mogą przejrzeć interesowani 
celaryi powyżwymienionego zarządu.

Z  D y r e k o f i  H orn u  u b o g ic h .
Lwów, dnia 24 paz'dziernika 1906.

Spis nut
pozostałych z dawnych roczników MELOMANA po zniżonej 

które m ożn a  nabyć w Ekspedyeyi „Nowości m u zycznych  
Lwów, P asaż U au sm an a 9.

Nuty do śpiewu:
1. Borkowski B. „Zwrotka . . . . 40
2. Żeleński W. „Smutno" . . . .
3. Żeleński W. „Babie lato"
4, Żeleński W. „Serenada"

30
80
30
80
30
40

pasaż Araków, S*radora 16.
ziat-

5. Rzepko Wł. „Dwie pieśni Wielkanocne
6. M o s z y ń s k i  P .  „Pieśni Krysty"
7. Popper D . „Melodya" . . . . .

N a  fortepian: Cftpri
1. Wormser „Elegia", Massenet „Melodya", Lack „Mazurka", GiU*  ̂ ”

cietto", Dubois „Ptaszki" 1 kor.
2. M ichałowski „Berceuse" 60 hal. u p ubo'J
3. Michałowski „Kartka z albumu", R. Schuman „Le poete parle“>

„Żarcik, A. Kleffel „Jen des Elpbs", M. Anhelli „Mazurek" 60 bal’
4. Lack T. „Valse pimpante" 30 hal
5. Michałowski „Menuet" 50 hal. pi()Se #
6. Klejn A. „Myśli ulotne" Valse, Massenet „Cherubin", Pbilipp » ,,

babci", L. Schytte „Harfa Eolska, Z. Stankiewicz „Tajemnicza n°c ' 
gner R. „Kartka z albumu" 60 hal.

7. Ghojecki „Nowe latko", Wojciechowska „Krakowiak i Mazurek", Gs ^
W., „Solenizant Mazur", Orefice „Preludyum z Chopina" 40 bal- j^yl

8. Giordano M. „Andrzej Cheniez", Re ncbardt „Valse z op. Konsul geIie
Chavagnat Ed. „Menuet" 40 bal. 1

9. Andrzejowska „Dumka", Plosajkiewicz „Serenada", Mellerowicr. ,1̂ °
Binet „Valse elegante" 60 bal.

10. Moszyński „Zagrzmiała, runęła w Betleem ziemia" 40 hal. . rJ  1
11. Ghojecki „Scena w lesie" z op. Pan Wojewoda", Józefowicz „Mazurek ^

Michałowski „Preludyum", Wsgbalter „Valse bote" 60 hal. - „flJ*1
12. Janicki „Drobnostka" Józefowicz „Z moich szkiców", Becucci *^8

Mascagni „Twoja gwiazda" 50 hal.
13. Różycki „Serenada", „Nocturn", Haijaski „Hymn japoński" 40 hal.
14. Longo A. „Gondoliera" 80 bal.
15. Wierzchleyski „Dwie Mazurki" 30 hal.
16. N uty dla dzieci po 20 hal.

trtf1
Z powodu uchwały powziętej dnia 5 kwietnia 1906 na Walnem Zgromadzeniu Akcyonaryuszy C. k. uPr2L/ 

Austryackiego Zakładu Kredytowego dla handlu i przemysłu oznajmia się posiadaczom akcyj C. k. uprzyw. au S ^ j 
ckiego Zakładu kredytowego dla handlu i przemysłu, że wszystkie w obiegu będące akcye z arkuszami kupono^ 
i talonami, z wyjątkiem emisyi z roku 1906 będą zamieniane bez żadnych kosztów

pocz&wszy od 3® październ ika  1900 .
na iw we w koronach opiewające akcye z arkuszami kuponowymi, pierwszy kupon 
maja 1907 i talonami.

Akcye przeznaczone do wymiany podaje się z pojedynczym spisem numerów w następujących miejscach: 
37Ś7" '^Ś^IeĆ L rilTA . do likwidacyi C. k. uprzyw. Austryackiego Zakładu kredytowego dla handlu i przemysłu, ^
B o ż e n ,  B e m i e ,  F e l t a ł s l i c ł a . ,  O - a - l o l o m z ,  0 -0 1 3 7 -0 3 7 -1 , IrisTorTJLł^TjL, B Z a z r ls l

Ł - w o w i © ,  Z h ^ C o r a r w s ife le j  O s t r a 3 x r l e ,  O ło rrL T jL z icT a ., P o l i ,  1
B S o i d n o r L C  o r g r u . ,  C l e p l i c a c ł A ,  1 r 37- e ś c l e ,  O p a w i e  do filij i ekspozytur 
uprzyw. austyaekiego Zakładu kredytowego dla handlu i przemysłu,

3X7" ZBTJLĆLapeSJZCle do Węgierskiego powszechnego Banku kredytowego,
3 3 3  B e r l i n i e  do Dyrekcyi Towarzystwa Dyskontowego, 

do domu bankowego S. Bleiehr^der, 
do domu bankowego Mendelsohn i Ska, 
do Banku dla Handlu i Przemysłu,

■ w  W i o  cŁ aT 77"l-o. do Szląkiego Banku związkowego,
T7Ś7- 3D 2:eŹ 23,i©  do Powszechnego Niemieckiego Zakładu Kredytowego, Oddziału w Dreźnie,
377- do domu bankowego L. Behrenss Synowie,

do Hornu bankowego N. M. Warburg & Ska, 
do Północno-niemieckiego Banku w Hamburgu,

337- B B o lo r L l I  do domu bankowego Sal. Oppenheim jr. & Ska,
337- ZE-iipslTTJL do Powszechnego Niemieckiego Zakładu Kredytowego,
37Ś7- ilSs^oma^CibLliZLZ^Cl do domu bankowego Merck, Finek & Ska, 

do Bawarskiego Banku Hipotecznego i Wekslowego,
V

Wiedeń w  październiku 1 9 0 6

C. Ł j

Papier z fabryki Braci Fiałkowski®*1Z drukarni Wł. Łozińskiego (pod zarządem J. Niedopada), ul. Czarnieckiego 1. 12. — Telefon Nr. 527.


